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Narada I sekretarzy
komitetów wojewódzkich PZPR

P A P - 24 bm - P °d Przewodnictwem  I  sekretarza  
K C  P Z P R  E dw arda G ierka, z udziałem  sekretarzy Kom ite tu  
Centralnego P Z P R  odbyła się narada I  sekretarzy kom itetów  
wojewódzkich.

W  T R A K C IE  n a rad y , w  k tó -  p o lity c z n e j i  o rg a n iza cy jn e j p r»  
re j u czes tn iczy li ró w n ie ż  kie_ cy  p a r t i i,  
ró w n ic y  w y d z ia łó w  K C , om ó­
w io n o  zadania  w y n ik a ją c e  z r e -  N a zakończenie  n a ra d y  za * 
z u lta tó w  społeczno-gospodarcze- b ra * S*os I  se k re ta rz  K C  P Z P R  
go ro z w o ju  k ra ju  w  okres ie  E d w a rd  G ie rek .
trze ch  k w a r ta łó w  1974 r., k ie -  ,  , ___
ru n k i d z ia łan ia  zabezpieczające ^ re ta rz  P ZP R  p o d -
re a liz a c ję  p ro g ra m u  p o p ra w y  m .in . rosnącą ro lę  lu d z i,
w y ż y w ie n ia  n a rod u  i ro z w o ju  i , ,  zaangażowania , o fia rn o śc i w  
ro ln ic tw a  uchw a lonego na X V  da lsze j p o m yś ln e j re a liz a c ji za - 
P le n u m  K C , p ro b le m y  id eo w o - . k o m eczność wzm ożenia

d z ia łań  in s ta n c ji,  o rg a n iz a c ji 1 
_____________________________ _ _  cz ło n kó w  p a r t i i  w ś ród  ogó łu  lu -

W  panoram ie  p o w ia tó w

Dni Pyrzyc
D R U G A  teg o ro czn a  p re z e n ta ­

c ja  d o ro b k u  gospodarczego i 
k u ltu ra ln e g o  p o w ia tó w  Z ie m i  
S zc zec iń sk ie j pośw iecona bę­
d z ie  P y rz y c o m . P rze z  3 d n i. 
od  n ie d z ie li począw szy , w  Z a m ­
k u  K s ią żą t P o m o rs k ic h  o d b y­
w a ć  sie będą w y s tę p y  a m a to r ­
s k ic h  zespo łów  a r ty s ty c zn y c h ;  
c zy n n e  będą ta k ż e  w y s ta w y  
o b ra z u ją c e  c h a ra k te r  gospo­
d a rc z y  re g io n u  o ra z  jego  sztu ­
k ę  lu d o w a .

N a  n ie d z ie ln y  p ro g ra m  z ło ­
żą sie: k o n c e r t  k a p e li lu d o w e j  
(godz. 13.30), o tw a rc ie  w y s ta w  
(g od z . 14) o ra z  w y s tę p  Zespo­
łu  P ie ś n i i  T a ń c a  Z ie m i P y -  
•rzy ck ie j w  s p e k ta k lu  „ P ię k n a  
nasza P o ls ka  c a la ” .

W  p o n ie d z ia łe k  p rze d s ta w i 
sie  p y rz y c k i M ło d z ie ż o w y  D o m  
K u lt u r y .  D a  on w id o w is k o  pod 
n a z w a  „ P e jz a ż  n aszych  d n i” . 
P o c zą te k  im p re z y  o godz. 17. 
Je d n o cze śn ie  w  g o d z in ac h  od 
10 do 18 czy n n e  b ę d ą  w y s ta ­
w y  i  sto iska sp rze d aży .

P o d o b n ie  w e  w to re k , p ró cz  
w y s ta w , o g. 17 o b e jrzeć  bedzie  
m ożna w  S a li K s ię c ia  B o gus ła­
w a  zespół in s tru m e n ta łn o -w o -  
k a ln y  „Janrkiele” . T y t u ł  p ro ­
g ra m u  „ Z n a d  O d ry  w ia t r ” .

P o  u d a n y m  s ta rc ie  S ta rg a rd u  
w  c y k lu  „ D n i P o w ia tó w ” , b ę­
d z ie m y  m ie li m ożność zapoz­
n a ć  sie z życ ie m  Z ie m i P y -  
r z y c k ie j .  ( j f )

W ciągu 43 godzin
warszawska MO 
ujęła morderców

W A R S Z A W A  25.10 P A P . W  Ciągu  
48 g o d z in  od c h w ili u ja w n ie n ia  m o r  
d e rs tw a  fu n k c jo n a riu s z e  s to łeczne j 
M O  u ję li  za b ó jc ó w  63-letn iego  Jana  
S., m ie szk ań c a d z ie ln ic y  P ra g a —P ó ł­
noc. P o d e jrz a n i o d o ko n an ie  te j  
z b ro d n i:  18 -łe tn i Jan  K . i 17-le tn i 
Les zek  C h . —  u czn io w ie  szkó ł za ­
sa d n iczy ch  — p rz y z n a li sie do w in y .

W e  w s tę p n y m  ś le d z tw ie  usta lono , 
że p o d e jrz a n i w e s z li za Janem  S. 
do je g o  m ie s zk a n ia  p rz y  u l. W ile ń ­
s k ie j z za m ia re m  zd o b yc ia  za w szel 
k a  cene dużego  łu p u . S p o d zie w ali 
sie zn aleźć ce n n e  p rz e d m io ty , m .in . 
z ło to . M im o  sp lą d ro w a n ia  pom iesz­
czeń z a g ra b ili ty lk o  ty s ią c  z ł o raz  
k u k a  p rz e d m io tó w  —  m . in . lo rn e t ­
k ę  1 p ap ie ro śn ice w a rto ś c i ok. 
3 tys z ł.

2 lisfopaiia
- dniem wolnym 
od zajęf szkolnych
W A R S Z A W A  P A P . Decyzją  

m in is tra  o św ia ty  i  w ych o w a ­
n ia , sobota 2 lis to p a d a  b r. og ło ­
szona zosta ła  d n ie m  w o ln y m  od 
za jęć w  szko łach.

Po plenarnym posiedzeniu Sejmu

Trzy ważne
g g l  P o d s ta w o w ym  ce lem  p ie rw -

f l f l  B i  «sgsaafcfr n a  m  M O W tk  B S  szei  z n ich  je s t s tw o rzen ie  w a -
§K§ 1P%! b I I s fflgk  Ę W  W  ffipy  ru n k ó w  do p rzysp ieszenia  re a -

W i f f  ! iza c ji in w e s ty c ji.  U prośc i ona
ajgraw i u sp ra w n i dotychczasow y sy-

Walf  stem  re g la m e n ta c ji p ra w n e j, m .
. B I B  in - p rzez zn ies ien ie  n ieżyc iow e -

24 B M . O B R A D O W A Ł  Sejm  PR L. Byle p ie r w s i  p„sle - T a p e t a
dzeme w  sesji jesienno-zim ow ej. „„„„ - j  , -Ł P6 . Via

D O W L A N E k i CjP R t w o  W O D M ^  T u l u  ^  g r ° W any S k *
c a jo fc lo w , re g u lu ją  ważne dz ied z in y  e„ sp„d a r k l  y  n a ro d o w e j, w T c h ^ a f r e a L a c j f w ^ d ż f a M :  

S ejm  u c h w a lił następn ie  u s ta w ę  o o k rę go w ych  sądach p ra cy  ności in w e s ty c y jn e j usta leń  
i  ubezpieczeń społecznych. A k t  ten  w iąże  się bezpośrednio  z p rz y ję ty c h  w  m ie jsco w ych  p la - 
p rz y g o io w a n ia m i do w e jśc ia  od 1 s tyczn ia  1975 r .  w  życie  nach  zagospodarow an ia  p rze - 
w ie lk ie j k o d y f ik a c ji —  K O D E K S U  P R A C Y . strzennego, zapew n ien ie  o ch ro -

BTTTMTTir cTt< , n y  środ<>wiska cz łow ieka , w ła ś -
U D U JE  S IĘ  w  k ra ju  co- c iw y c h  ro zw ią za ń  a rc h ite k to - 
ra z  w ię ce j za ró w no  n o -  n iczn o -b u d o w la n ych  o raz w a - 

• ob ie i to w  in w e s ty -  ru n k ó w  do w p ro w a dza n ia  i  roz 
c y jn y c h  s łużących  gospodarce i  w ija n ia  postępu w  b u d o w n ic - 
społeczenstwu, ja k  i  n d w ych  tw ie . N ow e p ra w o  b ud ow lane

Zbiornik sulejowski
zdał egzamin
Ł Ó D Ź  p a p . D łu g o trw a łe  opady  

deszczu sp o w o d o w a ły  m . in . znacz­
n y  p rz y b ó r P i l ic y  w  je j  górnyńa  
b iegu . Z a n o to w a n o  p rzeszło  1 m e tr  
p o n a d  stan  śre d n i. W  z w ią z k u  z 
ty m  do z b io rn ik a  su le jo w s kieg o  
w p ły w a ło  po n ad  90 m  sześć, w o d y  
n a sekundę .

P o  ra z  p ie rw s zy  od zak o ń cze n ia  
b u d ow y z b io rn ik  s u le jo w s k i w y p e ł­
n i ł  sie po b rze g i i  os iągnął m a k s y ­
m a ln y  p o z io m  w o d y . ch ro n ią c  pola  
przed  ro z le w e m  P i l ic y . In w e s ty c ja  
w  p e łn i zd a ła  eg za m in .

Pamiątki
po M. Wańkowiczu
w Muzeum Literatury
W A R S Z A W A  p a p . o  p a m ią tk i po  

M e lc h io rze  W a ń k o w ic z u  w zbogaćm y  
s e z b io ry  M u ze u m  L it e r a tu r y  im . 
A d a m a  M ic k ie w ic z a  w  W ars zaw ie . 
P ra w n a  sp a d k o b ie rc zy n i M . W a ń k o ­
w ic za . có rk a  p isarza M a rta  E rd ra a -  
n o w a o ra z  zap iso b ;e rc zvn i A le k s a n ­
d ra  Z ió łk o w s k a  p rz e k a z a ły  24 bm . 
w y p os aże n ie  g a b in e tu  a u to ra  ..Z ie la  
na k r a te rz e ”  a ta k ż e  iego  ks ięgo ­
zb ió r.

N a z b ia ry  s k ła d a ła  sie p a m ią tk i 
osobiste po  M , W a ń k o w ic z u : a lb u ­
m y  z ro d z in n y m i fo to g ra fia m i, p o r­
t r e ty . o b ra zy  i sz ty c h y , u lu b io n e  
d ro b ia zg i o ra z  w y p os aże n ie  g ab in e­
tu  s k ła d a ją c e  sie z rzeźb ionego  
b iu rk a , s to lik a  c z y tn ik o w e g o  (tz w . 
„ c z y tu łk i” ). fo te li, la m p  i re g a łó w  
o ra z  zb ió r  p ie rw o d ru k ó w  ks ią że k  
o: ca.

m ieszkań, d o m kó w  je d n o ro d z in  
n ych , b u d y n k ó w  zagrodow ych  
n a  w s i. N ik o m u  n ie  je s t obo­
ję tne , czy to  w ie lk ie  b ud ow a ­
n ie  p rzeb iega  w  sposób p ra w id  
ło w y  i  sp ra w n y , czy n ie  w ch o ­
d z i w  k o liz ję  z ochroną  środo ­
w iska , s łow em  —  czy n ie  n a ­
rusza szeroko poję tego  in te resu  
społecznego. R ó w n ie  m ocno ob­
chodzi w szys tk ich  sp raw a  w o ­
dy, ja k o  że bez n ie j n ie  m a ży 
cła, n ie  m a ro z w o ju  p rze m y ­
słu , n ie  m a w yp oczyn ku .

I  w  ty m  kon tekśc ie  w a rto  
p rz y jrz e ć  się dw om  z u ch w a lo ­
n ych  na o s ta tn im  posiedzeniu  
S e jm u  us ta w : p ra w u  b u d o w la ­
n em u  i  p ra w u  w o dnem u

(D okończen ie  na s tr. 2)

Wiad omosci
M O S K W A . A m e ry k a ń s k i s e k re ta rz  

■tanu . d o rad c a  p re zy d e n ta  d/s bez­
p ie c ze ń s tw a  naro d o w e g o  H e n ry  
K is s m g e r k o n ty n u u je  w iz y tę  w  sto­
l ic y  Z w ią z k u  R ad z ie ck ie go .

W  c z w a rte k  o d b y ły  się ro zm o w y  
s e k re ta rza  g en e ra lne g o  K C  K P Z R  
L e o n id a  B re ż n ie w a  i  m in is tra  
■ p ra w  zag ra n ic zn y c h  Z S R R  A n d r ie -  
ja  G ro m y k i z H e n ry  K iss in g erem .

B U K A R E S Z T  25 p a ź d z ie rn ik a  ob ­
ch o d zo n y je s t ja k o  D z ie ń  A r m ii  R u ­
m u ń s k ie j. W  1974 r .  w ią że  sie on  
z 30 ro czn ica  w y z w o le n ia  o s ta tn ie ­
go s k ra w k a  z ie m i ru m u ń s k ie j p rzez  
A rm ie  R a d z ie c k a  i  w a lczą cy ch  u 
je j  b oku  ż o łn ie rz y  ru m u ń s k ic h .

dnia
B U D A P E S Z T . W  B udapeszcie  są 

dziś k o n ty n u o w a n e  ro z m o w y  d e le ­
g a c ji n o rw e s k ie j, na czele k tó re j  
stot p re m ie r  T ry g v e B ra t te li . z d e­
le g a c ja  w ę g ie rs k a  pod p rze w o d n ic ­
tw e m  p re m ie ra  W R I, Jenoe F o ck a .

N O W Y  J O R K . W  s ied zib ie  O N Z  
ogłoszono ja k o  o f ic ja ln y  d o k u m e n t  
R ad y B ezp ie cze ń stw a  p ro je k t  r e ­
z o lu c ji pań s tw  a fry k a ń s k ic h , d o m a ­
g a ją c e j się n a tyc h m ia sto w eg o  w y ­
k lu c ze n ia  R e p u b lik i A f r y k i  P o łu d ­
n io w e j z O N Z . P rzy p u szc za  się. że 
R ada B ezp ie cze ń stw a  z a !m ie  się t a 
k w e s tia  dziś lu b  w  p o n ie d z ia łe k , a 
g ło so w an ie  o d b ędzie  się w  ko ń c u  
p rzyszłego  ty g o d n ia .

Król“ gangsterów 
oferuje pomoc 
w odnalezieniu 

Patrycji Hearst
25.10. W A S Z Y N G T O N  P A P . D z ie n ­

n ik  „C h ica g o  T r ib u n e ”  doniósł w  
c z w a rte k , iż  ro d z ic e  P a tr y c ji  H e -  
a.rst s p o tk a li sie 7 p a ź d z ie rn ik a  ze 
z n a n y m  g an g s te rem  M ic k e y  C ohe­
n e m . k tó r y  o f ia ro w a ł sw o je  usług i 
w  o d s zu k an iu  ię h  c ó rk i. Cohen  
k tó ry  l ic z y  o b ec n ie  61 la t  b y ł w  
la ta c h  czte rd z ie s ty c h  ..k ró le m ’* św ia  
ta , . , r>i? estepczeSo w  Los A ngeles, 

W e d łu g  n a jn o w s zy c h  doniesień  
P a tr y c ja  H e a rs t w  ciągu  osta tn ic h  
10 o n i m ia ła  się u k ry W a ć  w  n ie ­
o kre ś lo n y m  b liż e j m ia s tec zku  na 
gran  ić y  a m e ry  k a ń s k o -k a  nad v is k ie i 
C ohen z d o b y ł te  w ia dom ość od 
sw o ich  p rz y ja c ió ł. Z a  g ru b e  p ie n ią ­
dze o b iec a ł o m  w y k o rz y s ta ć  sw o ie  
sto su n k i w  św ie c ie  p o d z ie m n y m  w  
celu  o d n a le z ie n ia  P a tr y c ji .

P a tr y c ja , có rk a  m a gn a ta  p ras o ­
w ego. zosta ła  p o rw a n a  4 lu te g o  br 
przez  n ie le g a ln a  o rg a n iz a c je  S L A . 
P o p e w n y m  czasie, za fa sc yn o w a n a  
id e a m i g ru p y  d o b ro w o ln ie  sie do 
n ie i p rz y łą c z y ła . O d 16 m a ja . k ie d y  
to  b ra ła  u d z ia ł w  s trz e la n in ie  z po­
l ic ja  w  Los A n g e le s , słuch  ó  n ie i 
c a łk o w ic ie  z a g in a ł 

A g e n c ja  R e u te ra  d on iosła  w  
c z w a rte k  w ie c zo re m , że R a n d o lp h  
H e a rs t p r z y ją ł  o fe r tę  C ohena.

Katastrofalne skutki 
huraganu w Argentynie

25.10. B U E N O S  A IR E S  P A P . W  
n o cy z c z w a rtk u  na p ią te k  północ  
no -w sc ho d n ie  o k rę g i A rg e n ty n y  n a ­
w ie d z ił h u rag a n  o n ie z w y k łe j sile  
' ' tó re m u  to w a rz y s z y ł u le w n y  deszcz, 
ż y w io ł w y rz ą d z ił znaczne szk o d y  w  
p ro w in c ja c h  C o rrie n te s . E n tre  Rios 
i S a n ta  F e . Zn iszczone zosta ły  ró w ­
n ież te re n y  poiożone w  p o łu d n io ­
w e j B r a z y l i i  o ra z  w  sąsiedn im  U -  
ru g w a ju . P rz y n a jm n ie j 6 osób po ­
n iosło  śm ierć , a 50 zostało ra nn y ch

„  K O B IE T  A  cz terdz iesto ­
le tn ia ”  -— ta k  b rzm i ty tu ł  
fra ncu sk ie go  se ria lu  te le ­
w izy jne go , w  k tó ry m  g łów  
ną ro lę  k re u je  B r ig it te  B a r -  
dot.

C A F — A P — te le fo to

dz i p ra cy  na  rzecz s k u p ia n i*  
ich  w o k ó ł p ro b le m ó w , których» 
ro zw ią za n ie  p o d e jm u je  p a r tia , 
potrzebę  dalszego p o g łę b ia n i*  
w ię z i in s ta n c ji i  a k ty w u  ze spo­
łeczeństw em .

I  se k re ta rz  K C  P Z P R  zw ró ­
c i ł  uwagę, że os iągn ię te  p om yś l­
ne re z u lta ty  re a liz a c ji społecz­
no-gospodarczego p ro g ra m u  V I  
Z ja zd u  n ie  p o w in n y  pow odo­
w ać n a s tro ju  sam ozadow olen ia, 
lecz m o b ilizo w a ć  do jeszcze b a r  
d z ie j ko n se kw e n tn e j i  a k ty w n e j 
pracy.

Delegacja 
węgierskich 

Wojsk Granicznych 
w Szczecinie
O D  W C Z O R A J p rze byw a  w  

Szczecinie delegacja  W o jsk  G ra  
n icznych  W ę g ie rsk ie j R e p u b lik i 
L u d o w e j, z dowódcą te j fo rm a ­
c j i  gen. b ryg . Jene Fe lesi na 
czele. W ęg ierscy goście p rz y je ­
c h a li do naszego k ra ju  na za­
p roszenie  d ow ódcy W o jsk  O - 
ch ro n y  P ogran icza  gen. b ryg . 
Czesława S top ińsk iego , k tó r y  to  
w a rzyszy  im  w  pod ró ży  po P o l­
sce.

Po sp o tka n iu  z dow ództw em  
. ka d rą  P o m o rsk ie j B ryg a d y  
W o jsk  O ch ron y  Pogran icza, de­
legacja  w ę g ie rsk ich  „p o g ra n icz  
n ik ó w ”  zw ie d z iła  w czo ra j s traż 
n icę  im . W o jcze nk i-S aszk i, po 
czym  u da ła  się do Lub ieszyna , 
gdzie  dowódca G ra n iczne j P la ­
c ó w k i K o n tro ln e j o p ro w a d z ił 
gości po oddanych  n ied a w n o  do 
u ż y tk u  o b ie k tach  p rze jśc ia  g ra  
nicznego. Po p o łu d n iu  delegacja  
zw iedzała  re jo n  za kw a te ro w a ­
n ia  P o m o rsk ie j B ryg a d y  W OP,, 
sale szko len iow e  oraz Izbę  Pa­
m ięc i.

D Z IŚ  w  p ro g ra m ie  p o b y tu  wę 
g ie rsk ich  gości w  naszym  m ie ­
ście je s t zw iedzan ie  p o r tu  i  
S toczn i S zczecińskie j im . A d o l­
fa  W arsk iego , a w  p o łu d n ie  —  
w iz y ta  u  p rezydenta  m ias ta  Ja ­
na  S to p y ry . (m w )

„Kasprowy Wierch“  wszedł do eksploatacji »  Od wystawy do wystawy ♦  Młodzież w zakładzie pracy
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Trzy ważne ustawy
(D okończen ie  ze s tr. 1) P O  R A Z  P IE R W S Z Y  ch y b a  w  za szczegó lne k o rz y s ta n ie , z w ód . 

spesdb t a k  w s ze c h s tro n n y  p rze p is y  p rzed e  w s z y s tk im  za  p o b ór w o d y
,  . , , . ___ now ego  p ra w a  u w z g lę d n ia ła  tro sk ę  z rz e k  i  o d p ro w a d z a n ie  śc ie kó w .

p o ło ży  w r e s z c ie  k re s  D iu r o K r a -  Q sp iraw y o b y w a te la , ia k  ró w n ie ż  Z o s ta ło  to  p o d y k to w a n e  p o trzeb a  
ty c z n y m , n ie  kończącym  się w ę  e g ze k w o w a n ie  p o rzą d k u  u rb a n is ty e z  zas tos o w a n ia  p rzy m u s u  e k o n o m ic z ­
ni rów knrń ?a u z y s k a n ie m  DOZWO r.ego w  m ia s tac h  i w s ia c h . N a k a z u -  nego. d z ia ła ją c e g o  w  p o żąd a ny m  e r o W K O m  za U z y s K a m e m  P  m jn . p ro je k to w a n ie , b u d o w a n ie  k ie ru n k u , m .in . na rzecz zm ia n
łe n ia  na b u d o w ę .  B ę d z ie  o n o  i  u tr z y m y w a n ie  o b ie k tó w  b u d ó w - tec h n o lo g ii n a  m n ie i w o d o ch ło n n e . 
Jedyną d e c y z ją ,  z a s t ę p u ją c ą  U -  la n y c h  w  sposób z a p e w n ia ją c y  b e z - O d p o w ie d n ie  p rze p is y  o re g u la c ji  

- • ••• ’ • o c h ro n ę  ś rod o - w ó d  w p ro w a d z a ją  po n ad to  zak azg a n ia n ie  
czasow ym i, ja k

się za k ilk o m a  d o ty c h  p eczerwtwo ludzi.
* . . . .  ., : : — ... ,1 i t.n iri »,U y w is k a . w a r u n k i  zd ro w o tn e  i u ż y t -  n a ru s za n ia  p ię k n a  k r a jo b ra z u  i ż y .  

z a t w i e r d z e n i e  y.0 ,x e ' (o ś w ie tle n ie , o g rz e w a n ie , z a -  c ia  b io lo g ic zn eg o  śro d o w is k a  w o dne  
p r o je k t u ,  u s t a le n ie  lo k a l i z a c j i  o p a trz e n ie  w  w odę. u s u w a n ie  śc ie- 
• z e z e g ó ło w e j ,  z a t w a r d z e n i e  p la  
nu r e a l i z a c y jn e g o  lt p .

W IE S Ł A W A  L A S K O W S K A

S T A T K I N A  W E J Ś C IU

m/s „P ias ec zno ” z re d y  pod  
w y ła d u n e k  fo s fo ry tó w  z S a fi.

m /s ..W a d o w ic e ”  z R F N  w  
balaście .

m /s „ N o w y  S ą cz” z R F N  z 
w  eg iem .

s/s „ T c z e w ” z D a n ii w  b a­
laście.

s/s „ G n ie z n o ” z D a n ii  w  b a ­
laśc ie

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU

m /s „ M a ry n a rz  M ig a ła ” do  
F in la n d i i  z  d ro b n ic a .

m /s „ K a p ita n  K a ń s k i”  do 
F in la n d i i  z d ro b n ic a .

m /s „ K o p a ln ia  W ir e k ”  do  
B e lg ii z w e g le m , 

s/s „ G liw ic e ” do  H o la n d ii z 
w ę g le m . , , „  .

m /s „ K o p a ln ia  J e z io rk o  do  
H a m b u rg a  z w ę g le m , 

m /s „ H a jn ó w k a ” do A n g li i  z 
ta rc ic a  _  , ..

m /s „C ie c h a n ó w ”  do B e lg u  z  
w ę g le m .

s/s „S o łd e k ”  do D a n ii  z w e ­
g le m .

s/s „ K ie lc e ”  do D a n ii z w ę ­
g le m . ..........

m /s „ P io trk ó w  T ry b u n a ls k i” 
do D a n ii  z w ę g le m .

m /s „S -k ie rk a”  do L o n d y n u  
z d ro b n ic a .

m /s „ C ie p l ie e -Z d ró j” do R o t-  
4 e rd a m u  z d ro b n ica .

m /s „ Iw o n ic z -Z d r ó j”  do A n t ­
w e r p ii  z d ro b n ica .

W  P O R C IE :

W  O S T A T N IC H  d n ia c h  u -  
t r z y m u je  się w y s o k ie  tem p o  
p ra c  p rz e ła d u n k o w y c h . F o r -  
to w c y  p rz e ła d o w a li w c z o ra j o - 
g ó łem  60 421 to n . w  ty m  27 737 
t  w ę g la . 13 497 t  ru d y . 11 459 t 
In n y c h  to w a ró w  m a sow y ch . 
2 484 t  zboża. 270 t  d re w n a  i 
5 003 t  d ro b n ic y .

Kierunki
działania M K SD
w Świnoujściu

P R E Z Y D IU M  W K  S tro n n ic tw a  D e ­
m o k ra ty c z n e g o  w  S zc zec in ie  o d b y ­
ło  w y ja z d o w e  p o siedzen ie  w  Ś w in o ­
u jś c iu  z u d z ia łe m  tam te jsze go  P re ­
z y d iu m  M ie js k ie g o  K o m ite tu . T e m a ­
te m  o b ra d  b y ły  k ie r u n k i d z ia ła n ia  
m ie js k ie j o rg a n iz a c ji d o  V I I I  Z 1 e i-  
do ie  D e le g a tó w  O m ó w io n o  ró w n ie ż  
p ra c e  in s ta n c ji i k ó ł z w ią za n e  z 
Ic h  d o ty ch c zas o w ym  u d z ia łe m  w  
re a liz a c ji  u c h w a ł X  K o n g re s u  i X I  
W o je w ó d zk ie g o  Z ja z d u  D e le g a tó w  
S D . ________

o b o w ią z k ie m  za p e w n ie n ia  
m e zb ę d n e i o c h ro n y  ta k że  osobom  
p o s tro n n y m , ta k . b y  z lo k a liz o w a n y  
p q  sąsiedzku  p la c  b u d o w y  n ie  go­
d z ił w  ic h  uzas ad n io n e  in te re s y . 
O rg a n a  a d m in is tra c ji  p a ń s tw o w e ' 
w  te re n ie  zo b o w ią za n e  sa p rz y  ty m  
u m o ż liw ić  w s zys tk im , z a in te re s o w a ­
n y m  d an a in w e s ty c ja  p rz e d s ta w ie ­
n ie  w n io s k ó w  i  zas trzeże ń  z n ia  
zw ią z a n y c h .

N A B O L A Ł Y  od la t  p ro b le m  
sa m o w o li b u d o w la n e j, na rusza ­
ją c e j in te re s  społeczny, now a 
u s ta w a  ro z w ią z u je  w  sposób 
jednoznaczny : o b ie k ty  w zn ies io  
ne b e zp ra w n ie  p od lega ją  p rz y ­
m u so w e j ro zb ió rce , bądź p rz e j­
m u je  je  p ań s tw o  bez w y p ła ty  
ja k ic h k o lw ie k  odszkodow ań. Za 
tego ro d z a ju  n iesu b o rdyn ac ję  
zaostrza się ró w n ie ż  sankc je  
ka rne.

D R U G IE J  z u ch w a lo n ych  
przez S e jm  u s ta w  —  p ra w o  
w odne  —  n ie  m ożna o d d z ie lić  
od p ie rw sze j. U z u p e łn ia ją  się 
one n aw za je m . W  m ia rę  postę 
pu  gospodarczego k a żd y  k ra j za 
czyna lic z y ć  k ro p le  w o d y  n r 
p rz y s ło w io w ą  w agę zło ta, sza­
now ać posiadane zasoby, eks 
p loa tow ać  je  coraz oszczędnie j. 
N ie  jes teśm y b y n a jm n ie j w  sy 
tu a c ji u p rz y w ile jo w a n e j —  stąd 
po trzeba  d o ko na n ia  u re g u lo w a ń  
p ra w n y c h  s ta ła  się w ręcz  n ie  
zbędna. N o w a  u s taw a  zm ierza  
do zw iększen ia  o ch ro n y  w ó d  ja  
ko  podstaw ow ego s k ła d n ik a  na 
tu ra ln e g o  ś ro d o w iska  cz ło w ie  
ka , t ra k tu ją c  gospodarkę  w odną  
ja k o  in te g ra ln ą  część gospodar­
k i  n a ro d o w e j, p od lega jącą  zasa 
dom  p lan o w a n ia .

U tr z y m u ją c  d o ty ch c zas o w y system  
tz w . p o zw o le ń  w o d n o -p ra w n y c h  
ja k o  p o d s ta w o w y  in s tru m e n t re g la ­
m e n to w a n ia  w o d y . w p ro w a d za  ona 
je d no c ześ n ie  p rze p is  w z b ra n ia ją c y  
w y d a n ie  ta k ie g o  p o zw o le n ia  w  
p rz y p a d k u , g d y  p rz e d ło ż o n y  p rzez  
z a k ła d  sposób k o rz y s ta n ia  z w ód  
pozosta je  w  k o l iz j i  z o ch ro n a  śro­
d o w is k a . O d p o w ie d n i p rzep is  u sta­
w y  o k re ś la  w re s zc ie  m o żliw o śc i za ­
p o b ie g a n ia  s tanom  za g ra ż a ją c y m  
z d ro w iu  lu b  ży c iu  lu d z i, s ta no w iąc  
w y ra ź n ie , że je ż e li  z a k ła d  dopuści 
sie  tego ro d z a lu  zan ie d b a ń  i n ie  
u sun ie  ic h  w  o k re ś lo n y m  te rm in ie , 
zo stan ie  oo p rostu  u n ie ru c h o m io n y . 
U c h w a la  sie n ad to  o b o w ią ze k  u zys ­
k a n ia  p rz e z  z a k ła d y  zezw o leń  n.i 
w p ro w a d z e n ie  ś c ie k ó w  do u rząd ze ń  
k a n a liz a c y jn y c h  o raz  podnosi k a ­
r y  p o zb a w ie n ia  w o ln o ś c i do la t  5 
za s zk o d liw e  za n iec zys zcza n ie  w ód.

W obec w y s tę p u ją c y c h  tru d n o ś c i z 
za o p a trze n ie m  w  w o d ę  u s taw a  zo­
b o w ią zu je  ró w n ie ż  te  z a k ła d v . k tó ­
re  m ogą p rz y  p o m o cy  sw o ich  u rz ą ­
dzeń u zys ka ć n a d w y ż k i w o d y  do  
p rz e k a z y w a n ia  ic h  n a  p o trze b y  lu d ­
ności i  g o sp o d ark i n a ro d o w e j. '¿Nie 
trze b a  uzas ad n ia ć , ja k  doniósł?  *zna 
cze n ie  m a  to  zw łaszcza d la  wsi.

N o w e  p ra w o  w o d n e  w p ro w a d za  
ró w n ie ż  m o żliw o ść s to sow an ia  o o la t

W  trosce o każdego

obyw a te la

Wojewódzka narada kierowników
placówek handlowych

X lał związkowej 
kontroli społecznej
U S P R A W N IE N IE  p ra c y  h an d lu , 

usług  1 g a s tro n o m ii. zw a lc za n ie  
w s ze lk ic h  n ie p ra w id ło w o ś c i w y s tę ­
p u ją c y c h  w  n aszym  ż y c iu  c o d z ie n ­
n y m . e l im in o w a n ie  n a d u ży ć  w  s k le ­
pach czy  re s ta u ra c ja c h  — o to  cel. 
k tó ry  p rzy ś w ie c a  d z ia ła n iu  k o n tro ­
l i  sp o łe czn e j. R ó w n o  dziesięć la t  
te m u  R ad a  M in is tró w  P R L  i C R Z Z  
p o d ję ły  u c h w a łę , k tó ra  z o b o w ią za ­
ła  z w ią z k i za w o do w e do s p ra w o ­
w a n ia  k o n tro li  sp o łe czn e j nad  p ra ­
ca h a n d lu , g a s tro n o m ii i usług.

W  1964 r. p ra c y  te j  p o d ie lo  sie w  
n aszym  w o je w ó d z tw ie  z a le d w ie  145 
osób. B y li  to  p rz e d s ta w ic ie le  b ra n ­
żo w y c h  z w ią z k ó w  z a w o d o w y c h  o -a z  
o rg a n ó w  k o n tro li  i śc igania  Z  cza ­
sem  do te i  s k ro m n e j g a rs tk i spo­
łe c z n ik ó w  p rz y łą c z y li s ie  renc iści 
o ra z  de leg ac i za łó g  p rze d s ię b io rs tw  
i  in s ty tu c ji. D z iś  lic z b a  społecznych  
k o n tro le ró w  w zro s ła  w  n aszvm  w o ­
je w ó d z tw ie  do 3 tvs  osób

W  t ra k c ie  10 m in io n y c h  la t  k o n ­
t ro le rz y  s p o łe czn i p rz e p ro w a d z ili 
47 «12 k o n tro li  w  ró żn y c h  p la c ó w ­
k a c h . W  1985 r .  d o ko n an o  2.3 tys. 
s p ra w d z ia n ó w  zaś w  ro k u  u b ie g ­
ły m  — ju ż  # tvs .

Z  O K A Z J I  X - le tn ie g o  ju b ile u s zu  
z w ią z k o w e j k o n t r o li  spo łeczne j w  
gm ac h u  W R Z Z  o d b v ło  sie w c z o ra i  
u ro czy ste  p o s ie d zen ie  W o je w ó d z k ie ­
go Z es po łu  K o o rd v n a c ii K o n s o l i  
S p o łe c zn e j. podczas k tó re g o  65 n a i-  
le o szv eh  i n a ib a r d r ie i z s s - jp o w a -  
n v c h  k o n tro le ró w  o t r zv m a ł o n a v o -  
d v  i d y n lo m v  m n a i i 'a  O t » r v  oso­
b y  o tr z v m a lv  O d zn a k i Z as łużonego  
P ra c o w n ik a  H a n d lu  fa w a i

Więcej sklepów 
-lepsza obsługa

W C Z O R A J  w  K W  P ZP R  w  P O D S U M O W U JĄ C  dyskus ję , 
Szczecin ie  o d b y ła  się w o je w ó d z - se k re ta rz  K W  P ZP R  Tadeusz 
ka  narada  k ie ro w n ik ó w  p la c ó - W a lu szk ie w icz  s tw ie rd z ił,  że 
w e k  h a n d lo w ych . Z a g a je n ie  do n ie o d zo w n ym  w a ru n k ie m  h a r -  
d y s k u s ji w y g ło s ił D io n iz y  S ta ś - m o n ijn e g o  ro z w o ju  naszego w o - 
k ie w ic z  —  d y re k to r  W y d z ia łu  je w ó d z tw a  je s t s ta ła  i  sys tem a- 
H a n d lu , P rze m ys łu  i  U s łu g  tyczna  ro zb ud ow a  ca łe j jego  in -  
U rzęd u  W o jew ódzk iego . M ó w -  f ra s tr u k tu ry ,  w  ty m  — h a n d lu , 
ca g łó w n ą  uw agę s k u p ił w o k ó ł Z a n im  je d n a k  zostaną w y k o -  
zagadn ień  zw ią za nych  z r e a li-  nane zadania  w  d z iedz in ie  ro z - 
zacją  p ro g ra m u  ro zb ud ow y  i  b u d o w y  bazy tech n iczne j p la -  
m o d e rn iz a c ji s iec i h a n d lo w e j i  ców ek h a n d lu  de ta licznego i 
gas tro n om iczne j w  la ta c h  1973—  g a s tro n o m ii, trze ba  ju ż  dziś w y -  
— 1980. ko rz y s ty w a ć  w s zys tk ie  m o ż li-

J a k  w y n ik a  z do tychczaso- wości u s p ra w n ie n ia  p racy . W  
w yeh  a na liz , zadania  w  d z ie d z i- d z iedz in ie  p ra c y  id e o w o -w y c h o - 
n ie  in w e s ty c ji h a n d lo w y c h  na w a w cze j —  p o w ie d z ia ł se k re - 
ro k  1975 zostaną n a jp ra w d o p o - ta rz  K W  — p o w in n iś m y  starać 
d o b n ie j w yk o n a n e  z n a d w yżką : się o u k s z ta łto w a n ie  społecznej 
na 1000 m ieszkańców  p rzypadać p os ta w y p ra c o w n ik ó w  h an d lu , 
będzie n ie  347 m  k w . p o w ie rz - k tó r y  je s t  ogn iw e m  uczestn iczą- 
ch n i s k le p ó w  ja k  zam ierzano , cym  w  podzia le  dochodu n a ro - 
lecz 360 m k w . N ieco  gorze j dow ego i k s z ta łtu ją c y m  p o ję - 
przed-staw ia się s y tu a c ja  w  gas- c ie  ko nsu m e n ta  o poziom ie  p ro -  
tro n o m ii. gdz ie  —  w  s tosu n ku  d u k c ji p rz e m y s ło w e j naszego 

■ do u s ta le ń  p la n u  przysz łego  ro -  k ra ju .  (ten)
k u  —  n a s tą p i m n ie js z y  o 500 
p rz y ro s t m ie js c  k o n s u m p c y j-

Pamięć, życzliwość, szacunek...

Dni Seniora
Z  O K A Z J I po raz  p ie rw s z y  n ych  P K P S . S p o tk a n ie  O dbyło  Jie 

obchodzonych  w  Szczecinie D n i S S w c S . " W iS S i
Sen io ra , o d b y w a ją  się im p re z y  k o n c e rt  w  w y k o n a n iu  zespołu  t o - 
1 sp o tka n ia , podczas k tó ry c h  w arzysU w a M u zyczn e g o  im . W ie -
p rze ds ta w ic ie le  m łodszego poko 
le n ia  d a ją  w y ra z  u zna n ia  i sza 
c u nku  d la  lu d z i m a ją cych  ju ż  Goleniowie, 
ca sobą la ta  zaw odow e j p racy .

P O N A D  - 150 e m e ry tó w  i w e te ra ­
n ó w  sp o tka ło  sie p rz y  t ra d y c y jn e j  
la m p c e  w in a  na im p re z ie  zo rg a n i­
z o w a n e j w  ś w ie t lic y  P O D  im . M i ­
c z u rin a  p rze z  P o ls k i K o m ite t  P o - 
Włocy S p o łe c zn e j. W  k lu b ie  Z w ią z ­
k u  N a u c zy c ie ls tw a  P o ls k ieg o  „ S ta ­
r ó w k a ” o d b y ło  sie sp o tk a n ie  z 
d w óch  o k a z ji — D n ia  N a u c zy c ie la  i 
D n i S e n io ra . G os po d a rzem  b y ła  
S e k c ia  E m e ry tó w  z N P  Ś ró d m ieś c ie , 
a gośćm i — n au c zyc ie le  z n a jd u ją c y  
się ju ż  na zas łu żo n ym  o d p oc zyn k u .
W y s tą p ił m . in  ch ó r n au c zy c ie ls k i 
i  m ło d z ie żo w a o rk ie s tra  ood k ie ­
ro w n ic tw e m  J e rze go  G rz e s iu k ie w i-  
cza ze Społecznego  O g n is ka M u zy c z  
nego n r  1.

R Ó W N IE Ż  lic z n e  z a k ła d y  p ra c y  
p a m ię ta ły  o sW oich se n io ra ch . O -  
t r z y m a liś m y  lis t  od pana W . Szcze­
p ań s k ie g o . k t ó r y  w  se rd ec zn yc h  
sło w ac h  w y ra ż a  p o d z ię k o w a n ie  sw o­
je m u  d a w n e m u  za k ła d o w i p ra c y  —
S zc ze c iń s k ie j F a b ry c e  N a rz ę d z i — 
za zo rg a n izo w a n ie  d la  e m e ry tó w  i 
re n c is tó w  w y c ie c zk i do B e r lin a .
W s p o m n ijm y  jeszcze o s p o tk a n iu , 
n a  k tó re  s p ó łd z ie lc y  z  G o le n io w a  
« a p ro s ili 100 s e n io ró w  — p o d op iec z-

n ia w s k ie g o  o ra z  m o n ta ż  s ło w n o -r
zyc zn y  p rz y g o to w a n y  p rze z  h a rc e ­
rz y  ze S z k o ły  P o d s ta w o w e ! n r  2 w

(hg)

Wczoraj 
w kraju

R  P R E M IE R  N o rw e g i i T ry g y e  
B ra t łe l i  za k o ń c z y ł k i lk u d n io w a  w i­
z y tę  w  P o lic e , z ło żo n a  n a  zapros ze­
n ie  p rezesa R a d y  M in i t ów  P io tra  
Ja ro sze w ic za  W e o d z in a ch  ra n n y c h  
na w a rs za w s k im  lo tn is k u  o d b y ła  
sie uroczystość p o żeg n aln a.

N a  zak o ń c ze n ie  w iz y ty  o n u b P k o -  
w a n y  został w s p ó ln y  k o m u n ik a t  
p o ls k o -n o rw e s k i. «Tekst k o m u n ik a tu  
zam ieszcza d z is ie jsza  p ras a  p o ra n ­
na).

■B D O  P O I.S K I p rz y b y ł z cz te ro  
d n io w a  w iz y ta  m in is te r  s p ra w  za ­
g ra n ic zn y c h  S in g a p u ru  S in n a th a m b y  
I t a ja ra tn a m .

nych.
D . S T A S K IE W IC Z  z w ró c ił następ­

n ie  u w a gę  n a  w a żn a  ro le  gospodar­
cza i spo łeczna la k a  o d g ry w a  ap a ­
ra t  h a n d lu  i us ług  Z ie m i Szczec iń ­
s k ie j w  s y tu a c ji d y n a m ic zne g o  
w zro s tu  zd o ln rś c i n a b y w c z e j m ie sz-  
łrańców . W y m a g a  to  sta łeg o  po d ­
w y ższa n ia  ja ko ś c i p ra c y  h a n d lo w ­
ców  o ra z  d o k o n y w a n ia  u sp ra w n ie ń  
o rg a n iz a c y jn y c h .

W  dvskus1i głos z a b ra ło  12 m ó w ­
ców . W s k a z y w a li o n i n a szereg t ru d  
naści w y n ik a ją c y c h  ze słabości t ra n  
sp o rto w y c h , n a d m ie rn e g o  o b c ią że ­
n ia  p ersonelu  c zy n n o śc iam i a d m i­
n is tra c y jn y m i k ło p o tó w  za o p a trze ­
n io w y c h  itp . D u żo  u w a g i pośw ie ­
cono ta k ż e  sp ra w o m  f lu k tu a c ji  
k a d r . w y c h o w a n iu  m ło d z ie ży  i ro li 
P O P  w  p rze d s ię b io rs tw a c h  h a n d lo ­
w ych .

S P O R T  -  S P O R T  -  S P O R T

Po pucharowej środzie

Klubowa czołówka ucieka...
N IE  P O W IO D Ł O  S IĘ  p o ls k im  z e - n a ło w y c h  m a ja  ju ż  z a p e w n io n y  je -  

spo łom  w  p ie rw s zy c h  sp o tk a n ia c h  d en  z m e d a li. O  b a rw ie  tego  m e d a ­
l i  ru n d y  p u c h a ró w  p iłk a rs k ic h , lu  p rz e k o n a m y  sie p o  sp o tk a n iu  z 
W p r a w d z ie  R u ch  w y g ra ł a le  ro z m ia  R u m u n ia  26 bm . i  J a p o n ia  28 bm . 
ry  zw y c ię s tw a , n ie  m ogą za d o w o lić  W  F IN A L E  „ B ” re p re z e n ta n tk i 
k ib ic ó w , a poza ty m  s ta w ia ja  d u ż y  P o ls k i p rz e g ra ły  z P e ru  2:3 (12:15, 
zn a k  z a p y ta n ia  p rzed  da lszy m  6:15. 15:11. 15:7 12:15). W  trz e c ie j
a w an s em  m is trz a  P o ls k i N ie  od se rii m e czó w  f in a ło w y c h  zespołów  
dziś w ia d o m o , że tu re c c y  p iłk a rz e  P ^ ^ ic h  — Z S R R  p o k o n a ł ¿ a p o n ie  
g ra ją  n a w ła s n y m  bo isku  o k las ę  3:0 (15:10. 16:14. 18:16), a C SR S w y -  
le p ie j m iż  n a w y je ż d z ie . a to  sam o * f a ,a  z R u m u n ia  3:1 (18:18. 15:5. 
m ożna p o w ie d z ie ć  chyba ta k ż e  o 18-Id - 
D iłk a rz a c h  R u ch u . N ie  b ez pow odu  
t re n e r  F rn e rb a h c e  — B ra izv liic ? v k  
D id i  n a z w a ł 1:2 w  C h o rzo w ie  ..zw y  
c ię s tw e m ”  s w o je j a r u z y n y . w  G D A Ń S K U  o d b y ł sie 24 b m . o -

J U 2  D A W N O  p o lsk i zespół n ie  st atn i w y stęp  p rz e b y w a ją c e j w  P o l-  
p p n iósł n a w ła s n y m  b o isk u  D o rc rk i sce p ię ś c ia rs k ie j re p re z e n ta c ji U S A . 
ta k  w y s o k ie j ja k  G w a rd ia  z P S V  w  g d ań s k im  m ity n g u  polscy bokse- 
E in d h o v e n . O szansach w  m eczu  re  rz y  o d n ieś li w  sum ie w s zys tk ic h  
w a n ż o w y m  ro z p ra w ia ć  tu  iu ż  n e p o je d y n k ó w  p ie rw sze  zw y c ię s tw o  
trze b a , g d yż G w a rd ia  n ie  m a ic h  (j2;4) w  sp o tk a n ia c h  z a m e ry k a ń -  
w c ałe . D o b rze  je d n a k  chyba s ie  s k im i p ię ś c ia rza m i, 
sta ło , że sto łe czn y  zespół w y lo so ­
w a ł p rz e c iw n ik a  te j k la s y  co d ru -  G IM N A S T Y C Z N E  M S
ż y n a  h o le n d e rs k a . P o ls cy  k ib ic e  rao-
- l i  n aoc zn ie  p rze k o n a ć  sie  (szkoda. w  P IĄ T Y M  d n iu  g im n a s ty c zn y c h  
że T V  n ie  t ra n s m ito w a ła  ca łego m is trzo s tw  ś w ia ta  w  W a rn ie  w y ło -  
m e czu ). ja k i  poziom  p re z e n tu je  e n -  n io n o  zd o b y w c ó w  m e d a li w  tu rn ie -  
ro p e is k a  c zo łów ka  k lu b o w a . To  1est ju  d ru ż y n o w y m  m ę żczy zn . T r iu m -  
in n y  fu tb o l, inna k lasa. \V re c z  ża - fo w a ła  szóstka re p re z e n ta n tó w  J a -  
ło ś n ie  w y g lą d a ły  p o czy n an ia  g w a r -  p o n ii p rze d  zes p o łam i Z S R R  i N R D . 
d z is tó w  na t le  g ry  r y w a l i ,  a p rz e - P o la c y  u p la s o w a li sie. p o d ob n ie  1ak 
cięż b ąd ź co bądź je s t to  nasza czo ¡eh  k o le ż a n k i, na d z ie s ią ty m  m ie j-  
ło w a  d ru ż y n a . seu T a k  w ie c  m a rz e n ia  o w y w a l-

D C S K O Ń A L E  s p isu ją  sie n a d a l c ze n iu  szóstego m ie js c a  n ie  9 o e łn iły  
zespo ły  h o le n d e rs k ie . 4 zw y c ię s tw a  się. N ie  m a m y  w y ró w n a n e j d ru ż y -  
i je d e n  re m is  o to p lon  p iłk a r z y  te -  ny  i w ie lk a  a m b ic ja  S z a in y  o raz  

o k r a iu  w  ś rod o w y ch  s p o tk a n ia c h . K u b ic y  w y s ta rc z y ły  t y lk o  do u p la -  
n 0 w o d v  do radości m a ja  k ib ic e  ra_ so w an ia  się w  ś ro d k u  s ta w k i w a l-  
d zie cc v . - Z w y c ię s tw a  A ra r a tu  E re -  cza cy ch  w  W a rn ie  d ru ży n , 
w a n  i D y n a m a  K i jó w  w  m eczach
•w jf .z ^ fjw v c h  o raz  n ik ła  r,2 r'3JV̂ a N A  P O C IE C H Ę  m a m y  d o b ra  po - 

D y n a m a  M o s k w a  w  D r e ź n " 1 s w ia d -  j.yCję  A n d rz e ja  S z a jn y  do w a lk i w  
d ? !s rv m  ^oo-Uen e o ilk a rs tw a  k o n k u re n c ja c h  in d y w id u a ln y c h .

S za jn a  m a szanse na m e da le  w  f i ­
na łac h  n a  p rz y rz ą d a c h  W sp a n ia le  
w y k o n a n y  skok p rzez  k o n ia  (p od ­
w ó jn e  sa lto  w  p o z y c ji ła m a n e j)  o - 
ra z  u k ła d  d o w o ln y  na d rą ż k u  d a ły  
m u  oceny oo 9,75 p k t . T o  iu ż  ś w ia ­
to w a  ek s tra k la s a . P o d o b n ie  było  
m  k ó łk a c h , gdzie  ć w ic ze n ie  S za jn y  
o cen iono  na 9.7 p k t . W  ty c h  trzec h

k lu b o w e g o  K r a ju  R ad .

Z W Y C IĘ S T W O  S IA T K A R Z Y

W  T R Z E C TM  s n o tk a n iu  m is trzo s tw  
W a ta  f in a łu  „ A ” m ęska re p re z e n ­

ta c ja  P o ls k i po ko n a ła  N R D  3:2 
'!5:7. 15:9 13:15. 12:15, ¡5 5'. P o lscy
- !a tk a r7 e  ro -p o c ze li m °ę z . w  nas te -
nu.iącym  sk ła d z ie : G o s 'e m a k  B o - k o n k u re n c ja c h  S z a in a  z n a la z ł sie 
-"-k. C za ia  S te fa ń s k i. Z a rz y c k i i w  ścis łe j czo łów ce .
‘la d a ls k i W  p ie rw s zy c h  d w ó ch  se- W yso k o  -o cen ion o  w s zy s tk ie  w y -  
tach  P o la c y  g ra l i d o -k o o a le . g ła d k o  ste p v M . K u b ic y :  ko ń  — 9.4. k ó łk a  
•:e w y g ry w a ia c . W  trz e c im  secie _  9.4. skok — 9 5. poręczę — 9,2. 
n rz y  s ta n ie  10:0 d la P o ls k i n a s ta n i-  d rą ż e k  — 9.45 ¡ w o ln e  — 9.25. 
ła d e k o n c e n tra c ja  naszego zespołu
co w  k o n s e k w e n c ji za k o ń c zy ło  sie B . B O R G  W  P Ó Ł F IN A L E
p o ra n k a  w  t rz e c ie j p a r t i i .  C ’ w a r tv
re t  p o  b a rd zo  za C e te i g rze  w y g ra -  P IE R W S Z Y M  p ó łf in a lis ta  s in g li 
l i  p o n o w n ie  s ia tk a rz e  N R D  le c z  m ę żczy zn  m ię d zy n a ro d o w e g o  tu j-- 
iu ż  w  d e c y d u ją c y m , o s ta tn im  se- - u ten is o w eg o  w  T e h e ra n ie  zó- 
cie P o la c y  za b ra li n o n o - '- '»  dosko - s ta ł S zw ed  B io e rn  B o rg . k tó r y  p o - 
n a le . T a k  w ie c  nasi s ia tk a rz »  do  k o n a ł A m e r y k a n in a  E d d ie  D ibbsa  
t rz e c im  zw y c ię s tw ie  w  m eczach  f i -  1:6. 6:4. 6:4.

P O L S K IE  K A D IO

Z A P R A S Z A

Konkurs 
na tekst piosenki

R O Z G Ł O Ś N IA  P o ls k ieg o  R a d ia  w 
S zc zec in ie  w s p ó ln ie  z T o w a r z y ­
s tw e m  P r7 .y jac ió ł S zczec ina i S T K  
ogłasza k o n k u rs  na te k s t p io se n k i 
o S zc zec in ie  i P o m o rzu  Z a c h o d n im . 
K o n k u rs  je s t o tw a r ty  i  m ogą w  
n im  b ra ć  u d z ia ł c z ło n k o w ie  Z w ią z ­
k ó w  T w ó rc z y c h  o raz  osoby n ie  zrze  
szone. n a d s y ła ją c  d o w o ln a  Bóść 
p rac . n ig d z ie  d o ty chc zas n ie  p u b li­
k o w a n y c h .

T e k s ty  w  trze c h  e g ze m p la rzac h  
m a szynop isu  o ra z  k o p e rta  w  k tó re j  
zostaną nadesłane, p o w in n y  być  
oznaczone g od łem  P o n a d to  w e ­
w n ą trz  p rz e s v łk i w in n a  zn a jd o w a ć  
się d ru g a  k o p e rta  o p a trzo n a  ty m  sa­
m y m  g o d łem , za w ie ra ia c a  k a r tk ę  z  
im ie n ie m  n a z w is k ie m  i  ad resem  
au to ra

P ra c e  n a le ży  n ad s y ła ć  pod a d re ­
sem : P o ls k ie  R ad io . u l. N ie d z ia ł­
ko w sk ieg o  21. 71-410 S7.czecin.

P rz e w id z ia n e  sa n as tę p u jąc e  n a­
g ro d y  i w y ró ż n ie n ia :  I  n a g ro d a  —•
8 000 z ł. I I  -nag -oda — 5 000 z ł. I I I  
n a g ro d a  — 8 000 z ł o ra z  4 w y ró ż n ie ­
n ia  0 0  1 000 zł

T e rm in  n a d s y ła n ia  p ra c  ro iła  i  
d n ie m  1 g ru d n ia  1674 r .  D e c y d u je  
d a ta  s te m p la  pocztow ego . R o zs trzy ­
g n ie c ie  k o n k u rs u  n a s ta o i do  d n ia  
10 g ru d n ia  b r a jego  w y n ik i  zosta­
n ą og łoszone w  ra d iu  te le w izrłi i W  
p ras ie .

D o d a tk o w y c h  in fo rm a c ji  d o t. k o n ­
k u rs u  u d z ie la  R ed a k c ja  R o z ry w k o ­
w a  R ozgłośni R a d io w e j — te le fo n :  
340-71. w e w . »7. W godz. Od 16—12.

Z procesu
Z. Marchwickiego

K A T O W IC E  P A P . C z w a r te k . 24 
b m .. k t ó r y  b y ł d z ie s ią ty m  d n ie m  
to c zą c e j sie w  K a to w ic a c h  ro z p ra ­
w y  są d o w ej Z d z is ła w a  M a rc h w ic ­
k ie g o . osk arżo n e g o  o z a m o rd o w a n ie  
14 k o b ie t  i u s d o w a n ie  p o p e łn ie n ia  
6 za b ó js tw , w y p e łn iły  w  d a lszym  
ciąg u  w y ja ś n ie n ia  Ja n a  M a rc h w ic ­
k ieg o . je dne go  z  p ię c iu  w s p ó ło s k a r-  
żo n yc h  w  t e j  sp ra w ie .

Z a p rz e c z y ł on. ja k o b y  w  la ta c h  
1965—1970 p rz y jm o w a ł od sw o jego  
b ra ta  Z d z is ła w a  p rz e d m io ty  z a b ra ­
ne z a m o rd o w a n y m  k o b ie to m . S tw ie r  . 
d z ił. iż  o fa k e ie  p o d e jrz e w a n ia  
Z d z is ła w a  M a rc h w ic k ie g o  o d o k o ­
n y w a n ie  z a b ó js tw  k o b ie t  d o w ie d z ia ł  
sie d o p ie ro  po jego  a re s z to w a n iu . 
W iad o m o ść  te  p rz e k a z a li m u  szw a­
g ie r  Z d z is ła w a  M a rc h w ic k ie g o  H e n ­
ry k  K „  s iostra  H a lin a  o raz  żona  
Z d z is ła w a , k tó ra  d o w o d ziła , że .1ej 
m ą ż  je s t  n a  p ew no  m o rd e rc a  A n n y  
M . i in n y c h  k o b ie t  Ja n  M a rc h w ic ­
k i  t w ie r d z ił ,  że b liższe k o n ta k ty  
z c z ło n k a m i ro d z in y  u tr z y m y w a ł od  
ro k u  1972. co je s t sp rzeczne z do­
w o d a m i i z e zn a n ia m i p o zo sta ły ch  
o sk arżo n y ch . Z d z is ła w a  M a rc h w ic ­
k ie g o  o k re ś lił ja k o  c z ło w ie k a  s k ry ­
tego  i m a ło m ó w n eg o

O s k a rżo n y  n ie  p rz y z n a ł sie ró w ­
n ie ż  do n a k ła n ia n ia  do za b ó js tw a  
J a d w ig i K . i H e n ry k i U .,  tw ie rd z ą c , 
że J a d w ig i K . w  ogóle n ie  zn a ł. a 
o za m o rd o w a n iu  je i  d o w ie d z ia ł sie  
d o p ie ro  w  d n iu  po g rzeb u . U s iło w a ł  
ta k ż e  p rz e k o n y w a ć , iż  w  jego m iesz  
k a n iu  n ie  n iszczono  n ie k tó ry c h  
p rz e d m io tó w  z ra b o w a n y c h  J a d w id z e  
K „  co u ja w n ił  i w ie lo k ro tn ie  po­
t w ie r d z ił  J ó ze f K lim c z a k .

P roces t r w a
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PERSPEKTYWY
zwalczania raka

♦  Wirusy czy środowisko? ♦  50 proc. 
zachorowań nie kończy się już śmiercią
♦  Nowy sposób szybkiego wykrywania

P O N A D  T Y S IĄ C  p rz e d s ta w i- szenia O nko lo gó w  p ro f. B uca lo - 
c ie li m e d ycyny , b io lo g u  o raz in -  ssi, w  c h w ili obecnej ok. 50 
n ych  p o k re w n ych  dz iedz in  w ie -  proc. w y p a d k ó w  zachorow ań na 
dzy  o brad ow a ło  w e F lo re n c ji na ra k a  n ie  kończy się śm ie rc ią  
Ś w ia to w y m  K o n g res ie  O n k o lo - W yleczen ie  lu b  d łu g o trw a łe  za- 
Sów.  ̂ leczen ie  ra k a  p ie rs i, skó ry , k r ta

J a k  w y n ik a  z re fe ra tó w  w y -  n i i liczn ych  in n y c h  fo rm  te j 
g łoszonych  przez p rze w od n iczą - choroby  je s t ju ż  dziś osiąga lne 
cego M ię d zyn a ro d o w e j Fe de ra - w  znacznej w iększości s tw ie r -  
c j i  O nko logów  p ro f. J. H ig g in -  dzonych w y p a d k ó w . Równocześ 
sona z F ra n c ji o raz p rz e w ó d - n ie  je d n a k  n ada l b ra k  d o k ła d - 
n iczącego W łosk iego  S to w a rz y - nego rozeznania  p rzyczyn  cho­

roby.
B adan ia  m a jące  na ce lu  w y -

f iB  W  c z w a rte k  w  p o d p a ry -  
s k ie j m ie js co w o ś ci V i t r y -s u r -  
S e in e  ro zp o czą ł się X X I  N a d ­
zw y c z a jn y  Z ja z d  F ra n c u s k ie j 
P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j. Jest to  
p ie rw s zy  n a d z w y c z a jn y  z ja zd  
w  h is to r ii t e j  p a r t i i .  Z ja z d  
p rzeb ieg a  pod has łem  z je d n o ­
cze n ia  n aro d u  fra n c u s k ie g o  
w o k ó ł F P K  d la  d o k o n a n ia  d e­
m o k ra ty c zn y c h  p rze m ia n  w  
R ep u b lic e .

W a rto  p rzy p o m n ie ć , że w  
w y b o ra c h  p re zy d e n c k ic h  1* 
m a ja  b r . k a n d y d a t  z je d no c zo ­
n e j le w ic y  F ran c o is  M it te r ra n d  
u zy s k a ł 49,3 p roc. g łosów  i  b y ł  
o k r o k  od zw y c ię s tw a .

O B R A D Y  W  R A B A C IS

■  A ra b s c y  m in is tro w ie  
s p ra w  z a g ra n ic zn y c h  w zn o w i­
l i  w  c z w a rte k  w  R ab a c ie  o b ­
ra d y  p rzy g o to w a w c ze  do  k o n ­
fe re n c ji  sze fów  p ań s tw  a ra b ­
sk ich . w y zn a c zo n e j n a 2# bm . 
P rz e d m io te m  c z w a rtk o w y c h  
o b rad  m in is tró w  b y ła  kw e s tia  
u m o cn ie n ia  so lidarności m ię ­
d zy  p a ń s tw a m i a ra b s k im i o ra z  
sp ra w a zac ie śn ie n ia  w ię z ó w  z  
k r a ja m i a fry k a ń s k im i.

W S P Ô T .N Y  T R E N IN G  
K O S M O N A U T Ó W  
Z S R R  I  U S A

■  W  o środku  p ilo to w a n y c h  
lo tó w  k o s m ic zn yc h  w  H ouston  
ro zp o czą ł się k o le jn y  etap  
p rzy g o to w a ń  do w spólnego  ra -  
d z ie c k o -a m e ry k a ń s k ie g o  ekspe­
ry m e n tu  kosm icznego , za p la ­
now an e g o  na la to  p rzyszłego  
ro k u . W  tre n in g a c h  u czestn i­
czy  g ru p a  ra d z ie c k ic h  specja­
lis tów .

P o p rze d n i w s p ó ln y  t re n in g  
ra d z ie c k ic h  i a m e ry k a ń s k ic h  
uczo n y ch  in ż y n ie ró w  p rz e p ro ­
w a dzono  w e  w rze ś n iu  b r . W 
Z w ią z k u  R a d z ie c k im .

■  N a  K re m lu  o d b y ty  się
w c z o ra j ro zm o w y  p rz e w o d n i­
czącego R a d y  M in is tró w  Z S R R  
A le k s ie ja  K osy g in a  z p re m ie ­
re m  P a k is ta n u  Z u lf ik a re m  A li  
B h u tto . Podczas ro zm ó w , k tó ­
re u p ły n ę ły  w  p rz y ja c ie ls k ie j  
a tm o s fe rze , o m ó w io n o  ra. in . 
sp ra w ę ro z w o ju  s tosunków  
d w u s tro n n y c h  i s tw ierd zo n o , 
że w  os ta tn ic h  la ta c h  n as ta o ił 
postęp w  a k ty w iz a c ji  k o n ta k ­
tó w  m ię d zy  Z S R R  a P a k is ta ­
nem .

od ręb n ien ie  w iru s a  p ow o d u ją  
cego pow sta w a n ie  z ło ś liw ych  
n o w o tw o ró w  są ko n tyn uo w a ne . 
Jednakże w iększość u czes tn ików  
kong resu  p rz y c h y liła  się do h i­
potezy, w  m y ś l k tó re j ra k  n ie  
je s t chorobą  w iru s o w ą . Ja k  w y ­
n ik a  z n a jnow szych  badań, w  
80 proc. w y p a d k ó w  p rzyczyną  
p ow s ta w a n ia  ra k a  są w a ru n k i 
ś rodow iskow e , a w ię c  substan­
c je  chem iczne w ys tę pu ją ce  w 
ś ro d ow isku , w ś ród  n ich  zaś 
d y m  p ap ie rosow y, n ie k tó re  sub 
s tanc je  z a w arte  w  spa linach  
itd .

Z d an ie m  w iększośc i uczestn i 
k ó w  kong resu, na leży zakładać, 
że w  okres ie  n a jb liższych  10 
la t  ra k  ja k o  choroba  społeczna 
zostanie c a łk o w ic ie  opanow any.

W  C Z W A R T E K  zm a rł 
nag le  podczas tou rnee  w  
A m ste rda m ie  ś w ia to w e j sła 
w y  sk rzyp e k  ra d z ie c k i D a ­
w id  O js tra ch . B y ł on la u ­
rea tem  w ie lu  m ię d z y n a ro ­
d ow ych  k o n k u rs ó w  s k rz y p ­
cow ych, m . in . im ie n ia  
H e n ry k a  W ien ia w sk ie go .

C A F — U P I

N A U K O W C Y  z In s ty tu tu  M e d y c z ­
nego w  sta n ie  W irg in ia  w y n a ie ź li  
— .iak tw ie rd z a  —  n o w y . b ardzo  
p ro sty  sposób szybkiego  w y k .r y  
n ia  chorób  n o w o tw o ro w y c h . P rz e ­
p ro w a dzo n e  p rze z  n ic h  b a d a n ia  po­
z w o li ły  w y k r y ć  ra k a  w  87 proc. 
p rzy p a d k ó w .

N o w a  m etoda w y k ry w a n ia  ra k a
po lega na za a p lik o w a n iu  p a c je n to ­
w i p a s ty lk i z a w ie ra ia c e j ra d io a k ty w  
n y  w ę g ie l. Po  24 godzinach  p a c je n t  
n a d m u c h u je  p o je m n ik  w y p e łn io n y  
s p e c ja ln a  su b stancja , k tó ra  po zw a­
la  d o k ła d n ie  o k re ś lić  ilość ra d io a k ­
ty w n e g o  kw as u  w ęg lo w eg o  w  w y d y ­
c h a n y m  p o w ie trz u . W yższa ilość 
k w as u  w ę g lo w eg o  w  stosunku do 
p rzy ję te g o  l im itu  oznacza, że p a­
c je n t p ra w d o p o d o b n ie  m a no w o ­
tw ó r .

T e n  sposób w y k ry w a n ia  ch o ro b y  
n o w o tw o ro w e j m a być sk u te czn y  
p rz y  w s zys tk ic h  ro d z a ja c h  ra k a .

Z  C IE K A W Ą  h ip o te za  w y s tą p ił w e  
F lo re n c ji z a c h o d n io n ie m ie c k i n a u ­
k o w ie c  p ro f . N ich o la u s  K ra u s . O -  
ś w iad c zy ł on . że n ie  je s t w y k lu c z o ­
ne. iż  ra k  w y w o ły w a n y  je s t p rzez  
w iru s y . k tó re  przenoszone sa 
p rze z ... w ę d ro w n e  p ta k i . T e o ria  ta  

:w y k le  k o n tro w e rs y jn a

Co chce zeznać
najemny
morderca

pastora Kinga?
W A S Z Y N G T O N  P A P . W  6 la t  DO 

s k ry to b ó jc z y m  za m o rd o w a n iu  w y b it  
nego d z ia łac za  m u rzy ń s k ie g o  la u ­
re a ta  P o k o jo w e j N a g ro d y  N o b la  pa  
sto ra  M . L  K in g a , w  5 la t  po 
u ję c iu  m o rd e rc y  i w  c z te ry  la ta  
po w y ro k u  s k a zu ją c y m  go na k a rę  
99 la t  w ię z ie n ia . 4 6 -le tn i Jam es  
F.arl R a y  u zys ka ł zgodę sadu w  
M em p h is  n a  ro zp a trze n ie  jego  
w n io s ku  w  s p ra w ie  c o fn ię c ia  p rz y ­
zn an ia  się do w in y .

R a y . p o sp o lity  z b ro d n ia rz , został 
w y n a ję ty  do z a s trze le n ia  p as to ra  
K in g a  4 k w ie tn ia  1988 r .  p rze z  n ie ­
u ja w n io n y c h  dotyĆ hczas sp ra w c ó w . 
Je d n a k że  p rz y z n a n ie  sie osk arżo n e­
go do w in y  — w e d le  o b o w ią zu ją c e ­
go w  U S A  u staw o da w s tw a  — z w o l­
n iło  sad od d o c ie k a n ia  p ra w d y  J e ­
go proces, t r w a ją c y  20 m in u t , za ­
k o ń c zy ł się w y ro k ie m  sk azu ją c y m .

O b e cn ie  R a y  z m ie n ił zd an ie  i u -  
t r z y m u je . że do p rz y z n a n ia  sie sk ła -  
n ił go jego  b. a d w o k a t P e rc y  F o - 
re m an  z H ouston  w  Tek sa s ie , tw ie r  

że za n e w n i to  lepsze zys k i z 
k s ią żk i n a p is an e j n a te m a t  tego  
m o rd e rs tw a . N ie  w ia d o m o . czv R ^y  

m ia r  w  czasie sw ego e w e n ­
tu a ln ie  w zn o w io n e g o  procesu  u ja w ­
n ić  p ra w d ę , czy też  po p ro stu  d ą ­
ży do zab ic ia  n u d y  życ ia  w ię z ie n -  

ego. W  p ie rw s zy m  w y p a d k u  ze­
zn an ia  p ła tn e go  m o rd e rc y  m o g ły by  
p rzyn ieś ć  sensacy jne w y ja ś n ie n ie .

— - --------------------------      .... k to  b y ł in s p ira to re m  zb ro d n i sta-
ob n ie  la k  p rzvp u s zcze n ie . że ra k a  I n o w ia c e l je d n a  z na w ię ks zyc h  t r a -  

p o w o d u ia  w iru s y  fP A P j g ed ii A m e r y k j la t  sześćdziesią tych .

[POD ZNAKIEM ODPRĘŻENIA

rozmowy
Hissingera

PO R A Z  T R Z E C I w  ty m  ro k u , a po raz p ie rw szy  ja k o  w y ­
s ła n n ik  nowego p rezyden ta  U S A  G era lda  Forda, p ro w ad z i 
w  M o skw ie  ro zm o w y  H e n ry  K is s in g e r, a m e ry k a ń s k i sekre - 
t a r z  stanu . S to lica  ZSRR je s t p ie rw szym  etapem  je g o  „a m ­
b itn e j pod róży po św iec ie , ja k  p isa ła  a m e rykań ska  prasa, 
co  uważane je s t za dow ód w ie lk ie g o  znaczenia, ja k ie  p rz y ­
w ią z u je  rząd S tanów  Z jednoczonych  do ro z w o ju  w s p ó ł­
p r a c y  z n a jw ię k s z y m  m oca rs tw em  so c ja lis tycznym  i  współ» 
d ia ia n iu  obu m o ca rs tw  na rzecz dalszego ro z ła do w a n ia  na­
p ięc ia .

R O Z M O W Y  K IS S IN G E R A  n o w ym  fo rm o m  ra d z ie c k o -a m e ry -  
o d b yw a ją  się w  bardzo  s p rz y - kańsk»ej wsDółDracy 
ja ją c e j a tm osfe rze . Z w ią ze k  Spośród p ro b le m ó w  m ię d zy n a ro -  
R adz ieck i s to i na  s tan o w isku , 5?,ow ,y c h - - k t6 re  o m a w ia n e  sa w  

> M o s k w ie  p rzez  p o lity k ó w  ra dz iec -ze n it. należy d o p us C iC  do za - k ic h  i a m e ry k a ń s k ie g o  s e k re ta rza  
m rożenia  s y tu a c ji m ię d z y n a ro - stanu , czo łow e m ie jsce z a im u ja  —  
ćc w e j, U S A  zaś, co p o tw ie rd z ił sie. , sadzi — B1!3kl„  wschód, 
n ied a w n o  p re zyde n t F o rd , ze O d - Stw a i W sp ó łp rac y , na k tó re j szyb - 
prężen ie  p ow inn o  być  procesem  k ie . po m yś ln e zak o ń cze n ie  i tó na
c ią g ły m .  W s p ó ln y m  m ia n o w n i -  i’ * 1« * . 2 " 1.«“ *

i . „  , „ , ,  • i. • R a d z ie c k i i in n e  k r a ie  so c ja lis ty cz-
k i e m  o b u  t y c h  s ą d ó w  je s t  1 ne\ W iedeńskie  ro k o w a n ia  ro zb ro -  
m o ż e  b y ć  t y lk o  d ą ż e n ie  d o  ie n io w e  i w reszc ie  — k lu czo w e d la  
o s ią g n ię c ia  d a ls z y c h  p o s t ę p ó w  « ‘ '■•’T '  ro z b ro je n ia  ro zm o w y  .m e r y  

r  - Ą ,__,___  J H w  k a n *k o -ra d z ie e k :e  w  sp ra w ie  o g ra ­
n a  t e j  a r o a z e .  n ic ze n ia  z b ro je ń  s tra te g iczn y ch

Ż e  t a k ie  s ą  in t e n c je  S t a n ó w  S A L T *
Z je d n o c z o n y c h  —  ś w ia d c z ą  O J a k ie  sa szanse d o ko n an ia  oostę- 
t y m  w y p o w ie d z i  ic h  p r e z y d e n -  bu  w  ty c h  w s zys tk ic h  spraw ach?
ta  w  czasie w iz v tv  ia k a  z ło ży ł ° bserwacorzy polityczni są zdan ia , id  w  czasie w lzyty . JaK i* Ziozy i że wiei kim  sukcesem związku Ra-
m e d a w n o  w  U S A  I  s e k r e t a r z  d z ie ck ieg o  i p ań s tw  arab sk ic h  za a n -  
K C  P ZPR  E d w a r d  G ie r e k ,  g azo w a n yc h  w  k o n f l ik c ie  b lis k o -  
D ie r w s z y  n r z v w ó d c a  k r a i n  s n -  w s chodn im  b y ło  dopuszczenie p rze i*  p ie r w s z y  p iz y w o a c a  K r a ju  so s ta W ic ie li o rg a n iz a c j i  W y z w o le n ia  
C ja l lS ty c z n e g o , k t ó r y  b y ł gO Ś- P a le s ty n y  do u d z ia łu  w  ob rad a ch  
c ie m  n o w e g o  r z ą d u  U S A . Z a - Z g ro m ad ze n ia  O gólnego O N Z  n a  
p e w n ie n ie  p r z y w ó d c ó w  r a d z ie c -
k i c h  O k o n t y n u a c j i ,  z a p o c z ą t k o -  dno będzie  o d rzu c ić  p o stu la t d o ty -
wanego przez R ich a rd a  N ixo n a , czacF udziału Palestyńczyków w
p ro c e s u  o d p r ę ż e n ia  je s t  t e ż  j o d -
n ym  z ce lów  obecnej m is ji K i s -  m iu m .
s in g e r a .  W k r ó t c e  z r e s z t ą ,  j a k  _  . .
s ie  p o w s z e c h n ie  p r z y p u s z c z a .  „ S
G e r a l d  F o r d  b ę d z ie  m ó g ł  to  ezeństw a ró w n ie ż  ro k u je  n a d z ie je  
u c z y n ić  o s o b iś c ie  —  W  c z a s ie  na d o p ro w ad ze n ie  do końca ro zpo - 

. _  . ..  . czę tych  w  H e ls in k ac h  ro k o w a ń ,
p ie r w s z e g o  s w o je g o  s p o t k a n ia  Z n a c zn ie  tru d n ie js ze  w y d a ja  się 
n a  s z c z y c ie  Z s e k r e t a r z e m  g e n e -  n a to m ia s t w ie d eń s k ie  ro zm o w y  na
ra ln y m  K C  K P Z R  L eon idem  ■ zbr° jeń 1 tsU, ,  . . , , , zb ro m y c h  w Europie, gdyż p o stu -
B rezm ew em  p ra w dopodobn ie  iowane przez kraie socjalistyczne 
pod ko n ie c  lis to pa d a  we W ła -  poszanowanie zasady równego bez- 
d vw os to ku  P rzyg o to w an ie  tvch  oiehzeństwa wciąż jeszcze napotyka u yw osto su . p rz y g o to w a n ie  ty c n  na ooory ze strony niektórych 
ro zm ó w  —  to  k o le jn y  p rze d m io t państw zachodnich, 
obecnych ro zm ó w  a m e ry k a ń -

> o - r a d 7 ię r k i r h  w  s t n l ie v  7qT?T? R ó w n e  bezp ieczeństw o  —  ia k  to .u  r a a z ie c K ic n  w  s t o l ic y  ¿ - o t u t .  k i»dyś s fo rm u ło w a ł L eo n id  B r e t -  
. . .  , n ie w  — jest n ie zbę d n ym  a try b u te m

J E Ś L I id z ie  o stosunk i d w u s tro n - n a jw a żn ie js zy c h  ro k o w a ń  ro z b ro je -  
ne. re a ln a  i b l ska w y d a je  sie D er- n io w y c h  S A L T . W  o b ec n ej fa z ie  ro -  
sp e k ty w a  usunięcia pozosta łych  po k o w a n ia  te . d o tyczące bard zo  skora 
czasach z im n e j w o jn y  b a r ie r , k tó re  p a k o w a n y c h  p ro b le m ó w . z w ia z a -  
d y s k ry m in o w a ły  Z w ią z e k  R a d z ie c k i n v h  n ie  ty lk o  z ilo ś c io w y m i, ale  

s p ra w ia ły , że sto su n k i h a n d lo w e  ró w n ie ż  ja k o ś c io w y m i ró żn ic a m i W  
’.edzy obu m o ca rs tw a m i n ie  n a d a - ro d za ja c h  b ro n i s tra te g iczn y ch  obu  

• “ ’V 73 rozw odem  ich  s tosunków  m o ca rs tw . w y m a g a ia  szczególnej 
p o lity c zn y c h . N ie d a w n a  w iz y ta  m i-  c ie rp liw o ś c i i d o b re i w o li . K to  w ie . 
r.is tra  sk arbu  U S A  W illia m a  S im o - czy  d ys ku to w an e  od d aw na  now e  
na w  M o skw  e. p o ro zu m ie n ie  na te -  p o ro zu m 'e n ia  w  ty m  zak re s ie  n ie  
mat. eK soortu a m e ry k a ń s k ic h  a r ty -  d o id a  do s k u tk u  w  czasie b lisk iego  
k u io w  ro ’ nvch do Z S R R  i p o ro żu - ju ż  szczytu  U S A  — ZSR R ? B yć  
m e n i° . k tó re  za p e w n ić  m a  ry c h łe  m oże w  te n  w ła śn ie  sposób n o w y  
u c h u P f - e z  K o n gres  u s ta w y  p re zy d e n t S ta n ó w  Z je d n o c zo ny ch  
h a n d lo w e j p rz y z n a ją c e j Z w ią z k o w i zechce zad e m o n stro w a ć  w ie rn o ść  
R a d z ie c k ie m u  k la u z u le  n a jw yżs zeg o  p o lity c e  odprężen ia?  
u p rz y w ile jo w a n ia . w szystko  to
ś w ia d c zy  o atm o s fe rze , s p rz y ja ją c e j Z O F IA  A R T Y M O W S K A

Julien Bryan
nie ży je

J U L IE N  B R Y A N  n ie  ży je !  Z m a r ł  
w  n ie d z ie lę . 20 b m . w  N o w y m  J o r ­
k u  po o p e ra c ji w o re c zk a  żó łc io w e­
g o . T ę  w iadom ość p rz e k a z a li n am  
z a m ie s zk a li w  Polsce k r e w n i J u lie -  
n a . S p ra w d z a liś m y  ja  k i lk a k r o tn ie ,  
bo ta k  bardzo  w y d a w a ła  się n ie ­
p ra w d o p o d o b n a . T a k  n ie d a w n o , za ­
le d w ie  p rze d  k i lk o m a  ty g o d n ia m i, 
w ita liś m y  G o  w  W a rs za w ie  ja k o  go­
ścia M in is te rs tw a  K u lt u r y  i  S z tu k i. 
T a k  n ie da w n o  gośc iliśm y Go na  
s p o tk a n iu  z o d n a le z io n y m i p rzez  
n as za gaze te  b o h a te ra m i Jego 
w strzą sa ją ce g o  f ilm u  „ O b lę ż e n ie ” . 
T ry s k a ł h u m o re m  i w e rw a . Ż y w io ­
ło w o  o b ja w ia ł sw o ja  radość, że zno ­
w u  je s t w  Polsce, że zn ow u  je s t  
w ś ró d  sta ryc h  p rz y ja c ió ł i że m oże  
nasz k r a j  p o ka zać  sw em u s y n o w i.

d z ia
^ je ż d ż a ją c  z W a rs za w y  p o w ie -

I  n ik t  z nas n ie  m y ś la ł, że b ę­
d z ie  to  o s ta tn ie  z N im  sp o tk a n ie .

(„E xp re ss  W ie c z o rn y ” )

Ś W IA T  zm ierza  n ie ­
u ch ro n n ie  w  k ie ru n k u  coraz 
s iln ie js z y c h  w s trzą só w  —
s tw ie rd z ił a u to ry ta ty w n ie  na 
ses ji Zgromad7.enia Ogólnego 
s ta ły  p rz e d s ta w ic ie l C h in  w  
O N Z, Cziao K u a n -h u a . Jego 
zdan iem , nadciąga  ju ż  s tra s z li­
w a  burza, ale w  sw ym  d łu g im  
p rz e m ó w ie n iu  n ie  w ska za ł żad­
nego sposobu ra tu n k u  przed 
k a ta k liz m e m . N ie  są to  p ie r ­
wsze d ra m a tyczn e  „ostrzeże­
n ia ”  P ek inu . P o w ta rz a ją  się 
n iezm ie nn ie  od d z ies ięc iu  la t, 
d la tego  m ożna by p ow tó rzyć  
u lu b io n y  w  P e k in ie  c y ta t: „N ie  
in a  ra d y , k w ia ty  w ię d n ą ” . P e­
k in  w c ią ż  podsyca w łasne, 
p łonne  nadzie j'e  na  z b ro jn y  
k o n f l ik t  m iędzy  „su p e rm o ca r­
s tw a m i” , chociaż n ad z ie je  te 
daw no ju ż  z w ię d ły . O ba w ie l­
k ie  m oca rs tw a, Z w ią z e k  Ra­
d z ieck i i  S tany  Z jednoczone 
oraz zdecydow ana w iększość 
p ań s tw  całego ś w ia ta  zm ie rza ­
ją  n ie u ch ro n n ie  do poko jow ego 
w s p ó łis tn ie n ia  czyn iąc w y s iłk i,  
b y  s ta ło  się ono procesem  n ie ­
o d w ra ca ln ym .

O C Z Y W IŚ C IE , P e k in  n ie  m oże  
c a łk o w ic ie  negow ać is tn ie ją c y c h  
fa k tó w , a le  m oże — i c zy n i to  — 
fa łs zo w ać  je .  T a k ż e  w  O N Z . C ziao  
K u a n -h u a  p o tę p ił w ię c  w  cza m b u ł 
o d p ręże n ie  m ię d zy  S ta n a m i Z je d ­
n o czo n ym i i Z w ią z k ie m  R ad z ie c ­
k im , a p ó ź n ie j, g u b iąc  je dne go  
z p a r tn e r ó w  o d p ręże n ia  s tw ie rd z ił:  
„O d p rę że n ie  sta ło  się ro d za je m  
oszukańczego le k a rs tw a  sp rze d aw a­
nego w s zędzie  p rz e z  k ie ro w n ic tw o

n Nie m a rady, kw iaty więdną”

I  P i l i l i  “ feS2
ra d z ie c k ie ” . N a  to  „o szu k ań c ze le ­
k a rs tw o ”  d a ły  się n a b ra ć  S ta n y  
Z je dn o c zo ne , F ra n c ja , k r a je  sk a n ­
d y n a w s k ie  i  w ła ś c iw ie  w s zys tk ie  
p ań s tw a , z w y ją tk ie m  re ż im ó w  fa ­
szy stow skich , m il ita ry s ty c z n y c h . I  
oczy w iś c ie , P e k in u . Mo‘że d la tego  
w ła ś n ie  P e k in  ta k  s k w a p liw ie  
u d z ie l ił p o p arc ia , p ow szechn ie  po­
tę p ia n e j, k r w a w e j ju n c ie  c h i l i j ­
s k ie j, ostro  s k ry ty k o w a ł k o m u n i­
stó w  p o rtu g a ls k ic h  za p o p arc ie  a n ­
ty fa s zy s to w s k ie g o  p rz e w ro tu , a 
rzą d  tego k r a ju , za a n ty k o in ia ln ą  
p o lity k ę . I  d la te g o  c h y b a  w  R adzie  
B ezp ie cze ń stw a O N Z  sp rze c iw ia ł 
się k o le jn y m  re zo lu c jo m  w  sp ra ­
w ie  k o n f l ik tu  b lis kow schodn iego .

W  O N Z  i  w  p ra k ty c z n e j 
dz ia ła ln o śc i d yp lo m a tyczne j 
C h in y  w y s tę p u ją  p rze c iw ko  
re d u k c ji zb ro jeń  tw ie rd zą c , że 
są za „p ra w d z iw y m  roz.bro je - 
n ie m ”  —  ja k  to  o k re ś lił cy to ­
w a n y  ju ż  C ziao K ua n -h u a . N ie  
od rzeczy w ię c  będzie  p rz y ­
pom nieć jego  ośw iadczen ie  na 
p op rze dn ie j sesji O N Z, w  k tó ­
ry m  s tw ie rd z ił dos łow n ie : 
„d y s k u s ja  na te m a t powszech­
nego ro z b ro je n ia  je s t po p ro s tu  
g łu p ia ” . Częściowe p o ro zu m ie ­
n ia  ro zb ro je r iip w e , prow adzące  
do odp rężen ia  n ie  są „p ra w ­

d z iw y m  ro zb ro je n ie m ” , a p ow ­
szechne ro zb ro jen ie  je s t g łup o ­
tą  —  zdan iem  P ek inu . Jaka 
je s t w ię c  a lte rn a ty w a ?  Cziao 
K u a n -h u a  odpow iada : d la  m a­
ły c h  i ś redn ich  k ra jó w  n a j­
w a żn ie jszym  zadaniem  je s t 
„n ie  ro .b ro je n ie , lecz u m o cn ie ­
n ie  n iezbędnego im  w łasnego 
p o te n c ja łu  obronnego” .

W B R E W  pozorom  przyw ó dc o m  
C h in  ch odzi w  ty m  w y p a d k u  nie 
ty le  o k r a je  T rzec ie g o  Ś w ia ta , lecz  
p rzede w s zys tk im  o k r a je  E u ro p y  
za c h o d n ie j, a śc iś le j, o k r a je  n a le ­
żące do N A T O . K i lk a  ilu s tra c ji.  
P rze d  k i lk u  d n ia m i w  p ek iń s k im  
d z ie n n ik u  „ 2 e m p ln ż ip a o ” u k a za ł 
się k o m e n ta rz , k tó ry  s ta ra ł się 
w y k a z a ć  „zag ro że n ie  E u ro p y  za ­
c h o d n ie j przez s iły  s o c ja lis ty czn e” , 
c z y li — p aństw a U k ła d u  W a rs z a w ­
sk iego. Jednocześnie b y ła  ta m  po­
c h w a ła  t j ’ ch k ó ł, w śród  k tó ry c h  to 
rze k o m e  zag ro że n ie  ze W schodu  
w y w o łu je  „za n ie p o k o je n ie  i  c zu j­
ność” .

A N A L IZ U J Ą C  różne w y p o w ie d z i 
p rzy w ó d c ó w  ch iń s k ic h  i  p ra k ty c z ­
n e posunięcia P e k in u , tru d n o  czę­
sto zo rie n to w a ć  się, n a  co lic z ą :  
n a naiw n o ść  czy po p rostu  — że 
u ż y ję  o kre ślen ia  C ziao  K u a n -h u a  
—  n a  g łu p o tę  in n y c h . Na p rz y ­

k ła d : P e k in  o św iad c zy ł, że „w y s u ­
n ię ta  p rzez  P a k is ta n  p ro p o z je ja  
u s ta n o w ie n ia  s tre fy  b eza to m o w ej 
w  A z ji  P o łu d n io w e j je s t zu p e łn ie  
rozsądna. C h in y  stanow czo  u a z ie -  
la ją  je j  p o p arc ia” , R zec zyw iśc ie , 
d la  P e k in u  je s t ona rozsądna, bo­
w ie m  o b e jm u je  A z ję  P o łu d n io w ą , 
z In d ia m i, le cz  /  bez C h in , k tó re  
d ys p o nu ją  a rse na łe m  b ro n i ją d ro ­
w e j. D o le j, c y tu ję  C z iao  K u a n -h u a :  
„ P o p ie ra m y  ta k że  zd ec yd o w a n ie  
p ro p o zyc je ... w  s p ra w ie  u s ta n o w ie ­
n ia  s tre fy  w o ln e j od b ro n i n u k le ­
a rn y c h ” ... B rz m i to  p ię k n ie , le c *  
w c ześ n ie j w  ty m  sa m ym  przem ó ­
w ie n iu , w y g ło szo n ym  w  O N Z , ten  
sam  a u to r  s tw ie rd z ił p rzec ie ż, że 
częściow e ro z w ią z a n ia  ro zb ro je n io ­
w e  n ie są p ra w d z iw y m  ro zb ro je ­
n ie m , a pow szechne ro zb ro je n ie  
je s t g łu p o tą . J a k  m ożna p o w ażn ie  
t ra k to w a ć  tego ro d za ju  d e k la ra c je ,  
skoro  P e k in  o d m a w ia  u d z ia łu  w e  
w s ze lk ic h  ro zm o w a ch  ro zb ro je n io ­
w y c h , w e  w s ze lk ic h  p rzed s ię w zię ­
c iach , ró w n ie ż  d o ty czą cy ch  o g ra n i­
czeń p ró b  z b ro n ią  te rm o ją d ro w ą ?  
N ie  m ó w ią c  ju ż  o ty m , że zd ec y­
d o w an ie  o d rzu c ił p ro p o zy c ję  u tw o ­
rze n ia  w  A z j i  system u b ezp ieczeń ­
stw a i w s p ó łp ra c y . N ie  m ożna w ie ­
rzy ć , b o w ie m  P e k in  p ro p o n u je  
u tw o rz e n ie  ta k ic h  s tre f  w  ró żn yc h  
p u n k ta c h  g lobu , ró w n ie ż  w  A z ji ,  
ale z w y k lu c z e n ie m  C h in  i  ic h  a r ­
sen a łu , n a d a l in te n s y w n ie  ro zbu ­
d o w yw an e go .

L . Z A R Ę B A
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Porady prawne
H a lin a  G u m iń s k a . S zczec in . P rz e ­

p is y  d o tyczące p o d w y ż k i n a jn iż ­
szych  p ła c , u s ta la ja  ja k o  podsta­
w ę  u p ra w n ia ją c ą  do p o d w y ż k i, w y ­
n a g ro d ze n ie  zasadnicze. O b licze n ie  
d o k o n a n e  p rzez  z a k ła d  p ra c y , p rzy  
W lic ze n iu  do w y n a g ro d ze n ia  d o d at­
k u  w  w ysokości 80 z ł jest w a d li­
w e . p o n ie w a ż  w  te n  sposób pod­
w y ższo n e  zos ta ły  p o b ory , a n ie  
o trz y m a ła  p a n i p o d w y ż k i p rz e w i­
d z ia n e j d la  n a jn iższy ch  w y n a g ro ­
d zeń . W  s p ra w ie  w ła śc iw e g o  o b li­
cze n ia  i  w y ró w n a n ia  p o b orów  n a­
le ż y  z w ró c ić  sie do Z a k ła d o w e j K o ­
m is ji  R o z je m c ze j.

W ik to r ia  Z a w is to w s k a , Szczec in . 
Z  d o k u m e n tó w  zn a jd u ją c y c h  sie w  
a k ta c h  Z U S  m oże p a n i z ro b ić  od­
p is y . a p rz y  p o n o w n y m  s k ła d a n iu  
w n io s k u  o re n te  w y s ta rc z y  p o w o ­
ła ć  sie n a n u m e r o s ta tn ie j s p ra w y  
r e n to w e j p ro w a d zo n e j p rze z  Z U S  
W  S zczec in ie .

A n to n in a  Sidor17.uk. Szczec in . 
O b e c n ie  m oże p a n i w y s tą p ić  do  
S ądu  P o w ia to w e g o  w  S zc zec in ie  z 
w n io s k ie m  o p o d z ia ł w s pólnego  
m ie n ia  d o ro b ko w e g o . W  ty m  w n io -  
MEu -może o an i podać p ro p o zy c je  
p o d z ia łu  m ie n ia , a n a d to  w y k a za ć , 
ze  p rz y c z y n iła  sie p a n i w  zn acz- 
a y m  s to p n iu  do u zy s k a n ia  poszcze­
g ó ln y c h  p rz e d m io tó w  m a ją tk o w y c h .

W a n d a  L e n a rto w ic z . S zczec in . Je ­
ż e l i  ze w zg lę d u  n a p ra c e  z m ia n o ­
wą w  w o ln ą  sobotę p rzy p a d a  p an i 
z m ia n o w y  dzień  w o ln y  od p ra c y , 
n ie  o trz y m u je  p a n i innego  w o ln e ­
go d n ia  za ten  d z ie ń .

S ta n is ła w  C za rn e c k i. S zc zec in . T e ­
le g ra m  Je d n o s tk i W o js k o w e j o cho ­
ro b ie  syna. s ta n o w i pod staw ę  do  
u d z ie le n ia  p rzez  z a k ła d  p ra c y  oko ­
lic zn o śc io w eg o  u r lo p u . Z e  w zg lę d u  
Je d n ak  na to . że je s t p a n  p ra c o w ­
n ik ie m  fiz y c z n y m , za te  d n i n ie  
• t r z y m a  pan  w y n a g ro d z e n ia , g d yż  
p rae p is y  w  ty m  zak re s ie  n ie  p rz e ­
w id u ją  u d z ie la n ia  p ła tn y c h  z w o l­
n ie ń .

R o m an  P o c h od a j. G o le n ió w . In ­
w a lid z i k o rz y s ta ją  z  p ra w a  z a k u ­
p u  w  sk lepaćn  bez k o le jk i.  U s ta la ­
n ie  p rzez  e k s p e d ie n tk i ko le jn o ś c i 
„c o  p ia ta  osoba”  — je s t sprzeczne  
z  sa m y m  za ło żen ie m  p rze p is ó w  po ­
rzą d k o w y c h , m a ją c y c h  n a celu  
u ła tw ie n ie  in w a lid o m  z a k u p ó w . W  
s p ra w ie  te j  n a le ży  z ło ży ć  sk argę  do 
Z a rz a d u  W S S

O b. W o żn ia k . S zczec in . Z a k ła d  
p ra c y  m a p ra w o  o rg a n izo w a n ia  p ra ­
c y  i u s ta la n ia  z m ia n . Je że li je d n a k  
u m o w a  o D race p rz e w id u je  200 go­
d z in  p ra c y  m ie s ięc zn ie  la k o  m in i­
m u m . to  o b n iże n ie  t e j  ilości go­
d z in . a co za ty m  id z ie  o b n iżen ie  
ró w n ie ż  w y n a g ro d ze n ia  1est bez  
u p rze d n ie g o  w y p o w ie d z e n ia  d o ty c h ­
cza so w yc h  w a ru n k ó w  o ra c y  i p ła ­
c y  n ie do puszcza lne.

Z en o n  M a n ia k . R ad a cze w o . P o n ie ­
w a ż  m a pan  m ożność codziennego  
p o w ro tu  do d om u z  m ie js c a  obec­
n e j p ra c y , n ie  m a po d staw  do w y ­
p ła ty  d o d a tk u  za ro z łą k ę  M a  pan  
je d n a k  p ra w o  do d ie t  za o k re s  po­
w y ż e j 8 g odzin  t rw a n ia  d e le g a c ji. 
O d 8—12 godzin  n a le ży  sie 50 Droc. 
d ie ty , a od 12—24 g odzin  p e łn a  d ie ­
ta  D o ty c zy  to  lrd n io w e J  d e le g a c ji

R y s za rd  S zw arc . Szczec in . O b lic ze ­
n ie  w y n a g ro d je n ia  za u rlo o  było  
p ra w id ło w e  gd yż  za pod staw ę  do  
O b licza n ia  b ie rze  sie w y n a g ro d ze n ie  
z  osta tn ic h  3 -m iesięcy przed  u r lo ­
p e m . P o n ie w a ż  p o d w y ż k a  w y n a g ro ­
d zen ia  n a s ta p iła  w  m iesiącu  w  k tó ­
ry m  o d b y w a ł pan  u r lo p , n ie  m o g ła  
b y ć  b ra n a  ood uw a gę .

RAYMOND CHANDLER

Tytuł o ryg ina łu : THE BIG SLEEP 

tłum aczył: Mieczysław DERBIEN
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O tw o rz y łe m  schow ek na  d o k u m e n ty  i  p rze czy ta łe m  je  
ś w ie tle  m o je j la ta r k i.  D o k u m e n ty  b y ły  w y s ta w io n e  na  naz­
w is k o  C a rm en  S te rn w o od , 3765 A lta  B re a  C rescent, W est 
H o lly w o o d . W ró c iłe m  do swego sam ochodu i  czeka łem  d a le j. 
P la nd eka  m o jego  d ach u  p rz e m o k ła  doszczętnie. K o la n a  m ia ­
łe m  zu pe łn ie  m o kre , a o rd y n a rn a  w h is k y  p a li ła  m i żo łądek. 
U lic a  b y ła  pusta . N ik t  n ią  n ie  p rze jeżdża ł. W  dom u, p rzed  
k tó ry m  sta łem , n ie  p a li ło  się a n i je d n o  ś w ia tło . W szystko  
razem  stanouń ło  m ie jsce  n ie z w y k le  dogodne d la  n a jp rze ró ż ­
n ie jszych  b ru ta ln y c h  w yskoków ...

O g od z in ie  7.20 w  d om u  G eige ra  za b łys ło  na  m om ent 
ś w ia tło . K ie d y  zn ów  za p a n o w a ły  c iem ności, ro z le g ł się 
k rz y k . T o n  jego  b y ł n ie z w y k le  w y s o k i. N a ty c h m ia s t zresztą  
w s ią k ł w  d rzew a, k tó ry c h  liśc ie  skąpane b y ły  w  deszczu. 
W yskoczy łem  z sam ochodu  i  b ły s k a w ic z n ie  zna laz łem  się 
tu ż  p rzed  dom em .

W  k rz y k u  ty m  n ie  b y ło  s tra chu . R acze j s p ra w ia ł w rażen ie  
radosnego p rzerażen ia , b rz m ia ło  w  n im  coś z p ija ń s tw a , coś 
id io tyczn e go . B y ł to  d z iio n y  d źw ię k . P om yś la łem  o lu dz iach  
w  b ia ły c h  ka fta na ch , um ieszczonych  w  d om u  o z a k ra to w a ­
n ych  oknach  i  tw a rd y c h , w ą sk ich  p ryczach  ze s k ó rz a n y m i 
pasam i na  ręce i  n og i. K ie d y  z b liż y łe m  się do  d rz w i, dom  
G eige ra  b y ł zn ów  m ilczący . P ociągną łem  za dzw onek, z ro ­
b io n y  w  ksz ta łc ie  p ie rśc ie n ia  w  paszczy lw a . W  te j sam ej 
c h w ili,  ja k b y  k toś czeka ł na te n  sygnał, ro z le g ły  s ię  w  do­
m u  trz y  s trz a ły . Po n ic h  u s łysza łem  odgłos p rz y p o m in a ją c y  
g łębok ie  w e stchn ie n ie . W reszcie  —  m ię k k i upadek. W  dom u  
z a d u d n iły  szybk ie  k ro k i,  k tó re  o d d a la ły  się z każdą c h w ilą .

O tw o rz y ły  się d rz w i wychodzące  na  w ąską  ścieżkę. P rzy
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ty c h  d rz w ia c h  n ie  b y ło  ż a d n e j w e ra nd y , ża dn e j d ro g i przez  
k tó rą  m ożna by b y ło  do trzeć  na ty ł  d om u. Z  ty ln eg o  w e jś ­
cia  p ro w a d z iły  d re w n ia n e  schody, k tó re  te raz  z a d u d n iły  pod  
czy im iś  s top a m i. Z a ry c z a l s i ln ik  sam ochodu i  szybko  z a m ilk ł 
w  o dd a li. W yd a w a ło  m i się, że słyszę jeszcze je de n  samo­
chód, a le n ie  b y łem  tego p ew ien . D om  s ta ł przede m n ą  c i­
chy, ja k  g ró b . Teraz n ie  m u s ia łe m  s ię  ju ż  spieszyć. C o m ia ­
ło  być w e w n ą trz , z n a jd o w a ło  się ta m  z peumością.

W d ra p a łe m  się na  p arap e t o k ie n n y  s ta ra ją c  się za jrzeć  do  
w n ę trza . O kno  zas łon ię te  b y ło  c ię ż k im i k o ta ra m i. Przez 
szparę zobaczy łem  je d n ą  ze ścian, p rz y  k tó re j s ta ła  w y p e ł­
n ion a  k s ią ż k a m i b ib lio te k a . W yco fa łem  s ię  i  sp róbow a łem  
w ysa dz ić  d rz w i ra m ie n ie m . N ie  b y ło  to  z b y t m ądre  posu­
n ięc ie . K a ż d y  k a l i fo r n i js k i dom  m a  ty lk o  je d n o  m ie jsce , k tó ­
rego n ie  m ożna w y ła m a ć , m ie jsce m  ty m  są w ła śn ie  d rz w i. 
W szystko  co osiągnąłem , to  b ó l w  ra m ie n iu , k tó r y  d o p ro ­
w a d z ił m n ie  do w śc iek łośc i. W ró c iłe m  do  o kna  i  w ysa dz iłem  
szybę, u ż y w a ją c  w  ty m  ce lu  kape lusza  ja k o  rę k a w ic y . W y ­
ją łe m  m a łą  szybę z lu fc ik a . Teraz m o g łem  z ła tw ośc ią  u - 
c h w y c ić  bolec, k tó r y  u n ie ru c h a m ia ł okno  w  ra m ie . Reszta 
b y ła  ju ż  bardzo  p rosta . N ie  b y ło  g ó rn e j zasuw y i  o kno  puś­
c iło . W szed łem  zac iąga jąc za sobą zasłony.

W  p o k o ju  z n a jd o w a ły  się d w ie  osoby. Jedna  z n ic h  b y ła  
m a rtw a .

V I I .
B y ło  to  w ie lk ie  pom ieszczenie, p o w ie rz c h n ia  je g o  ró w n a ła  

się p o w ie rz c h n i d om u. S u f it  sporządzony b y ł z belek, a
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śc ia ny  b rązow ego k o lo ru  —  zaw ieszone b y ły  gęsto c h iń s k im i 
m a k a ta m i, c h iń s k im i i  ja p o ń s k im i sz tycha m i w  d re w n ia ­
n ych  rzeźb ionych  ra m a ch . S ta ło  w  n im  k i lk a  n is k ic h  rega­
łó w , a na pod łodze  le ża ł g ru b y , c ie m n ocze rw o n y c h iń s k i d y ­
w an, ta k  puszysty, że g d y b y  ja k a ś  m ysz ch c ia ła  w  n im  za­
m ieszkać, n ik t  p rzez w ie le  ty g o d n i n ie  zobaczy łby  je j  nosa. 
N a d y w a n ie  le ż a ły  ró żn oko lo ro w e  je dw ab n e  p oduszk i. W y ­
g ląd a ło  to  tak , ja k b y  gospodarz tego dom u m u s ia ł je  m ieć  
zawsze pod  ręką , a by  m óc s ię  na n ic h  po łożyć. S zerok i ta p ­
czan p o k ry ty  b y ł s tarą  ró żo w ą  m aka tą . Leża ła  na n im  s te rta  
g a rde ro by  o raz b ie liz n a  z f io le to w e g o  je d io a b iu . N a  wyso­
k im  postum encie  s ta ła  w ie lk a  rzeźb iona  lam pa, d w ie  d a l­
sze —  każda  z szm aragdouoo-zie lonym  abażurem  —  c h a ra k te ­
ry z o w a ły  się tym , że m ia ły  bardzo  d łu g ie  frę dz le . C iężkie , 
czarne b iu rk o  spoczyw a ło  na d w óch  rze źb ion ych  p o tw o ra ch . 
Za  b iu rk ie m  s ta l cza rn y  fo te l ró w n ie  bogato rzeźb iony . Na 
o pa rc iu  leżała  w ie lk a , je dw ab n a , żó łta  poduszka. W  p o w ie t­
rz u  u n o s iły  się p rze dz iw ne  w on ie , ponad w szys tk ie  je d n a k  
w y b ija ł się zapach spalonego p ro chu  oraz a ro m a t e teru .

N a  m a łe j estradz ie  w  d ru g im  końcu  p o k o ju  s ta l w y s o k i 
fo te l z tekow ego d re w na , na k tó ry m  k ró lo w a ła  C arm en  
S te rnw ood . S iedz ia ła  w yp ro s tow a n a , z rę k a m i u ło ż o n y m i na 
o pa rc iach  fo te la , z z a c iś n ię ty m i k o la n a m i, s p ra w ia ła  w raże ­
n ie  e g ip sk ie j bog in i. P odb ródek  w ysu nę ła  do p rzodu , małe, 
b ia łe  zęby b łyszcza ły  w  o tw a r ty c h  ustach.

(C iąg  d a lszy  n as tą p i)

S T A T E K  obciążono ju ż  
balastem . I  choć g łęboko  
s iedz i w  w odz ie  p o rów n a ­
n ie  z o lb rz y m im i „n o ga ­
m i”  d ź w ig u  pozw a la  na  
ocenę jego  w ie lk o ś c i. Na  
m o s tk u , na d ob rą  spraw ę  
m ożna zm ieśc ić  s ta te k  o 
nośności 2,5 d o  3 tys. 
D W T.

D E W IZ K A  d la  o lb rz y m a  
—  ta k  m ożna o k re ś lić  ła ń ­
cuch  k o tw ic z n y  naszego  
now ego z b io rn ik o w c a . „O g ­
n iw k o ”  g ru bo śc i lu dzk ieg o  
tu ło w ia

P R E Z E N T U J E M Y  K O L O S A

Skuteczni sposób
K IE D Y  za m ie szka ły  na p rze d ­

m ieśc iu  B azy le i o b y w a te l s z w a j­
c a rs k i B e rn h a rd  H o eg li zauw a­
ż y ł, że w  o g rodz ie  n iebezp iecz­
n ie  p rz e c h y li ł się s ta ry  b uk , 
z a m ó w ił d źw ig , żeby p rz y p a d ­
k ie m  d rze w o  n ie  p rz e w ró c iło  się 
na dach d om u. D ź w ig  p rz y b y ł, 
w y rw a ł b u k  z k o rz e n ia m i, pod ­
n ió s ł w  górę i  — w s k u te k  a w a ­
r i i  —  rz u c ił p ro s to  na środek 
dachu.

Byki też płaczą
PO p rze p ro w a d zen iu  badań 

k lin ic z n y c h  42 b y k ó w , w e te ry ­
narz  4 z K o rd o b y , (H iszpan ia ) 
s tw ie rd z ił,  że c ie rp ią ce  od u k łu ć  
i ra n  zadaw anych  im  na a re n ie  
przez to re a d o ró w , b y k i — p ła ­
czą. P ac jen c i jego to  w e te ra n i 
w a lk  b y k ó w  z o s ta tn ich  la t, 
k tó ry m  uda ło  się p rzeżyć. W y n i 
k j badań , zd an ie m  p ra sy  mogą 
pos łużyć ja k o  a rg u m e n t coraz 
lic z n ie js z y m  p rz e c iw n ik o m  c o r­
r id y .

Kasprowy W ierci
wszedł do eksploatacji

DŁUGOŚĆ 280 M, szerokość 43 go Wierchu**. Zbudowała go na DWT. Na koniec 1975 r. flo ta  
l" ,  wysokość — kilkanaście pięter, zamówienie PŻM zachodnionie- zbiornikowców PŻM będzie liczyła 
To z grubsza gabaryty naszego miecka stocznia Hawedtswerke — 5 dużych jednostek: 3 po 135 700 
najnowszego zbiornikowca o na- Deutschewerft w Hamburgu. DWT i 2 po 144 900 DWT. 
pędzie turbinowym — „Kasprowe- „Kasprowy Wierch*' posiadający

nośność 135 700 DWT przewyższa Nie jesteśmy w stanie przed- 
o ok. 81 tys. DWT nasz flagow iec stawić „Kasprowego W ierchu”  w 
m/s „M an ifes t Lipcowy'*. Rozpo- ca łe j okazałości. Sprawiły to  wa- 
czqł on już służbę pod biało-czer- runki, w których wykonywał zdję- 
wonq banderą. cia w hamburskiej stoczni M acie j

Dostawa tego kolosa rozpoczy- Jasiecki. Po prostu nie było m iej- 
na erę w ielkich zbiornikowców we sca na objęcie obiektywem ca łe j 
flocie  polskiej. W  przyszłym roku sylwetki. A le i prezentowane szcże 
otrzymamy 2 podobne jednostki goły da ją  wyobrażenie o wiel- 
a ponadto nastąpi w lipcu 1975 kości jednostki, 
roku dostawa ze stoczni japoń- (wit)
skich pierwszego statku jeszcze
większego, bo o nośności 144 900 Fot.: M acie j Jasiecki

Młodzież w zakładzie pracy

Naiwałnieiszy
— pierwszy krok

„S T A R T  w  zależności od tego czy jest udany, czy niepom yśl­
ny —  stw ierdza prof. B Suchodolski —  budzi lub niszczy za­
u fanie do własnych sił, ro zw ija  lub zab ija  radość życia i  dzia ­
łania , kształtu je  życzliw e w spółdziałanie z towarzyszam i pracy  
i  zw ierzchnikam i lub  budzi uczucie żalu, niechęci, przekory“.

P rz y k ła d  innego  pog lądu . „C zy  J« * »»«“ Poruy według danych za 
. ,  . .  1 ”  1972 r .  prawie co czwarty pracownik
ja k  ja  zaczyna łem  m og łem  w y -  gospodarki uspołecznionej zmienia! 
b ie ra ć  sobie s tan o w iska  p racy , prace, a w budownictwie — co dru- 
czy k toś się tro szczy ł O m o je  S i. W śró d  „przemysłowych tury-
d o h r p  t a m o r w n i r i e  o  Łr» c / v  st6w  ̂ Jes t na^w i«c e i m ło d z ie ży . D la -  a o b r e  samopoczucie, O  t o  czy  te go tro s k a  o s ta r t  za w o d o w y  m ło -
Spodoba m i się zak ład , czy n ie ?  d y c h  w in n a  stać Sie je d n ą  ze  sk u -  
Rozpieszcza się te raz  m ło d y c h “ , tec zny ch  ta m  p rz e c iw k o  n a d m ie rn e j 

S praw ę  s ta r tu  zaw odow ego l Ędzr^ u.pracowmk6w z zakladu 
m łod z ie ży  m ożna ro z p a try w a ć  W  K on ieczność u ła tw ia n ia  tego s ta r-  
p o w ią z a n iu  Z a k tu a ln y m i p o - tu  w y n ik a  ch o c iażb y  ze w zro s tu  o - 
tryp h a m i w v m n « a m i n rrv s 7 łn -  P iek uń c zyc h  fu n k c j i  z a k la d u  wobec  trze oa m i, w y m o g a m i przysziO  p ra c o w n ik ó w  o ra z  zad a ń  szk o le n io -  
śc i; m y  je d n a k  zazw ycza j o d - w yC h . w r a z  z p o stępem  tec hn icz -  
ru c h o w o  s tosu jem y n a jgo rszą  n y m  p rze jśc ie  ze szk o ły  d o  z a k ła -
m ia r f ,  ___  m ia rp  w ła s n y c h  d o - d u  p ro d u k c y jn e g o  w y m a g a  p rz e k ra -m ia rę  —  m ia rę  w ia s n y c n  o o  c za n ia  w y zszy ch  n łz  ong iś  p ro g ó w .
św iadczeń, rym czasem  a o s w ia d - T o te ż  puszczan ie  m ło d z ie ży  sam  opas 
czenia  te  często są j u ż  n ie p rz y - W ty m  o kre s ie  o zn ac za ło b y  po  p ro -  
H jitn p  T o  o a  n ip r t f lw r iA  stu  m a m  o w  a  n ie  s il i  ś rod k ó w .fla tn e . i o ,  c o  n ie d a w n o  je s z c z e  P O W S Z E C H N E  „ udn<>ści m to a y ch  
b y ło  lu k s u s e m , d z iś  s ta je  s ię  a r -  w  ze tk n ię c iu  z p ie rw s zą  p ra c ą  w  
t y k u ł e m  p ie r w s z e j  p o t r z e b y .  p rze m y ś le  — m o w a  tu  o  ro b o tn i-  

W  1472 R O K IT  z n e ń ln e f H rz h v  i  ka ch  i  te c h n ik a c h  —  są zg o ła  p ro -  
m łn  725 ty  Ł  p rz y  ję ty  c h  do  p r ^ y  w  l i c z n e .  P rzy c h o d zą c  w y o b ra ż a ją  
gospodarce u sp o łe czn io n e j je d n ą  sobie < * * * * f ;  * * * ost? n *  id e a ln e  ™ a'  
c zw a rta  s ta n o w ili n o w ic iu s ze  w  ż v -  * * y n y ,  z  K tó ry ch  a u to m a ty c z n ie  w y ­
c iu  zaw o d o w y m . W  ro k u  b ie żą c y m  s k a k iw a ć  b ęd ą dosk o na le  w y k o n a n e  
z a k ła d y  m a j ,  w c h ło ń * !  435 iy s . a b *  S!< n ie c ie rp liw i, b ra k  im  p re -
so lw en tó w  szk ó ł, w  ty m  250 tys . . . . _
po  zas ad n ic zyc h  s zk o ła ch  zaw o do - N ie  ch c ą w ię c . c zy  n ie  u m ie j,?
w y e h  i  l i s  tys . po  ś redn ic h  szk o - J “ ” “ - i e  “ " l * ' 1?; sk !*a  m lf
la ch  za w o do w yc h  i  p o lic e a ln y c h . “ b y  f«1 ra zu  um ieć?  Z a p o m in a  sic 

_  . . . .  , _  . . p rz y  ty m  często o  z ro z u m ia ły m  b ra -
T o  te  w ła ś n ie  k a te g o rie  m ło d z ie ż y  k u  z a u fa n ia  do w ła s n y c h  m o ż liw o -  

o b e jm u je  się p ro g ra m a m i tz w . spo - 0  b ra k u  w y trw a ło ś c i, a  n ie ra z
le e zn o -za w o d o w e j a d a p ta c ji. W  ta k ż e  ró w n o w a g i p sy ch ic zn e j, p rz y -  
p rz y s z le j 5 -la tc e  — w e d łu g  sza cu n - chodzące j z w y k le  d b p iero  z w ie ­
k ó w  —  gosp o d ark a  o trz y m a  o lb rz y -  k ie m . Z a p o m in a  sie w re szc ie , że 
m i z a s trz y k  św ieży ch  k w a łi f ik o w a -  n ie je d n o k ro tn ie  tru d n o ś c i zaw o do -  
n yc h  sil w  postaci po n ad  2 m in  a b -  w ego  s ta rtu  p o g łę b ia ją  k ło p o ty  ż y -  
so lw en tó w , w  ty m  1 m in  100 tys . po Cio w e  — osobiste , f in an s ow e, m iesz- 
zasadm czych  szko łach  za w o do w yc h  k a n io w e  itp . W y s ta rc zy  p o czy ta ć  
i  580 tys . po  te c h n ik a c h . N ie  trz e b a  różnego  ro d za ju  w y p o w ie d z i m ło -  
w ię c   ̂ uzas ad n ia ć , ja k  is to tn e  je s t  d yc h  d z ie w czą t i  c h łop c ó w , b y  u -  
p ra w id ło w e  w c h od ze n ie  te j  m io d z ie -  p rz y to m n ić  sobie , ja k  s iln e  są lę k i 
zy  do  p ra c y . T y m  b a rd z ie  i, że śc i- Ł n ie p o k o je  m ło d z ie ży  p rze d  p rz y -  
s ły  z w ią z e k  tego p ro b le m u  z  in n y m , s tą p ie n ie m  do p ie rw s ze j p ra c y , 
ró w n ie ż  m a s o w y m , a  n ie k o rz y s tn y m  M im o  w ie lk ie j w a g i, ja k ą  w ładze

Fińska stocznia 
dla 500-tysięcznikow

D U Ż Ą  S T O C Z N IĘ  — w  dalsze j 
p e rs p e k ty w ie  z m o żliw o ś c ią  w o d o ­
w a n ia  s ta tk ó w  o nośności do 508 
ty s ię c y  to n  — z b u d u je  f iń s k ie  to w a ­
rzy s tw o  o k rę to w e  W a rts ila . N o w a  
stocznie z lo k a liz o w a n o  w p o b liżu  
T u r k u . W  p ie rw s z y m  e ta p ie  p o w ­
sta n ie  tu  d o k  o w y m ia ra c h :  
250 m X 8 0 m X l0  m , w y p os ażo n y  w  suw  
n ic ę  b ra m o w ą  o u d źw ig u  40 to n  i  20 
to n . W y d z ia ł o b ró b k i s ta li z a jm ie  
w  n o w e j stoczn i p o w ie rzc h n ie  42 
tys . m  k w . B ęd z ie  on  w  całości za -

c t f im  z a k ła d u  t w iw d a w a n ia  d aszony i o g rz e w a n y . W  p ie rw s z y mstego z a K ia a u ,  a o  p o w s t a w a n ia  e ta p ie  8to czn ia  „ P ern o ”  p o d e jm ie
zak ładow ego  p a tr io ty z m u  W  I b u d ow ę s tu ty s ię c zn ik ó w . N as tę p n ie , 
n a jlep szym  tego s ło w a  znaczę-1 w  w y n ik u  dalszej ro zb u d o w y , ro z -  

I p oczn ie  b u d ow ę s ta tk ó w  dochodza- 
_  .  cy ch  do  p ó ł m il io n a  to n  w y p o r -
Bozena P A P IE R N IK  | nosci.

m u.

z ja w is k ie m  —  f lu k tu a c ją  k a d r

O TO  rz u t oka na p ok ła d  
„K a sp row e g o  W ie rch u ” . 
Z w ró ć m y  uwagę na s y l­
w e tk i ro b o tn ik ó w  (w  k ó ł­
ku , w skazan i s trza łką ).

Od w y s t a w y  d o  w y s t a w y

Kto nie widział 
-  niech żałuje

P R Z Y  o tw a r ty c h  d rz w ia c h  sa lonu  W A G -u  p o c h y le n i w  k u r ­
tu a z y jn y m  geście d w a j a u to rz y  A n d rz e j F o ryś  i  R ysza rd  R o l­
k a , g órą  n ap is : „Z a p ra sza m y do zw iedzen ia  w y s ta w y  —  R e a li­
zacje  P ro je k tó w  W n ę trz ” . T e n  ty le ż  o ry g in a ln y , co s y m p a ty ­
czny fo to -p la k a t w id n ia ł w  w it r y n ie  sa lonu , p rz y c z y n ia ją c  się 
do pom nożen ia  f re k w e n c ji na te j e k sp o zyc ji d w u  szczecińskich  
a rc h ite k tó w  w n ę trz , k tó rz y  w a ln ie  p rz y c z y n ia ją  się p rzez os ta ­
tn ie  la ta  do  unow ocześn ian ia  o b ie k tó w  Szczecina i  w o je ­
w ó dztw a .

Z W A Ż Y W S Z Y , iż  „w n ę t r  zo­
rze ”  n ie  m a ją  m ożności ta k ie j,  
ja k  re p re ze n ta n c i in n y c h  dys­
c y p lin  p las tyczn ych , z k tó ry c h  
p o d p is a n y m i p ra c a m i zhpozna­
je m y  się na w ys ta w ach , że lu ­
dzie, p od z iu ńa ją c  w y s tró j s k le -

Te rzeczy...
W  S T A T Y S T Y K A C H  samo­

b ó js tw  w  zam ożnych k ra ja c h  
k a p ita lis ty c z n y c h  szczególn ie 
w y s o k i je s t odsetek lu d z i sta­
ry c h  i schorow anych, k tó ry c h  
do desperackiego k ro k u  popycha  
n iepew ność ju t ra  i poczucie  w y ­
obco w a n ia  ze społeczeństwa. To  
n iep o ko jące  z ja w is k o  b y ło  te ­
m a tem  trz y d n io w e j k o n fe re n c ji 
n a u k o w e j w  W aszyngton ie . P od­
czas gdy w iększość uczonych 
w ska zyw a ła  na potrzebę  u no ­
wocześn ien ia  o p ie k i so c ja lne j i 
p o p ra w ie n ia  s y tu a c ji m a te r ia l-  
n o -b y to w e j osób starszych, p ro f. 
D a v id  L e v itó n  z u n iw e rs y te tu  
w  M a ry la n d z ie  w y s tą p ił z dość 
o ry g in a ln y m i p ro po zyc ja m i : 
„W y s ta rc z y  s ta ruszków  zachęcić 
do og lą d an ia  f i lm ó w  e ro tycz-

nych i  czytania lite ra tu ry  por­
nograficznej, a  także do korzy­
stania z usług prostytutek, bo 
t e  r z e c z y  najskuteczniej 
odwodzą od samobójstw“.

Hiszpańskie 
wino dla ZSRR

ZS R R  z a k u p ił w  H is z p a n ii 
w iększe  ilo ś c i w in a . Z a w a rty  
o s ta tn io  w  M o s k w ie  k o n tra k t  
p rz e w id u je  dostaw ę do ZS R R  
przeszło  100 m in  l i t r ó w  w in a  
oraz 4,5 m in  l i t r ó w  b ra n d y . 
H iszp a n ie  spodziew a ją  się 
u trz y m a ć  ten  e k s p o rt ró w n ie ż  
w  p rz y s z ły c h  la tach .

póno, czy p lacó w e k uży tecz­
nośc i p u b lic z n e j n ie  zn a ją  na 
ogó ł nazw isk  a u to ró w , p o d w ó j­
n ie  cenne w y d a ją  się w sze lk ie  
fo rm y  sze ro k ie j p o p u la ry z a c ji 
ic h  dz ie ł. Ja k  cenne, n iech  po­
s łuży p rz y k ła d  je d n e j z w y p o ­
w ie d z i, za p isane j w  księdze te j 
w y s ta w y . W y n ik a  z n iego, że 
w ła śn ie  d op ie ro  ten  pokaz fo ­
to g ra m ó w  ze z re a lizo w an ych  
p ro je k tó w  w n ę trz  u na oczn ił w i ­
d zo w i, ja k ie  m a m y na P om orzu  
Z a cho d n im  dobre , in te resu ją ce  
ś ro d o w isko  tw ó rcze  w  te j dz ie ­
d z in ie  s z tu k i, s łużące j lu d z io m  
na co dzień . Z  ja k im  rozm a­
chem  p las tyczna  m y ś l tw ó rcza  
fo rm u je  nasze o toczenie .

K to  z now ożeńców  w  N ow o­
gardz ie  w ie  na p rz y k ła d , że 
ro zw ią za n ie  tego p ięknego  w n ę ­
trza  s a li ś lu b ó w  USC, s tw a rz a ­
jącego k lim a t  ta k  p od n ios ły  i  
u ro czys ty  zawdzięcza R ysza r­
d o w i Rolce, k to  z b y w a lc ó w  
k lu b u  GS w  tym że  m ieśc ie , po­
d z iw ia ją c  w esoły  f r y z  o lu d o ­
w y  r h  m o ty w a c h , k o ja rz y  go z 
tandem em  R o lka  —  Foryś?  
Czy k u rs a n c i, k o rz y s ta ją c y  ze 
ś w ie t lic y  D o m u  S zko len io w o-  
W ypoczynkow ego  w  P G R  Ż a b ­

n ica  w iedzą , że p ro je k ty  n o w o ­
czesnych w n ę trz  z a p ro je k to u m ł 
R o lka , a ic h  lu ksus  podnoszą  
m o z a ik i i  m a la rs tw o  ścienne  
a u to rs tw a  M a r i i  R adom skie  j -  
T om czuk. A  w  sam ym  Szczeci­
n ie  „ F o ry s io w a ”  je s t „B o sm a ń ­
ska” , K lu b  P rasy  „W e rs a lik ” , 
sala a u d io w iz u a ln a  K o m ite tu  
D zie ln ico w e go  P Z P R  w  D ąb iu , 
fo y e r T e a tru  W spółczesnego 1 
p a la rn ia , żeby w y m ie n ić  ty lk o  
n ie k tó re  z  dzie ł.

W  tym że  sa lon ie  W A G -u  n o ­
w e  em ocje  a rty s ty c z n e , choć  
zu pe łn ie  in ne g o  g a tu n k u . O to  
o g lą d am y ry s u n e k  H e n ry k a  
W a ń ka  z  K a to w ic  w  ram ach  
w y s ta w  tow arzyszących  V I I  
F P M W , ja k o  że ten  m ło d y  au ­
to r  w  lec ie  e ksponow a ł swe 
m a la rs tw o  w  fe s t iw a lo w y c h  sa­
lach  Z a m ku . Sam  tw ie rd z i,  że 
w ła śn ie  ry s u n e k  je s t jego  p o d ­
staw ow ą  dom eną tw ó rczo śc i, w  
k tó r e j może w yp o w ie d z ie ć  się 
w  p e łn i, zaś o b razy  są sp raw ą  
w tó rn ą . Zaprasza jąc  na a k tu a l­
ną  w ys ta w ę , je d n o  o b ie cu je m y  
w id z o m : będą m ie li do  c zyn ie ­
n ia , a śc iś le j do obcow ania  
z n ie ła tw ą  sz tuką  pewnego t y ­
p u  e ksp res jo n izm u  o pod łożu  
m e ta fizyczn ym . N ie  w y s ta rczy  
w ię c  je dn o ra zow y , n ie  m ó w ią c  
ju ż  o  pob ie żnym , k o n ta k t.  A le  
w y d a je  m i się, w a rto  zm usić  
się do w y s iłk u  in te le k tu a ln e g o .

U rs z u la  P O M O R S K A

p a r ty jn e , z w ią z k o w e , Z M Ś -o w s k ie  
p rz y w ią z u ją  do w ła ś c iw e j a d a p ta c ji 
społeczno -  z a w o d o w e j m ło d z ie ży , 
p ra k ty k a  p o zo staw ia  je szc ze w ie le  
do życ zen ia . A le  i  a rse na ł s p ra w ­
dzonych  d o b ryc h  dośw iadczeń  też  
je s t n ie m a ły .

J a k ie  w zo rc e  z a le c a ją  w  ty m  m ie j­
scu sp e c ja liśc i: p eda godzy , s o c jo lo ­
g o w ie . w re s zc ie  p ra k ty c y ?  Z g o d n i 
są w  dw óch p o d staw o w yc h  sp ra ­
w a c h : po p ie rw sze  — że n a sa m o ­
poczucie p ra c o w n ik a , szczegó ln ie  w  
p ie rw s zy m  o kre s ie , rz u tu ją  n a w e t  
s p ra w y n a jd ro b n ie js ze . P o  d ru g ie  —  
że w  w ię k s zy c h  z a k ła d a c h , p r z y j­
m u ją c y c h  ro k ro c zn ie  w ię k s ze  g ru p y  
ab s o lw e n tó w , c e lo w e  je s t  p o w o ły ­
w a n ie  e ta to w y c h  o p ie k u n ó w  m ło ­
d z ie ży , najczę śc ie j zw a n y c h  m is trza ­
m i do  s p ra w  a d a p ta c ji. O c zyw iśc ie  
ta m , gdzie  n ie  m a  ta k ie j p o trzeb y  
c zy  m o żliw o śc i, w ię k s ze  o b o w ią z k i 
sp a d a ją  n a  k ie ro w n ik ó w , o rg a n iza ­
c je  z w ią zk o w e , a szczegó ln ie  n a  o r ­
g a n iza c ję  m ło d z ie żo w ą.

Z a d a n ia  z w ią za n e  z u ła tw ia n ie m  
m ło d z ie ży  p ie rw s zy c h  k ro k ó w  w  za­
w o d z ie  są b o w ie m  rozleg łe . D o d a j­
m y , że z n a k o m ita  ic h  część odnosi 
się w  p e w n y m  s to p n iu  do w szyst­
k ic h  p ra c o w n ik ó w . Z n a m  z a k ła d , w  
k tó ry m  p rz y jm o w a n a  c o ro c zn ie  150- 
osobow ą g ru p ę  m ło d y c h  po Z S Z  i  
te c h n ik a c h  o p ie k u je  się  2 m is trzó w , 
a  p ró cz  tego  k a ż d y  a b s o lw e n t m a  
d o d a tk o w o  o p ie k u n a  spośród p ra ­
c o w n ik ó w . T a k i  p o d w ó jn y  system  
o p ie k i n ie  je s t  p rzes ad a . R zecz bo ­
w ie m  w  ty m . a b y  m ło d z i m ie li do 
kogo  zw ró c ić  się ze  s w y m i k ło p o ­
ta m i. a b y  m o g li lic zy ć  na pom oc.

W  W IE L U  Z A K Ł A D A C H  
s p ra w d z iły  się np. k o n k u rs y  d la  
a bso lw e n tó w  połączone z sy­
s tem atyczn ie  w  p ie rw s z y c h  m ie ­
siącach d oko nyw an ą  n a  a rk u ­
szach ocen p u n k ta c ją , s p ra w d z i­
ły  się także  k o n k u rs y  z u ro ­
czys tym  w ręcza n iem  nagród. 
T a k ie  u roczystośc i m ożna uznać 
za sw o is te  fo rm y  pasow an ia  na 
fachow ca  i  na leży ty lk o  zachę­
cać z a k ła d y  do  dalszego ro z w i­
ja n ia  p om ys łow ośc i w  te j dz ie ­
dz in ie . P rz y c z y n ia ją  s ię  one bo­
w ie m  d o  w y tw o rz e n ia  ta k  cen­
nego, a niedocen ianego często­
k ro ć  p rz y w ią z a n ia  d o  m a c ie rzy -

Bombowiec...
campingowy

A M E R Y K A Ń S K I le ka rz , d r  
S teve S chu lke , k u p ił  s ta ry  bom ­
bow iec  i  u rz ą d z ił w  n im  k o m ­
fo r to w y  d om ek  ca m p ing o w y. 
O n sam, żona i  c ó rk a  są p ilo ­
ta m i. N ie s te ty , w  czasie w y ­
p ra w  w e eke n do w ych  i  u r lo p ó w  
m ogą z a trz y m y w a ć  się je d y n ie  
na  lo tn iska ch .

Bratysława żyje muzyką
(Korespondencja własna)

B R A T Y S Ł A W A , stolica S łow acji, m iasto o pięknych, boga­
tych tradycjach artystycznych od k ilk u  już  la t jest miejscem  
wysoko cenionego w  kołach fachowych fes tiw a lu  muzycznego. 
Doroczne spotkania odbyw ają się zawsze w  październiku i  nie 
będzie przesadą w  stw ierdzeniu, ie  na okres ten m iasto nad  
Dunajem  staje się jednym  z ważniejszych centrów  m uzycznych  
środkow ej Europy. D z ięk i atrakcyjności nazwisk w ykonaw ców  
figuru jących  w  zapowiedziach te j im prezy  ściągają do B ra ty ­
s ław y liczn i m elom ani z różnych stron świata.

TE G O R O C Z N Y , t rw a ją c y  od 
5— 20 b m . —  B ra ty s ła w s k i Fes­
t iw a l o trz y m a ł szczególn ie bo ­
gatą  o p raw ę , a to  z r a c j i  ju b i ­
leuszu, ja k i  im p re za  ta  obcho­
dz i, b o w ie m  o d b yw a  się ju ż  po 
raz  dz ies ią ty . A  n a jlepszą  oce­
ną  je j  p oz io m u  je s t f a k t  p ow o ­
ła n ia  B ra ty s ła w s k ie g o  F e s tiw a ­
lu  M uzycznego w  sk ła d  E u ro ­
p e jsk iego  S to w a rzysze n ia  Fes­
t iw a l i  A r ty s ty c z n y c h . P re s tiż

Jeszcze raz 
papryka

P R Z E D  u lic z n y m  s to is k ie m  z w a ­
rz y w a m i sta ła  o g ro m n a  k o le jk a .  
S p rze d a w a n o  w in o g ro n a  1 p a p ry k ę .  
S ą d z iła m , że p a n ie  r e f le k tu ją  
p rzed e  w s zy s tk im  n a w in o g ro n a . 
O k a za ło  się. że te  m ożna b y ło  k u ­
p ić  bez k o le jk i.  P a n ie  s ta ły  do  p a ­
p ry k ę . B ra w o ! O k a z u je  s ię . że p a ­
p ry k a  Już n a s ta łe  w e szła  do  p o l­
s k ie j k u c h n i, u ro z m a ic a ją c  nasz ja ­
d łospis. S k o ro  ta k . to  m oże p rz y ­
d ad zą  się t a k ie  o to  p rzep isy .

S A Ł A T K A  P O  P O L S K U

S K Ł A D N IK I :  4 s t rą k i c ze rw o n e j 
lu b  z ie lo n e j p a p ry k i s ło d k ie j. 2 po ­
m id o ry . 1 c e b u la , sok z  c y t ry n y  
lu b  k w a s e k  c y try n o w y , só l. szczyp ­
ta  c u k ru , p ie p rz , ły ż k a  o le ju  sło­
n e c zn iko w eg o  lu b  so jow ego .

P a p ry k ę  s ta ra n n ie  u m y ć . w y p e s t-  
ko w ać , s p a rzyć  w rz ą tk ie m , p o k ra ­
ja ć  w  c ie n iu tk ie  k r ą ż k i,  po d ob n ie  
p o k ra ja ć  ce b u le , p o m id o ry  n a to ­
m ia s t p o d z ie lić  n a c zą s tk i. S k ro p ić  
s o k ie m  c y try n o w y m , o le je m , dodać  
sól i  p ie p rz  do s m a k u . M o ż n a  też  
dodać o d ro b in ę  c u k ru .

N IC E J S K A

S K Ł A D N IK I :  3 s t rą k i p a p ry k i .  2 
p o m id o ry , m a ła  p u szk a  zie lo n eg o  
g ro szk u . 1 ja b łk o . 2 j a jk a  n a  t w a r ­
do . 2 m a łe  m a ry n o w a n e  g rz y b k i lu b  
k o rn is zo n y , e w e n t. c e b u lk a , m a jo ­
nez . sóL p ie p rz .

W s z y s tk ie  ja r z y n y  p o k ra ja ć  ta k  
ja k  n a s a ła tk ę  ja rz y n o w ą . P o łą c zy ć  
z m a jo n e ze m , p rz y p ra w ić  do  sm ak u  
so lą  i  p ie p rze m .

P A P R Y K I P IE C Z O N E  Z  S E R E M

S K Ł A D N IK I ;  15 d k g  p a p ry k i ,  2 
ja jk a ,  30 d k g  o strego  sera żó łteg o , 
n a j le p ie j b u łg ars k ieg o  ..k a s zk a w a -  
łu ” . zn a jd u ją c e g o  się czasem  w  
s p rze d aży . 2 d kg  m a s ła . sól.

P a p r y k i u m y ć  i u ło ży ć  n a posm a­
ro w a n e j o liw ą  p a te ln i, w ło ż y ć  do 
p ie k a rn ik a  na 15 m in u t ,  zw a ża ją c  
ab y  się n ie  p rz y p a li ły .  U p ie c zo n e , 
o b rać  ze s k ó rk i, p rz e k ro ić  n a po ­
łó w k i. posolić. K a ż d a  p o łó w k ę  n a ­
p e łn ić  fa rs ze m  p rz y g o to w a n y m  z 
u ta rte g o  n a  ta rc e  sera  po łączonego  
z ja jk a m i.  N a p e łn io n e  p a p ry k i u ło ­
ży ć  w  p o s m a ro w a n e j m a słe m  b r y t -  
fa n c e  i  p ie c  w  p ie k a rn ik u  k r ó tk o ,  
z w a ż a ją c  a b y  się n ie  p rz y p ie k ły .

im p re z y  —  i  ta k  ju ż  bardzo  
w y s o k i —  zos ta ł ty m  sam ym  
u g ru n to w a n y .

A F IS Z E , p la k a ty , s p e c ja ln e  e le ­
m e n ty  d e k o ra c y jn e , f la g i p ań s tw , z 
k tó ry c h  a r ty ś c i b io rą  u d z ia ł w  im ­
p re z ie  s p o ty k a  się n a k a ż d y m  k r o ­
k u . M rtogosć ró żn o ro d n y c h  m a te ­
r ia łó w  p o p u la ry z u ją c y c h  fe s tiw a l po  
tw ie rd z a , że  w  p a ź d z ie rn ik u  B ra ­
ty s ła w a  ż y je  ty m  w ie lk im , k i lk u n a -  
s to d n io w y m  m ię d z y n a ro d o w y m  spot 
k a n ie m  a r ty s ty c z n y m . Jego a t r a k ­
c y jn ie  p o m y ś la n y  p ro g ram  o b e jm u ­
je  ró żn e  fo rm y  m u zyc zn e , b o w ie m  
o b o k  k o n c e r tó w  s y m fo n ic zn y c h , re ­
c i ta l i .  k o n c e r tó w  k a m e ra ln y c h  zna­
la z ły  się  w  p ro g ra m ie  X  F e s tiw a lu  
s p e k ta k le  o p e ro w e  i  b a le to w e , p re ­
ze n to w a n e  p rze z  B ra ty s ła w s k i T e ­
a t r  N a ro d o w y . O d b y w a ją  sie ta k że  
lic z n e  p ra w y k o n a n ia  zw ła szc za , że 
gospodarze t r a k tu ją  te  im p re z ę  ja ­
k o  d o sk o na łą  o k a z ję  p rze d s ta w ie n ia  
rzeszom  m e lo m a n ó w  i k ry ty c e  fa ­
c h o w e j o ra z  lic z n y m  p rz e d s ta w ic ie ­
lo m  ż y c ia  m uzyc zn eg o  z k ilk u n a s tu  
k r a jó w  E u ro p y , a tak że  z J a p o n ii 
i K o lu m b ii os iągn ięć k o m p o z y to r­
sk ic h  i  in te rp re ta c y jn y c h  w spół­
czesnych tw ó rc ó w  s ło w ac k ich . 
W p ro s t tru d n o  sobie w y o b ra z ić , że 
n a w s zys tk ic h  es trad a ch , na k tó ­
ry c h  od b y w a j a sie k o n c e rty  fe s ti. 
w a ło w e , m a  w  s u m ie  w y s tą p ić  1732 
a r ty s tó w , so lis tó w  w o k a lis tó w  i in ­
s tru m e n ta lis tó w . cz ło n k ó w  o rk ie s tr  
s y m fo n ic zn y c h  i  k a m e ra ln y c h  o raz  
zes p o łó w  c h ó ra ln y c h .

M ia rę  k a ż d e j m ię d zy n a ro d o w e j 
im p re z y  fe s tiw a lo w e j w y zn ac za  
obecność s ła w . k tó ry c h  n a zw is k a  
ja ś n ie ją  n a jp e łn ie js z y m  b la sk iem  
T y m  ra ze m  lis tę  w ie lk ic h  zespo łów , 
s y m fo n ic zn y c h  p rz y b y ły c h  do B ra ­
ty s ła w y  o tw ie r a ła  s łyn n a  L e n in -  
gradzika F ilh a rm o n ia  pod d y re k c ja  
ś w ia to w e j s ła w y  d y ry g e n ta  J e w g ie ­
n i ja  M ra w iń s k ie g o  o raz  n ie m n ie j 
zn a n y  zespó ł f ilh a r m o n ik ó w  w ie ­
d e ń s k ic h . a ta k ż e  o rk ie s tra  F ilh a r ­
m o n ii D re z d e ń s k ie j. Spośród solis­
tó w  w y m ie ń m y  ta k ie  zn ak o m ito ś c i, 
la k  h a r f is ta  N ic a n o r Z a b a le ta . k la -  
w e ey n is ta  K a s i R ic h te r , p ia n iś c i M . 
D ic h te r  i  S . C z e rk a s k i. W  ju b ile ­
uszo w y m  s p o tk a n iu  w  B ra ty s ła w ie  
n ie  z a b ra k ło  ró w n ie ż  a r ty s tó w  z 
P o ls k i. N asz k r a j  m ie d zy  in n y m i  
re p re z e n to w a li:  d oskona ła  C a p e lla  
B yd g ostiensis . p ia n is ta  Janusz O le j­
n ic z a k  i  S te fa n ia  K rz y w iń s k a -T o -  
czy sk a  (m ezzosopran ).

B ra ty s ła w a  d ys p o nu je  k i lk o m a  
r z a d k ie j u ro d y  m ie js c a m i, g d z ie  od ­
b ió r m u z y k i o trz y m u je  w s p an ia ła  
o p ra w ę . G łó w n a  es trad a  je s t F i l ­
h a rm o n ia  N a ro d o w a . S p e k ta k le  ba­
le to w e  i  o p ero w e o d b y w a ją  sie  na 
scenie T e a tr u  N aro d o w e g o , k tó re g o  
secesy jna a r c h ite k tu ra  p rzy p o m in a  
k r a k o w s k i T e a tr  im . J . S ło w a c k ie ­
go Cześć k o n c e rtó w  p re z e n to w a ­
n y c h  je s t  w  sa li ta m te js z e j rozg łoś­
n i ra d io w e j. N o cn e  k o n c e rty  k a m e ­
ra ln e  m a ją  m ie js ce  w  za b y tk o w y m  
g o ty c k im  ko ś cie le  K la ry s e k . O b ie k t  
ten  s ta n o w i o b ec n ie  m u zeu m  sztu k i 
g o ty c k ie j.

M i ła  t ra d y c ja  im p re z y  sa « w i e ­
czorne s p o tk a n ia  w  K lu b ie  F e s tiw a ­
lo w y m . gdzie  m ożna zaw rzeć  b liż ­
sza zn a jom oś ć  z a r ty s ta m i, gdzie  
o d b y w a ła  sie im p ro w iz o w a n e  ko n ­
fe re n c je  p rasow e.

A L E  N IE  T Y L K O  B ra ty s ła ­
w a  ż y je  w  p a ź d z ie rn ik u  m u z y ­
ką , ż y je  n ią  ca ła  S łow ac ja , bo­
w ie m  fe s t iw a l s w y m  zasięg iem  
o b e jm u je  n ie  ty lk o  s to licę , lecz 
także  in n e  m ias ta , w  k tó ry c h  
o d b y w a ją  się d oda tkow e  k o n ­
ce rty . U m ie ję tn o ś c i o rg an iza ­
c y jn e  aaszych p o łu d n io w y c h  
sąs iadów  są pow szechnie  zna­
ne, d la te go  n ie  d z iw ił sp ra w ny  
p rzeb ieg  w s z y s tk ic h  im prez, 
k tó re  z ło ż y ły  się na p ro g ra m  
tego w sp an ia łe go  s p o tka n ia  
m uzycznego.

R om a U R B A Ń S K A
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TYDZIEŃ W  SPORCIE
♦  M oskw a m iastem  X X I I  O lim p ia d y  ^  M K O L  
łag o d n ie j o a m ato rs tw ie  ♦  S ia tka rze  m ierzą  w y ­
soko ♦  6 m e da li ka ja k a rz y  ♦  D orów nać n a j-
lepszym  ^  L ig a  pełna 
d ia  zdeklasowana.

Z A P A D Ł A  d aw no  o c z e k iw a ­
n a  d e c y z ja . M ię d z y n a ro d o w y  
K o m ite t  O lim p ijs k i ja k o  m ia ­
sto  X X I I  Ig rz y s k  O lim p ij­
s k ic h  w y b ra ł s to lice  Z S R R  —  
M o s k w ę  W iadom ość ta  p rz y ję ­
ta  została w  c a ły m  św iec ie  z 
w ie lk a  s a ty s fa k c ja . M o s k w a  
od  Lat u b ieg a ła  sie o o rg a n iza ­
c je , O lim p ia d y , zab ieg i te  z a ­
k o ń c z y ły  sie  d o p iero  w  W ie ­
d n iu  p e łn y m  p o w o d zen ie m . 
T a k  w ie c  Ig rz y s k a  O lim p ijs k ie  
po  ra z  p ie rw s z y  o d będą sie 
w  p ań s tw ie  s o c ja lis ty c zn y m . 
Z S R R  re p re z e n tu je  b ard zo  w y ­
s o k i p o ziom  s p o rto w y . M o skw a  
m a  ju ż  w ie le  w s p a n ia ły c h  
o b ie k tó w  a do czasu X X I I  
Ig rz y s k  w y b u d o w a n e  zostaną  
n o w e . w s p a n ia łe  h a le  i  s ta d io ­
n y . Ju ż  dziś m ó w i sie o w ie l­
k im  p ro g ra m ie  k u ltu ra ln y m  
to w a rz y s z ą c y m  m o s k ie w s k im  
Ig rz y s k o m . Z S R R  ja k o  k r a j  
je s t  b a rd zo  in te re s u ją c y  d la  
tu ry s tó w . P rzy p u szc zać  n a leży , 
ż e  do  M o s k w y  p rzy b ę d ą  t łu m y  
s y m p a ty k ó w  s p o rtu  z ca łego  
ś w ia ta . W śród  n ic h  b ed z ie  t a k ­
że  w ie lu  P o la k ó w  k tó rz y  ju ż  
dziś  m y ś lą  o w y je ź d z ie  na  
m o s k ie w s k ie  Ig rz y s k a  O lim p ii-  
s k ie .

W IE D E Ń S K A  sesja M K O l.  
w zb u d za  z a in te re s o w a n ie  w  
c a ły m  św iec ie . W  n a d d u n a j-  
s k ie j s to lic y  ze b ra ł sie p rzec ie ż  
k ie ro w n ic z y  trz o n  św ia to w e g o  
s p o rtu . D y s k u to w a n e  sa ta m  
n a jis to tn ie js z e  p ro b le m y  w spół 
czesnego sp o rtu . Jest ic h  dużo . 
N a czo ło  w y s u w a  sie n ie w ą t­
p liw ie  s p ra w a  o lim p ijs k ie g o  
a m a to rs tw a . N o w e  k ie ro w n ic ­
t w o  M K O l. p re z e n tu je  b a rd z ie j  
e la s ty c zn e  sta no w isk o . N ic  
w ię c  d z iw n e g o , że i w  te j t r u d ­
n e j ,  od la t  n ie  z a ła tw io n e j  
s p ra w ie , p o d ję to  szereg  w n io ­
s k ó w . N o w a  w e rs ja  p a ra g ra fu  
26 je s t b a rd z ie j dostosow ana do  
p o trz e b  d n ia  dzis ie jszego .

W  C E N T R U M  za in te res o ­
w a ń  zn a le ź li sie s ia tk a rz e . D o ­
s k o n a ła  p ostaw a n aszych  re ­
p re z e n ta c y jn y c h  zespo łów , a 
szczegó ln ie  d ru ż y n y  m ę s k ie j, 
s p ra w ia , że ic h  w y n ik a m i in ­
te re s u ją  sie w s zyscy . N ic  
■ re szta  d z iw n e g o . P o la c y  sa re ­
w e la c ja  o d b y w a ją c y c h  sie w  
M e k s y k u  m is trzo s tw  św ia ta . 
K ro c z a  od z w y c ię s tw a  do z w y ­
c ię s tw a . P rz e s z li bez p o ra ż k i  
p rz e z  e l im in a c je  i  p ó łf in a ły .  
O dnoszą sukcesy ta k ż e  w  f in a ­
ła c h . P o la c y  m ie rz ą  w y so k o. 
O b y  n a d a l g ra l i  ta k  ś w ie tn ie  
ja k  d o tychczas . T rz y m a m y  
k c iu k i .

Z  M E K S Y K U  p o w ró c ili k a ja ­
k a rz e . W y p ra w a  b y ła  u d an a . 
P o la c y  n a m is trzo s tw ac h  ś w ia ­
t a  w y w a lc z y li  6 m e d a li, w  ty m  
je d e n  z ło ty , dw a  s reb rn e  i  t r z y  
b rą z o w e . P o ls ka  w  p u n k ta c ji  
m e d a lo w e j X V  M S  w  k a ja k a r ­
s tw ie  zn a la z ła  sie n a  5 p o zy ­
c j i .  W id n ie  do teg o  sukcesu  
p rz y c z y n i ł  sie g d ańs zcza nin

niespodzianek ♦  G w a r-

R y s za rd  S le d z ie w s k i, k tó r y  
z d o b y ł aż t r z y  m e da le . W  M e k ­
s y k u  s ta r to w a ł ta k ż e  szczeci­
n ia n in . W ła d y s ła w  S zu s zk ie ­
w ic z . T e n  w ie lc e  zas łużony  
s p o rto w ie c , m u s ia ł u stąp ić  po la  
m ło d s zy m . U p la s o w a n ie  sie w  
p ie rw s z e j d zie s ią tc e  je s t ta k ż e  
su k cesem . W . S zu s zk ie w ic z  
k o ń c z y  ju ż  sw a bogata  k a r ie ­
rę  s p o rto w a . S ta r t  na X V  M S  
b y l iego o s ta tn im  w y stęp e m . 
D z ię k u je m y .

*  « *

T R Z E C IĄ  o d b y w a ją c a  sie w  
p a ź d z ie rn ik u  ś w ia to w a  im p re ­
z a  sa .m is trzo s tw a  g im n a s ty c z ­
n e . W  W a rn ie  w a lk a  o czo ło ­
w e  lo k a ty  to c z y  sie m ie d zy  
zes p o łam i Z S R R  ! J a p o n ii. Z  
P o la k ó w  je d y n ie  A n d rz e j S z a j­
n a  n a w ią z a ł k o n ta k t  ze ś w ia ­
to w a  c zo łó w k a . W  im p re z ie  te.i 
re p re z e n ta c ja  nasza s ta r tu je  w  
o d m ło d zo n y m  s k ła d z ie , n ie  m a 
b ra c i K u b ic ó w , k tó rz y  d o ty c h ­
czas n a d a w a l i to n  d ru ż y n ie .

N A  lig o w y c h  b o isk ac h  zan o ­
to w a liś m y  zn o w u  se rie  n iespo ­
d z ia n e k . N a jw ię k s z a  ch y b a  w  
P o z n a n iu . g d z ie  m ie js c o w y  
L e c h  ro z g ro m ił k a n d y d a ta  do  
t y t u łu  l id e ra  —  W is łę . N a  
b o isk u  p o zn a ń s k im  m ia ło  m ie j­
sce d ru g ie  godne o d n o to w a n ia  
w y d a rz e n ie  — R o m an  J a k ó ó -  
c z a k  z d o b y ł c z te ry  b ra m k i. P o ­
goń p on iosła  p o ra żk ę  na w ła s ­
n y m  b o isk u , choć m ia ła  szan­
se w y g ra ć  z P o lo n ia . P o r to w ­
c y  m a ia  k ło p o ty  k a d ro w e .  
J a tc za k  c iąg le  c h o ru je . M a ń k o  
1 M a lin o w s k i k o n tu z jo w a n i.  
T y m c za s e m  z a tw ie rd z o n y  d la  
tego  k lu b u  K rz e w ic k i n a d a l 
n ie  m oże g rać . N ik t  n ie  w ie  
dlaczego? D ziś  z re s z tą  u w a ża  
s ie . że na te m a t  teg o  zaw o d ­
n ik a  n ie  w y p a d a  p o d e jm o w a ć  
ja k ic h k o lw ie k  d y s k u s ji. Z a  
k i lk a  m ie s ięc y  n a to m ia s t s tw ie r  
d z im y . że w  S zc zec in ie  z m a r­
n o w a n o  k o le in y  ta le n t  sp orto ­
w y .

K IB IC E  p iłk a rs c y  ś rodow e  
p o p o łu d n ie  s p ę d z ili p rze d  te ­
le w iz o ra m i. N a s tro je  oo  tra n s ­
m is ja c h  s p o tka ń  p iłk a rs k ic h  sa 
ra c z e j k ie p s k ie . G w a rd ia  po ­
n io s ła  k o m p ro m itu ją c ą  p o ra ż ­
k ę  p rz e g ry w a ją c  n a w ła s n y m  
b o isk u  aż 5:1. S to łe czn a d ru ­
żyn a  n ie  m a ju ż  seans na za ­
k w a li f ik o w a n ie  sie do dalszych  
g ie r  p u c h a ro w y c h . G w a rd z iś c i 
o ty m  ch y b a  n ie  m y ś lą . G łó w ­
n a  tro s k a  w  re w a n ż o w y m  m e­
czu  b ed z ie  ab y  n ie  ponieść  
jeszcze w ie k s z e i p o ra ż k i. R u ch  
n a to m ia s t z t ru d e m  w y g ra ł z 
m is trze m  T u r c j i .  T e ra z  ch o rzo -  
w ia n ie  ja d a  do T u r c j i ,  a ta m  
b ed z ie  t ru d n ie j n iż  na w ła s ­
n y m  s ta d io n ie . T a k  w ie c  P o l­
ska — k r a j  szczycący się po ­
s ia d a n ie m  tr z e c ie l d ru ż y n y  
ś w ia ta  c ią g le  m a k ło p o ty  z  ze­
s p o ła m i k lu b o w y m i, k tó re  po­
w a ż n ie  o b n iż y ły  lo ty . A  w ia ­
d om o: ja k ie  k lu b y  ta k a  i r e ­
p re z e n ta c ja .

T a r .

40  hektarów pod budownictwo sportowo-rekreacyjne

Na Pogodnie powstanie
wielki kompleks sportowy

S Z C Z E C IN , ponad 350-tysięczne miasto nie m a w ielk ich  
obiektów sportowych. N a jw iększa  obecnie sala —  W D S może 
pomieścić od 800 do 1800 w idzów  (na boks). Na trybunach sta­
dionu przy ul. Twardowskiego zmieści się. ubitych ja k  śledzie 
w  beczce, 30 tysięcy osób. Stadion Pogoni nie m a jednak od­
pow iedniej ilości boisk treningowych. Ten  na jw iększy klub  
sportowy Pom orza Zachodniego nie m a także własnych k ry ­
tych obiektów: hal i sal sportowych, m im o że przecież aż trzy  
drużyny Pogoni w ystępują w  I  lidze.

N IC  W IĘ C  D Z IW N E G O , że 
od pew nego czasu k lu b  czyn i 
s ta ra n ia  aby pow iększyć  swą 
bazę tre n in g o w ą . O d k i lk u

K O L E J N Y  E G Z A M IN  

H -L IG O W C Ó W

♦  Arkonia podejmuje 
Stoczniowca

♦  Stal Stocznia jedzie 
do Olimpii

W  S O B O T Ę  i  n ie d z ie le  p iłk a rz e  
e k s tra k la s y  będą m ie li p rz e rw ę  w  
ro z g ry w k a c h . K o le jn e  lig o w e  p o je ­
d y n k i stoczą n a to m ia s t d ru ż y n y  I I  
fro n tu .

Po  zw y c ię s tw ie  n ad  W a r ta  p o p ra ­
w i ły  się nieco  h u m o ry  w  obozie  
A r k o n ii .  G w a rd z iś c i n ie  o d ro b ili 
w p ra w d z ie  d ys tansu  do  c zo łów k i, 
a le  n ie  z a n o to w a li ró w n ie ż  s tra t. 
W  n ie d z ie lę  „ je d e n a s tk a ”  z L as ku  
A rk o ń s k ie g o  o godz. 12 p o d e jm o ­
w a ć  b ęd z ie  w ic e l id e ra  ta b e li g ru ­
p y  p ó łn o c n e j S to czn io w ca  G d a ńs k. 
Z es p ó ł g d ań s k i w y s ta n i w  S zczeci­
n ie  w  o s ła b io n y m  s k ła d z ie . N a jle p ­
szy s n a jp e r  S to czn io w ca  W a ld e m a r  
F a l iń s k i za u d e rze n ie  w  tw a rz  p rze ­
c iw n ik a  w  d n iu  13 p a ź d z ie rn ik a  u k a ­
ra n y  zo sta ł 6 -m ie s ięc zn ą  d y s k w a li f i ­
k a c ja . Z w y c ię s tw o  A rk o n ii  na w ła ­
sn y m  b o isku  p o zw o li g w a rd z is to m  
„ w y d o s ta ć ”  się z d o ln y c h  re jo n ó w  
ta b e li.

W  sobotę n a to m ia s t p rz y  ś w ie tle  
e le k try c z n y m  w  P o zn a n iu  w a lczy ć  
b ęd z ie  S ta l Skocznia. O  i le  w  ze­
spole A r k o n ii  w szyscy sa z d ro w i i 
s p ra w n i do g ry . o ty le  t r e n e r  T r y -  
w ia ń s k i b ęd z ie  m ia ł spore k ło o o ty  
z u s ta le n ie m  s k ła d u . A ż  p ię c iu  
p iłk a r z y  ze s to czn iow yc h  szeregów  
le czy  k o n tu z je  (S te fa n ik . K u b ia k . 
P a w la k . G d a k . K ry s ty n ia k )  a k i lk u  
in n y c h  n a rz e k a  n a d ro b n e  d o le g li­
w ości. W  te j  s y tu a c ji nasz b e n ia -  
m in e k  n ie  b ed z ie  m ia ł ła tw e g o  za ­
d a n ia . choć s y m p a ty c y  tego  zespo­
łu  n ie  w y k lu c z a ją  p rz y je m n e j n ie ­
s p o d z ia n k i w  postaci re m is u  w y w a l­
czonego n a b o isku  p rz e c iw n ik a  z a j­
m u ją ce g o  a k tu a ln ie  7 m ie js c e  w  ta ­
b e li. (d)

m ies ięcy  t rw a ją  prace  p rzy  
odb ud o w ie  b o iska  na u l. B u - 
dz iszyńsk ie j. Pogoń zam ierza 
na P om orzanach  zorgan izow ać 
ośrodek szko len ia  m łod ych  p i ł ­
ka rz y . Po w ie lo le tn ic h  s ta ra ­
n ia c h  p rzyzn an o  ju ż  k lu b o w i 
te re n y  zn a jd u ją ce  się v is  a v is  
p ły w a ln i o tw a r te j (lew a  s trona  
u l. W itk ie w ic z a ) . N a  te ren ie  
(y m  zam ie rza  się zo rgan izow ać 
d ru g i ośrodek tre n in g o w y . P o­
goń p o d ję ła  ju ż  s ta ra n ia  aby 
n a jd a le j w  g ru d n iu  je dn o  z 
p rz e d s ię b io rs tw  p rz y s tą p iło  do 
p rac. P ow staną  ta m  d w ie  p ły ­
ty  p iłk a rs k ie  o raz  kom p leks  
urządzeń pom ocn iczych : szat­
n ie, n a try s k i,  sauna, s iło w n ia  
itp .

Zasadn icza  je d n a k  uw aga 
s ku p io n a  je s t na m a ją c y m  po­
w stać w  n a jb liż s z y c h  la tach  
kom pleksie urządzeń sportowo- 
rekreacyjnych przedsiębiorstw  
gospodarki m orskiej. N a ten 
cel przeznacza się teren m ię ­
dzy ulicam i W itk iew icza, Po­
niatowskiego i K arłow icza  
obejm ujący łącznie (w raz z 
obecnym stadionem Pogoni i 
terenam i przy ul. W itk iew icza) 
40 hektarów . Program  jest fas­
cynujący. P rzew iduje on w y ­
budowanie m . in. ha li sporto­
w o-w idow iskow ej z trybuną na 
3 do 3,5 tys. m iejsc oraz kom ­
plet kry tych  obiektów tre n in ­
gowych, kom pleks krytych  p ły ­
w aln i, k ryte  sztuczne lodo­
wisko, dom ku ltu ry , system 
obiektów otw artych —  boiska, 
korty itp ., a także Ogródek 
Jordanowski. Program  zakłada  
rów nież w ybudow anie drugie­
go boiska z w idow nią  na 5 tys. 
miejsc.

W  N A J B L IŻ S Z Y M  czasie 
ogłoszony zostan ie  k o n k u rs  
z a m k n ię ty  na  zagospodarow a­
n ie  p rzestrzenne  tego te renu . W  
nas tę pn ym  e tap ie  w yko na n e  
zostaną prace  p ro je k to w e . In -

w e s ty c ja  re a lizo w a n a  będzie 
e tapam i. T a k  w ię c  za k i lk a  la t  
na  P ogodn ie  pow stan ie  w ie lk i, ' 
now oczesny ko m p leks  o b ie k ­
tó w  sp o rto w o  -  re k re a c y jn y c h  
p rz e d s ię b io rs tw  g osp od a rk i 
m o rs k ie j,  k tó re j re p reze n ta n ­
tem  s p o r to w y m  je s t M K S  P o­
goń. (T a r.)

JU D O  PO O M A C K U

Niewidomy zawodnik 
uzyskał czarny pas
— „ Z A C Z Ą Ł E M  w id z ie ć  k o ń c a m i 

p a lc ó w , w y c z u w a ć  rę k a m i k a żd y  
ru ch  p rz e c iw n ik a  i w  ten  sposób  
m ogłem  o d p ie ra ć  k a żd y  a t a k ” —  
s tw ie rd za  A n d rea s  K irs c h  z P fo rz ­
h e im , k tó r y  u zy s k a ł obecn ie  c z a r­
n y  pas d żu d o , odzn ac zen ie  m i­
s trzo w s k ie  I  s to p n ia . T e n  2S -letn i 
p ra c o w n ik  a d m in is tra c y jn y  je s t  
n ie w id o m y . G d y  w  w ie k u  16 la t  
d o w ie d z ia ł się, że s tra c i w zirok , n ie  
p o d da ł się re z y g n a c ji. Z a  ra dą  
p rz y ja c ió ł z a ją ł się le k k o a t le ty k ą ,  
a n a s tę p n ie  — dżudo. S zy b k o  zo­
r ie n to w a ł się, że je s t n a  w ła ś c iw e j  
dro d ze: m ia ł p rz e c iw n ik a  w  rę k u  
i  w y c z u w a ł każdego . T re n o w a ł 
p rze z  sześć la t ,  a p o lic y jn y  z w ią ­
z e k  s p o rto w y  p rze ło ży ł n a  je g o  
życzen ie  zasady tego sp ortu  na 
pism o B ra i l le  a . R e z u lta ty  n ie  d a ły  
d ługo  na s ieb ie  czekać. T e c h n ik ę  
p a d a n ia , 15 rz u tó w  na z ie m ię  i  4# 
rz u tó w  w a lk i  — p rze d m io t p ró b y  
czarnego  *> pasa — o p a n o w a ł A n ­
dreas K irs c h  n ie z w y k le  s p ra w n ie  
i  je s t  obecn ie  je d y n y m  z pośród S 
tys ięc y  p o s ia d a jąc yc h  to  odznacze­
n ie  w  R ep u b lic e  F e d e ra ln e j N ie ­
m ie c . k tó ry  n ie  w id z i sw ego p rze­
c iw n ik a .

S O B O T A
G odz. 10.30 i  16.30 — p ły w a ln ia

W D S  —  t u r n ie j p iłk i  w o d n e j 
o m is trzos tw o  P o lski.

G odz. 13 —  basen W D S  —  m ecz  
p ły w a c k i S ta l S to czn ia  —  
Ś ląs k  W ro c ła w .

G odz. 17 — sala p rz y  u l. M o to ro ­
w e j 1 (Ż y d ó w c e ) — s p o tka ­
n ie  o m is trzos tw o  I I  l ig i  te­
n isa sto łow ego  W is k o rd  —  
W a r ta  G o rzó w .

G odz. 17 —  h a la  W D S  —  m ecz ko ­
s z y k ó w k i k o b ie t  o m is trzo ­
stw o  I I  l ig i  C z a rn i —  Z n ie ś  
K o sza lin .

G odz. 19 — h a la  W D S  — s p o tk a ­
n ie  o m is trzos tw o  I  l ig i  k o ­
s z y k ó w k i m ę żczy zn  Pogoń  —  
Ś ląs k  W ro c ła w .

K O S Z Y K Ó W K A  je s t je d n y m  z  
g flo yc h  a tu tó w  szczecińskiego spor­
n i .  A k tu a ln ie  w  m ę s k ie j e k s tra ­
k la s ie  re p re z e n tu je  nas d ru ż y n a  
M K S  Pogoń , a w  I I  lid z e  pań  w a i-  
ezą  z a w o d n ic z k i C za rn y c h . Z d a rz a  
idę, że  od czasu do czasu szczeci- 
a ń a n k i i  s zc zec in ia n ie  t r a f ia ją  do  
keąpo łów  re p re z e n ta c y jn y c h . O sta­
tn io  n p . P a w e ł W a n io re k  p o n o w ­
n ie  zo s ta ł p o w o ła n y  do k a d ry  n a ­
ro d o w e j se n io ró w . K o s z y k ó w k a  m a  
w ię c  n ie w ą tp liw y  d o ro b ek . S w o ją  
o b ec n ą  p o zy c ję  oba szczecińskie  
k lu b y  w y w a lc z y ły  w ła s n y m i s iła -

C  k o rz y s ta ją c  je d y n ie  z pom ocy  
y e h  lo k a ln y c h  s e k c ji. O k a z u je  

■tę w ię c , że je ś li się  chce m ożna  
b e z  p o m o cy z  z e w n ą trz  osiągnąć  
w id o c zn e  e fe k ty .

O b e cn ą  p o zy c ję  n a k r a jo w e j a re ­
n ie  ch c e m y  o czy w iś c ie  u trz y m a ć . 
fey śK  s ię  n a w e t o je j  p o p ra w ie ­
n iu .  N ie  je s t to  je d n a k  s p ra w a  
p ro s ta . G d y  się p r z y j r z y m y  b liż e j  
te j d y s c y p lin ie  s p o rtu  w  naszym  
o k rę g u  o k a z u je  s ię , że sto i ona n a  
n ie z b y t  so lid n yc h  p o d staw a ch  i  w  
k a ż d e j c h w ili  m o że  u c zy n ić  k r o k

D U Ż O  M Ł O D Z IE Ż Y ,
M A Ł O  S E N IO R E K  »

W  o b u  n aszych  lig o w y c h  zespo­
ła c h  is to tn y m  m a n k a m e n te m  je s t  
b r a k  so lidnego  zap lec za , choć od 
fa z u  trze b a  p o w ie d z ieć , iż  w  k o ­
s zy kó w ce  żeń s k ie j — C z a rn i, w  
k tó ry c h  ro k ro c zn ie  z m ie n ia  się 
część s k ła d u , do te j p o ry  ja k o ś  
z a ż e g n y w a n o  n iebe zp ie cze ńs tw o , 
za s tę p u ją c  ru ty n o w a n e  za w o dn icz­
ka m ło d s z y m i k o s z y k a rk a m i z w ła ­
s n y c h  re z e rw . D z ie w c z ę ta  te , to  w  
w ię k s zo ś c i n ie w ą tp liw ie  u ta le n to ­
w a n e  za w o d n ic z k i. R e p re z e n to w a ­
n y  p rz e z  n ie  p o z io m , n ie  p re d e ­
s ty n u je  je  do u b ie g a n ia  się o 
a w an s  do e k s tra k la s y , co je s t od 
szeregu  la t  ce le m  i  m a rze n ie m  ze ­
sp o łu  C z a rn y c h . Z a d a n ie  to  s ta le  
je d n a k  spada n a ju n io r k i .  N a  z a ­
w o d n ic z k a c h  w  ty m  w ie k u  o p ie ra  
s ię  b o w ie m  I l - l ig o w a  d ru ż y n a . Je ­
szcze m łodsze g ra ją  w  re ze rw a c h . 
T ru d n o  w y m a g a ć  od n a s to la te k  
w y w a lc z e n ia  a w a n s u  do  e k s tra k la ­
s y . Z  tego  w z g lę d u  nasze s tw ie r -

Za kulisami koszykówki, jaką znamy z hali WDS

A zaplecza wciąż brak...
d zen ie  o  b ra k u  o d p ow ied n ie g o  za ­
p le cza , n a w e t  w  ko n te k ś c ie  m ło ­
d z ie żo w y c h  o siąg n ię ć S K S  C za rn i, 
je s t  w  p e łn i u zas ad n io n e . Z ap le cze  
C z a rn y c h  je s t  b o w ie m  zap lec zem  
p rzy s z ło ś c io w y m . J a k  do tąd  spół­
d z ie lc zy  k lu b  m a  w y ją tk o w e g o  p e­
cha. Z  d ru ż y n y  s ta łe  odchodzą za ­
w o d n ic z k i b a rd z ie j ru ty n o w a n e , 
k tó re  m a ją c  n ie w ie le  ponad  20 la t  
re z y g n u ją  z u p ra w ia n ia  sp o rtu , 
b ą d ź  z m ie n ia ją  b a rw y  k lu b o w e . 
C z a rn i są w ię c  s ta le  d ru ż y n ą  m ło ­
dą i  o b ie c u ją c ą . O s ta tn io  zespół 
k o s z y k a re k  d o zn a ł ko le jn e g o  osła­
b ie n ia . D w ie  z a w o d n ic z k i w y je c h a ­
ły  do W a rs z a w y  n a  s tu d ia , a d w ie  
in n e  sk a p e ro w a n o  do G d a ńs ka . 
Z n o w u  w ię c  t re n e r  będ z ie  m u s ia ł 
w p ro w a d z ić  do zespołu  m ło d e  
d z ie w c zę ta . Szczęście, że ic h  n ie  
b ra k . P e rs p e k ty w a  aw an s u  do I  
l ig i  z n o w u  je d n a k  o d d a la  się.

P O G O Ń  O D R A B IA  
Z A L E G Ł O Ś C I

W  P O G O N I je s t  n ie co  in a c ze j. 
O d  c h w ili  w e jś c ia  zespołu  do eks­
t ra k la s y  w  ro k u  1972, sk ła d  d ru ż y ­
n y  w  zasadzie  się  n ie  z m ie n ia , 
choć w  ty m  w ła ś n ie  zespole z m ia ­
n y  b y  się p rz y d a ły . T y m c zas em  w  
czo łów ce  d ru ż y n y  n ie  w id a ć  w ła ś ­
c iw ie  n o w y c h  t w a rz y . B y ć  m oże  
u d a  się zn a le źć  w  n ie j m ie jsce  
k tó re m u ś  z trzec h  n o w y c h  z a w o d ­
n ik ó w , k tó rz y  u  p ro g u  now ego  se­
zo n u  z a s il i l i  te n  zespó ł. D z ię k i te ­
m u  P o g o ń  m a o b ec n ie  k ilk u o s o b o ­
w ą  re z e rw ę . W  d ru g im  zespole, 
u cze stn ic ząc ym  w  ro z g ry w k a c h  o 
a w an s  do I I  l ig i ,  je s t  oczy w iś c ie  
W ięc e j z a w o d n ik ó w . T ru d n o  je d ­

n a k  o c ze k iw a ć  b y  ju ż  ob ec n ie  b y ­
l i  o n i w  s ta n ie  z p o w o d zen ie m  za ­
s tą p ić  k o s z y k a rz y  e k s tra k la s y . D o ­
b rz e  je d n a k  się s ta ło , że re z e rw y  
„ W ilk ó w  M o rs k ic h ”  w a lc zą  w e  
w s p om nian y ch  ro z g ry w k a c h , gdzie  
ob o k n ich  w y s tę p u je  ró w n ie ż  s ta r­
g a rd z k a  S p ó jn ia . K o s zy k a rze  obu  
zespo łów  m a ją  tu ta j szanse pod­
n ie s ie n ia  sw o ich  u m ie ję tn o ś c i.

Z  n a d z ie ją  p a trz y m y  na s ta r ­
g a rd zk ą  S p ó jn ię , k tó ra  m im o  lic z ­

n y c h  k ło p o tó w  zd o ła ła  sk o m p le to ­
w a ć o b ie c u ją c ą  d ru ży n ę . O ba ze ­
sp o ły  są ob ec n ie  p rzys z ło ś c io w y m i. 
W  trze c im  ju ż  sezonie I- lig o w y c h  
w y s tę p ó w  P o g o n i tru d n o  je d n a k  
n azw ać  je  g o d ny m  zap lec zem  ze ­
społu „ W ilk ó w  M o rs k ic h ” . P rze z  
p a rę  la t  b o w ie m  p rze g a p ia n o  sp ra ­
w ę  s zk o le n ia  k o s z y k a rs k ie j m ło ­
d z ie ży , n ie  troszcząc się w  c h w ili  
aw an s u  P o g o n i o za p e w n ie n ie ' je j  
godnego zap lec za . O b e cn ie  w id a ć

ju ż  z m ia n y  n a lepsze. M o rs k i k lu b  
za c zyn a  b o w ie m  pośw ięcać w ię c e j 
u w a g i te m u  p ro b le m o w i, s ta ra ją «  
się od ro b ić  k i lk u le tn ie  za leg łości.

I . I G A  O K R Ę G O W A  
B E Z  S E N IO R Ó W

S Z C Z E C IŃ S K A  k o s z y k ó w k a  m a  
słabe p o d staw y  w  n iżs zyc h  k la ­
sach ro z g ry w k o w y c h , g d z ie  re p re ­
ze n to w a n e  są ty lk o  zespo ły: Szcze­
c in a , S ta rg a rd u , Ł o b za , G ry fin a ,  
G ry fic  i  M y ś lib o rza . W  p o zo sta ły ch  
p o w ia ta c h  b ra k  n a w e t d ru ż y n  m ło -  
d z ic ze k  czy m ło d z ik ó w . S ła b a  je s t  
p o zy c ja  S Z S -A jtS , k tó ry  w ła ś n ie  
na szczeblu  lo k a ln y m  m ó g łb y  o d ­
g ry w a ć  b a rd z ie j w id o c zn ą  ro tę . 
T y m c zas em  np. w  ko s zyk ó w ce  że ń ­
s k ie j S Z S -A Z S  re p re ze n to w a n y  
je s t  p rzez  je d e n  zespół m ło d z ic zek , 
co je g o  d z ia ła ln o ś c i w y s ta w ia  b a r ­
dzo n is ką  n o tę . zw a ży w s zy  że  
w ła śn ie  w  S Z S  ro zpoczę ła  się k a -  
:;  a s zc zec iń s k ie j że ń s k ie j kos zy­
k ó w k i.

O sobny p ro b le m  to  b r a k  w  n a ­
szym  o k rę g u  d ru ż y n  s e n io rs k ic h , 
co w  sposób w id o c zn y  o d b ija  się  
n a p o z io m ie  ty c h  ro z g ry w e k . O b e c -  

"h ie  gros zaw o d n ic ze k  i za w o d n i­
k ó w  l ig  o k rę g o w y c h  to  ju n io rz y .  
P rz y  o k a z ji  d o d a jm y , że w  g ru p ie  
b ra k  re p re ze n ta n ta  S Z S -A Z S . 
D w a  nasze czo łow e k lu b y  — P o ­
goń i  C z a rn i m a ją  sw o ich  re p re ­
z e n ta n tó w  w e  w s zy s tk ic h  lo k a l­
n yc h  k las ac h  ro z g ry w k o w y c h . Z d a ­
rza  się je d n a k , że w  d ru ży n a c h  
ró żn yc h  g ru p  w y s tę p u ją  te sam e  
za w o d n ic zk i i  za w o d n ic y . P ogoń i  
C za rn i z rze sza ją  obecn ie  m n ie j n iż  
100 k o s z y k a re k  i  k o s zy k a rzy . 
W n io s e k  nas u w a się w ię c  sam . O ba  
k lu b y  p o w in n y  ro zszerzyć lic zb ę  
m ło d z ie ży  o b ję te j szk o le n iem .

P r z y  n is k im  p o z io m ie  szczeciń­
s k ie j k o s z y k ó w k i o k rę g o w e :, lig o ­
w e  k lu b y  m uszą lic z y ć  p rzed e  
w s zy s tk im  n a sieb ie . S p ra w y  szko­
le n ia  m ło d z ie ży  m uszą w ię c  m ie ć  
w  n ic h  o d p ow ied n io  w y so k a  ra n ­
gę. D o ty c z y  to  g łó w n ie  P ogon i. 
J a k  w s p o m n ie liś m y  w  k lu b ie  ty m  
o sta tn io  coś niecoś z m ie n ia  - się na  
lepsze . K u rs  te n  trz e b a  w ię c  u t r z y ­
m a ć .

J a c e k  G R A Z E W IC Z
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I P IĄ T E K ,
25 P A Ź D Z IE R N IK A

D Z IŚ :
In g i, K ry s p in *  

JU TR O :
Łucjana, E w aryst*

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  z m ie n ­

ne, p rz e lo tn y  deszcz► T emp. 
ok. 9 st. W ia try  dość s ilne , 
zachodnie.

D Z lS  w  Saicaecinie I  w o je ­
w ó d z tw ie  c iś n ie n ie  w y n os ić  
będzie  oko ło  IM «  m ilib a ró w  
<754,8 m m  lig ) .  W  ciągu  d n ia  
d a ls zy  spadek c iśn ie n ia .

- V ,  ' P n i i n k 72 _  *  7—ag l od  p rze b o jó w . 19.18 G w ia z d y  po lsk ic h
7 P  S T O M A T O L O G IC Z N A  *  -  t l  «» trą d . 19.45 K u p ić , n ie  k u p ić . 20 

.  T » 1 9 . 0 , 1  F e lie to n  l i te r s e k i.  M .M  M u zy c zn y
i»  -  .  V .  » . ie k lo t k o o .  21 F a la  « .  21.10 „ A k .o -

N a o  O .Ir  a u  —  t  lo—». r2 y  , p io s e n k i” . 21.3» K lu b  78 o w o -
S O B O T A  tó w  na m m u te . 32.15 M u z y k a  In d ii .

22.35 G r a ją  s ły n n i o rg an iś c i ro z ry w -
p u i n  n y iK C lE C A  __ U n i i  L u b e ł-  k o w i. 23.05 K o re s p o n d e n c ja  z  za g ra -
i k i e f  (d ? Zn f ^ S f n y ) ;  D Y Ż U R  O P A - n ic y . 23.10 S p o tk a n ie  z  Jamę™ -
R Z B N IO W Y  -  W o jc ie c h a  7: W E W N . 0 .0 5 -3  P ro g ra m  n o cn y  ze  S zczec i-
_  P o m o rz a n y ; C H IR . — I I I  P orno - n a .
rż a n y ; P O Ł O Ż N IC T W O  —  P o m o rz a - , ,
n y ; N E U R O L O G IA  — U n ii  L u b e l-  P W W A M  11
s k ie j;  D E R M A T O L O G IA  — A r k o ń -  W IA r )0 lM 0 § C I - 18 30 21 45 23.30. 24;
ska (p rzy c h o d n ie  te  sam e eo w  18 25.
p ią te k ) . 15 p ro g ra m  d la  m ło d z ie ży . 15.40
A P T E K I A m a to rs k ie  zes p o ły  p rze d  m ik ro fo ­

n e m . 16 A lf a  'O m e g a , 16.15—17.25

a l. W y z w o le n ia  M — ta ł. 422-4«; N R  e u  m o rz a -  
82 — K rzy w o u s te g o  Ta —  te l. 366-73; społeczny  
N R  48 — L e le w e la  1 — te l. 726-24;
N R  10 — G lin k i:  N R  «2 —  Z d ro je .

17.25 S zc zec iń sk ie  po ­
p o łu d n ie . 18.20 R a d io re k la m a . 18-40 
P u b lic y s ty k a  k r a jo w a . 19 S tu d io  
M ło d y c h . 1915 L e k c ja  je z . a n g ie l­
sk iego. 19-30 T ra n s m is ja  z  F i lh a r ­
m o n ii N a ro d o w e j I  k o n c e rtu  sym ­
fo n iczn eg o  z c y k lu  „ K o n c e r ty  k o n ­
c e r tó w ” . 20.10 D y s k u s ja  l i te ra c k a .  
20.30 D . c. k o n c e rtu . 22.15 M a g a zy n  

T U R Y -  s tu d e n e k i. 23.15 N ow ośc i P W M ; 23.35

IN F O R M A C J A  K O L E J O W A ; 460-21;
P o c ią g i p rz y je ż d ż a ją c e  -*• »34; P o -  
e ia g i o d je ż d ż a ją c e  — »33.
P U N K T  IN F O R M A C J I P Ż M  —  te l.
347-16, 918.
C E N T R U M  IN F O R M A C J I T U R Y -  u t w o r y
S T Y C Z N E J  _  N w o a o w e ,

g ra m  n o cn y  ze Szczecina,50. te l. 428-32, g . 9—20.

TEATRY
P O L S K I — „ W o d e w il w a rs z a w s k i”  
g. 16.30. 1«; sobo ta: g . 16, 19; W S P Ó Ł ­
C Z E S N Y  —7— „S ze w c y ”  g . 19 (p ią te k  
1 sobota); M U Z Y C Z N Y  — „ B a l w  
o p e rz e ” g. 19.30 (sobo ta ); F IL H A R ­
M O N IA  — k o n c e rt  s y m fo n ic zn y  g. 
18.30; sobota: g. 18; P L E C IU G A  —  
„K o p c iu s z e k ”  g . 17 (sobota).

TELEWIZJA
P R O G R A M  I I I

. .  ,  w ó z  zosta ł p o w a ż n ie  u szk o d zon y  —
K r n n i t f f l  W V D a d k Ó W  s tra ty  w y n os zą  o k . 70 tys . z ł K ie -  I V  r o n i  K U  W y f J U U k O W  ro w c a  d o zn 8 ł le k k ic h  o b ra że ń , n a -
W C Z O R A J  o k o ło  KOSz. 18.28 u  t o w i .o t  .„ » a rz y z z a c e  m u :  i o o .  -

zb ie gu  a l P ias tó w  i u l. S zw o leże ­
ró w . sam ochód „ F o rd ”  n r  re j.  M S  
7788"p o tra c ił 36-le tn ie g o  A n d rz e ja  O. 
m ie szk ań c a  u l. Z u p a ń s k ie g o . P o ­
szk o d o w an e m u  u d z ie lo n o  p ie rw s ze j 
p o m o cy w  p o g oto w iu .

H e le n a  S. o ra z  T e re s a  K . i  L u c y n a  
T . sa p o w a żn ie  ra n n e  i  p rz e b y w a ją  
w  szp ita lu .

W  S Z C Z E C IŃ S K IC H  Z a k ła d a c h  
u l.P o m ię d zy  B a to w e m  a M ie łe c in e m  M a te r ia łó w  B iu ro w y c h  p rzy  

po w . P y rz y c e , au to b u s P K S  (o d d z ia ł Ś c ie g ien n eg o  u le g ł w y p a d k o w i DOd- 
w  S ta rg a rd z ie )  w s k u te k  n ie o s tro żn e j czas p ra c y  2 6 -le tm  J e rz y  K . L e k a rz
ja zd y  k ie ro w c y  po m o k re j i ś l is k ie j p o g o to w ia , p o d e jrz e w a ją c  z ła m a n ie  
je z d n i, w p a d ł na d rze w o . O b ra że ń  kości s to p y , s k ie ro w a ł m e zczyzne
do zn ało  d w o je  pas aże ró w : A n a s ta ­
z ja  Z . ze w s i N o w ic e  1 *2 -le tn i Woi«- 
ciec h  N .. m ie szk an ie c  B a r l in k a . 
R a n n y c h  o p a trzo n o  w  s zp ita lu  w  
P y rzy c a c h .

N a  tra s ie  T -81 w  p o b liżu  Z ie le ń ie -  
w a  p o w . S ta rg a rd , sam ochód „ M o -

do sz-pitala.

K R O T K O  po  p ó łn o cy  zo sta ł w e ­
zw a n y  do „ K a s k a d y ” p a tro l M O .  
ce le m  p o s k ro m ie n ia  p ija n e g o  a w a n ­
t u r n ik a .  2 9 -łe tn i Ja n  P „  m ie s zk a -  

s k w ic z”  n r  r e j .  M S  4918 p ro w a d zo - n ieć  C hoszczna , w  a lk o h o lo w e j łu ­
n y  p rzez  L e o n a  S. ze Szczec ina, w  r i i  n a w y m y ś la ł p ers o n e lo w i i  w y b ił  
ezasie o m ija n ia  in n eg o  p o ja zd u  za - szybę. J a n  P . o c z e k u je  w  areszcie  
h ae zy ł o  sto ją cą  n a  poboczu p rz y -  na ro zp ra w ę , w  t r y b ie  p rzys p ie szo - 
czepg tra k to ro w ą . W  k o n s e k w e n c ji n y m . p rzed  sadem . (ap)

P R O G R A M  P O L S K I

15.10 B y łe m , w id z ia łe m , słyszałem  
15.30 N e s to rzy  c z a rn e j s z tu k i. 16-15 
K lu b  s ta re j p ły ty . 16.45 N asz ro k  
74 17.05 „Ń o c  a m e ry k a ń s k a ” . 17.15
K ie rm a s z  p ły t. 17.40 S a lon  ra d io w y . 
18 M u z y k o b ra n ie . 18.30 P o li ty k a  d la  

15.55 N U R T . 16.30 D z ie n n ik  T V  (k o - w s zy s tk ic h . 18.45 T y lk o  do  h is zpa n - 
lo-r). 16.40 D la  d z ie c i „ P o ra  na T e -  Sk u . 1» „ T rz e c ia  g ra n ic a ” . 19.35 M u -  
le s fo ra ” . 17.15 „ P ra w d a  w  o c zy ” , zyc zn a  poczta U K F . 20 F a ta  m o rg a-  
17.40 D la  m ło d z ie ży  „ Ś w ię to  p ie -  na za k rę g ie m  p o la rn y m . 20.10 M u -  
czonego z ie m n ia k a ” . 18.20 K ro n ik a  z y k a  n a f le t  i  k o n tra b a s . 20.25 
P o m o rza  Z ac h o dn ieg o . 18.40 F a k ty , B lu es  w c z o ra j i  dziś. 20.50 llu s tr o -  
o p in ie . h p p te z y . 19.20 D o b ra n o c  w a n y  m a g a zy n  a u to ró w . 21.50 O pe- 
(k o lo r ) . 19.30 D z ie n n ik  T V  (k o lo r ) . ra ty g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 
20.20 z  c y k lu  „ M ó j p ro g ra m ” p rz e d - G w ia z d a  s ied m iu  w ie c z o ró w . 22.15 
s ta w ia  H a lin a  M ik o ła js k a . 21.10 P a - T r z y  kw a d ra n s e  ja zzu . 23.05 K o n -  
n o ra m a  (k o lo r ) . 21.50 R e c ita l M a r io n  cer t  d la  m e lo m a n ó w .
(F in la n d ia ). 22.15 D z ie n n ik  T V  (k o ­
lo r ) . 22.30 S p o rt. S O B O T A

P O T R Z E B N A  o p ie k u n ­
ka  do 2 -le tn ie g o  d z ie ­
c k a . T e le fo n  37-500. do 
15. 17002-G

O P IE K U N K A  do d w o j­
ga d z ie c i n a  4 g o d z i­
n y  d z ie n n ie  p o trzeb n a . 
S zc zec in . O f ia r  O ś w ię ­
c im ia  36 T . 16993-G

R Ó Ż N E

P O G O T O W IE  t e le w iz y j­
ne. P a ry s k i , te l. 89-213.

16366-G
P O G O T O W IE  t e le w iz y j­
n e  — E d m u n d  R ze łn o w -  
Ski. te l. 62-713. 16446-G

D E L F IN  (te l. 468-78) ..M iłość i a n a r ­
c h ia ” g. 15.30. 18, 20 39. w ł. .  1. 18; 
sobota: ..R eed — M e k s y k  i  n ie ­
pod leg ło ś ć”  g. 10.30. 13. 15.30.

P R O G R A M  I I P R O G R A M  1

17.05 L e k c ja  iez. n ie m ie c k ie g o . 17.30 W IA D O M O Ś C I:  $. 9. 10. 12.05. 15. 16. 
T ra n s m is ja  z m is trzo s tw  ś w ia ta  w  ig 19, 22, 24.

_  . . . g im n a s ty c e  sp o rto w e j —  ć w ic z ą  k o -  7.17 T a k ty  i  m in u ty . 8.05 U  p rz y :
* • * * •  ” J  on15,’,o ’i0 s ?at.n.1 *® £ 2* b ie ty . 19.20 D o b ran o c  (k o lo r ) . 19.30 j aCió ł. 8.10 M e lo d ie  n aszych  P jz y -
£wv2?w,? , U S A - 18: K O S - 0 Zie n n ik  T V  (k o lo r ) . 20.20 P rz e m ó - i aCió ł. 8.35 T u r n ie j  in s tru m e n ta li-
M O S  (te l. 355-02) „ P o to p ” g. 17.30. 
20,30. p o i., p a n o ra m ., cz. I I ;  sobo­
ta :  g. 8.30. 14.30. 17.30. 20.30; C O - 
L O S S E U M  ( te l 438-18) „ P o to p ”  g. 
8, 11. 14. 17. 20. cz. I I  (p ią te k  i  so­
b o ta );  B A Ł T Y K  ( te l. 733-:») „ P o ­
to p ” g. 10. 13. 16, 19, cz . I  (p ią te k  i 
sobota); P O L O N IA  ( te l. 218-34) „ E l 
D o ra d o ” g 10.30. 13. U S A . 1. 15: 
„ P ie rw s z a  sp o k o in a  noc”  g. 15.30. 
18, 20.30. f r . ,  1. 18 (p ią te k  i sobota)

w ie n ie  am ba sa d o ra  C es ars tw a  I r a -  stćw . 9.05 B a rw y  je s ie n i w  piosen- 
nu  w  P olsce (k o lo r ) . 20.30 F ilm  ce 9.30 M o s k w a  z m e lo d ia  1 010- 
r io k u m . „ I r a n ” . 20.50 „Ś c ie żk a  zd ro - se nką . 9.45 Ś p ie w a  M a r ia  K o te rb -  
w ia ” . 21.05 „24 g o d z in y ”  (k o lo r ) . sk a 10.O8 T a ń c e  s ta rego  W ie d n ia . 
21.15 J a zz -J a m b o re e  1974. 23.35 10.30 „ D w u n a s tu ” . 10.40 P rze b o je
T E S T . 22.50 N U R T . 23.20 L e k c ja  je z . sreb rn eg o  e k ra n u . U  Z  lu b e ls k ie j  
ro s y js k ie g o . fo n o te k i m u z y c z n e j. 11.18 N ie  ty lk o

d la  k ie ro w c ó w . 11.30 K o n c e r t  C no- 
S O B O T A  p in o w s k i. 12.25 Z  n a g ra ń  S a rah

V a u g h a n . 12.40 K o n c e r t  zyc zen . 13 
6.30 i 7 T V  T e c h n ik u m  R o ln icze . 9 G ó ra ls k ie  n u ty . g ó ra ls k ie  śp iew a n ie .

P IO N IE R  ( te l. 475-02) „ K ró le w s k ie  Ń a u ita o c z ło w ie k u  d la  k las  V I I I .  13*15" R o ln ic zy  k w a d ra n s . 13.30 R yt-
«'• »“ Y.“ :. “ “ Sí? ™  n.stnlzWńwja p ., p a n o ra m .;  „ G n ia z d o ’

18, 20, p o i.;  „S zp ie g  szoguna”  g. 22. 
ja p .. 1. 18 (p ią te k  i sobo ta); ZA - 
M E K

.A n to n i Iw a n o w ic z  g n ie w a  j te c h n ik i.  14.05 S p o tk a n ie  z  p iosen-  
. 13.35 i 14.20 T V  T e c h n ik u m  k a  ra d z ie c k a . 14 30 S p o rt  to  zd ro -  

R o ln icze . 15.10 R e d a k c ja  szk o ln a  za - 14 35 „ io i s m y c zk ó w ” . 15.05 L i -
24 g o d z in y  z życ ia  k o b ie -  p o W la d a .' 15.20 F ilm . 15.40 T V  In fo -r- s ly  ' 

*. f r . .  1. 18 (p ią te k );  M A R S  m at o r w y d a w n ic z y . 16 D z ie n n ik  T V  ^ ¿ ty
«. P o ls k i. 18.10 P ro p o z y c je  d la  

m a to r w y d a w n ic z y . 16 D z ie n n ik  T V  p rze b o jó w . 16.30 P o d ró że  ' m u -
—  „ W io s n a , p a n ie  s ie rż a n c ie ” g. 17. (k o lo r)  16.io  r / ia  d z ie c i „ S o b ó tk a ” . zyc zn e  po k r a ju .  17 R a d io -k u r ie r .

».taj- 16 35 ^  c y k lu  „ P rz y ro d a  p o lsk a”  18 25 N ie  ty lk o  d la  k ie ro w c ó w .
17.15 K o re p e ty c je  m u zyc zn e . 18 lg-3fl „ T ru b a d u r  z g ita r a ” . 19.15
P rz y p o m in a m y  ra d z im y . 18.05 Z  G oście naszych  e s tra d . 19.45 Z  k s ie -  

. . . ,  , c y k lu  „S za re  na z ło te ” . 18.30 M a g a - «»a r sk ic h  w it r y n  20 T a k ty  i k o n -
j (p ią te k  1 sobota): M E W A  (Ż e le -  k u ltu ra ln y  19.20 D o b ra n o c  (k o -  t a k ty  n r  4 21.43 N o w a  p ły ta  g ru -
eh o w o ) „G łos n a sp rze d aż” g. 18. ^ r )  19 30 M o n ito r  (k o lo r ) . 20.20 F ilm  y  /.s c o rp io ” , 22.15 X V I I  M ie d z y n a -  
w ł. 1. 15. P a n o ra m .;  sobota: „Iga f r  w ie lk a  re s ta u ra c ja ”  (k o lo r) . r Ad o w y  F e s tiw a l M u z y k i Ja m b o ree
MTŁrle< ć łnia z ie m i g. I®, p o i.; N U T -  21.35 P ro g i i b a r ie ry  (k o lo r ) . 22.35 74 23.45 M e lo d ie  n a dobranoc.

^ o  czy n ) ’ł? *1,04 h e lik o p te ra  s i e n n i k  T V  (k o lo r) . 22.55 S p o rt. 0 ¿ 5 _ 3 p ro g ra m  n o cn y  z  K o sza li-
-  v ,  te  1 te 23 20 p ro g ra m  e s tra d o w y  (k o lo r ) . n a

19.30. p o i.. 1. 11 (p ią te k  i sobota): 
T P P R  — „ P o to p ” g. 16.30. 19. cz . I I  
(p ią te k  i  so bo ta); S Z M A R A G D O W E  
(Z d r o je )  „ P o to p ”  g. 16.30, 19.30, cz.

P R O G R A M  I I

17, 19, ru m ., 1. 15 (p ią te k  i sobota)
B A J K A  (P o lic e ) „P ó jd z ie s z  ponad  
s a d em ”  g. 17, 19. p o i.. 1. 15 (p ią te k  p r o g r a m  I I  
1 sobota); S Y R E N K A  (Ja s ie n ica )
„ N ie  m a m o cn y ch ”  g. 18, p o i. (n ią -  l7  30 s p o tk a n ie  ze s z tu k a  „S a d  n ad  W IA D O M O Ś C I:  8.30. 7.30. 8.30. 11.30. 
te k ) ;  Z A T O K A  (N o w e  W a rp n o ) M a t e jk ą ” (k o lo r ) . 18.15 T ra n s m is ja  13.30. 18.30, 21.30. 23.30; S E R W IS  R Y -

”  -  -------  z  m is trzo s tw  ś w ia ta  w  g im n a styc e  B A C K 1 : 12.58. 18.25. 0.01.
sp o rto w e j (k o lo r) . 19.20 D o b ran o c

„P o d ró ż  1. J a k u b e m ”  g. 18. w e e .
1. 15 (p ią te k );  S T O K R O T K A  (S m ie rd  ,Ł U K H , ___ ______  .  M  _
m c a) „ W in n e to u  w  D o lin ie  Ś m ie rc i”  ?£®,o r) j 9 &  M o n it o r (k o lo r ) . 20.20 6.40 S tu d io  B a łty k  8.35 S łu s w y  co­
lt 1». iu g .. p a n o ra m , (p ią te k );  M E -  T a t r y  in s p ira c ja  k o m p o zy to ró w  d z ie n n e . 8.55 M u z y k a  spod strze ch y . 
G A W A T  (D o ln a  O d ra ) „Je źd z ie c  bez p o ls k ic h ” 20 55 M ia s ta  o sobie -  » W y c h o w a n ie  o b y w a te ls k ie  d la  
g ło w y ”  g. 19.30. ra d ź .. 1. 11 (p ia -  Ś w id n ic a .’ 21.25 „24 g o d z in y ”  (k o lo r ) , k la s  V I I  9.20 B ezp ie cze ń stw o  na  
te k ) ;  D A R  (S ta rg a rd ) „ N o w a  m is ja  2135 w ie c z ó r  a u to rs k i — Ig n a c y  je z d n i za lezy ^  od nas sa m y ch . > 30
k o rs a rz a ”  g. 16. 18. 20. f r . .  1. 11 (p ia -  G o g o le w sk i (k o lo r), 
t e k  i  sobo ta): IN A  (S ta rg a rd ) „ Ż a n -  na n ie dz ie le .

23.05 P ro g ra m  P ie ś n i c h ó ra ln e . 10 T e a tr  P R  „ W  
ż y ta ” . U  C h e m ia  d la  k la s  V I I I .  11.«

d a rm  sie że n i”  f r . .  1. 11 (p ią te k  1 “ “ “  "  „R o d z ic e  a d z ie c k o ” . 11.40 M e lo d ie
. .b o t a ) ;  W IS Ł A  (G o le n ió w ! . . ta c y -  „ W A c : * :  T V  » a s tm ę * , sob ie  e m ia - *  K u ja w . « J j»  K o « * «
d e n t”  U S A  1 18; sobota: „ Z a p is  „  n r a a ra m ie  J«¡z- Po ls k l d la  k la s  111 1 I V ’
Z b ro d n i”  p o i.. 1. 11: R O B O T N IK  y „O d  k a w ia rn i do k lu b u ” . 13.55 M in i
(P y rz y c e ) „ ś m ia ło ś ć ” ra d ź .. 1. 14 p r o g r a m  B E R L IŃ S K I p rze g lą d  fo lk lo ry s ty c z n y . 14 W iec e j,
(o ia te k  i sobota). le p ie , t a n ie j.  14.15 R e p o rta ż  lite ra c -
B B P E R T U A R  K IN  — n a p o d s ta w ie  14.30 G im n a s ty k a . 14.40 „ S o a d o c h ro - k i  „ L u d z ie  m o rz a ’V U .35 M u zy k a
in fo r m a c ji  W Z K . n y  n a d rze w a c h ” . 16 10 P ro g ra m  d la  o p ero w a . ^  P ro g ia m  d la  młodzieży^

______________ _ szkó ł. 16.30 M o z a ik a  m u zyc zn a . 16.55 15.40 Jazz. 15.50 P rze g lą d
----------------------------------------------------W id o w is k o  d la  d z ie c i. 17.25 W ia d o - re g io n a ln y c h  16 M a g a z y n  w o js k o -

m ośc i. 17.30 M is trzo s tw a  śrwiata w  w y  16.15 S p o rto w e  
g im n a s ty c e . 19.15 P o z d ro w ie n ia  T V  16 35 - K a r u z e la  p rz e b o jó w  17 P rz e -
d z ie c ię c e j. 19.25 P ro g n o za  pogody . S U d  A k tu a ln o ś c i * 7-*®
k r o n ik a . 20 „ N a .  k a ż d y m  Tcilom e- „ C z w a r ta  zr" ia n a  
t r z e ” . 21.18 M a g a z y n  k u l tu r a ln y . 22 zyc zen  d ja  .P C K . J.8.48 R a d io la ta r  

M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 —  K ro n ik a . 22.15 M is trzo s tw a  ś w ia ta  w  
S z tu k a  P o m o rza  Z a c h o dn ieg o  X I I I —  g im n a styc e . 23.15 W iad o m o śc i.
X V I I  w .;  S ta re  s re b ra  w  z b io ra c h  
M u z e u m  N a ro d o w e g o  w  S zc zec in ie : S O B O T A  
W ła d z tw o  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h : M a ­
la rs tw o  j jo is b ie  g 9—15; W A Ł Y  7.55 L e k c ja  je z . ro sy js k ie g o .

Pracownicy poszukiwani
D y re k c ja  P rze ds ię b io rs tw a  R e m o n to w o - 
M ontażow ego H a n d lu  i  U s łu g  w  Szczeci­
n ie , p lac  O rla  B ia łego  5, I I I  p. z a tru d n i 
in s tru k to ra  do p ra k ty c z n e j n a u k i zaWodu 
do I I  k la s y  szko ły  p rz y z a k ła d o w e j o 
spec ja lnośc i: m o n te r u rządzeń  c h ło d n i­
czych. W ym agane  w y ksz ta łce n ie  średn-ie 
techn iczne , znajom ość b ra n ż y  ch łod n icze j 
o raz staż p ra cy . O d k a n d y d a tó w  w y m a ­
gane je s t s k ie ro w a n ie  z W y d z ia łu  Z a tru d ­
n ien ia . D o k u m e n ty  p rz y jm u je  i  in fo rm a ­
c j i  u d z ie la  D z ia ł K a d r  i S zko len ia  Z a w o ­
dowego P lac  O rła  B ia łego  5, te l. 460-08 
w . 8. 4676-K

WYSTAWY
. . . . . .  19 P ie ś n i k o m p o z y to ró w  p o l­
s k ic h . 19.15 L e k c ja  jęz . f ra n c u s k ie ­
go. 19.30 „ M a ty s ia k o w ie ”  20 Ze  
ś w ia ta  o p e ry . 20.30 „R o ś liśm y razem  
t n ią ” . 20.40 K ą c ik  s ta re j p ły ty . 21 

.  _  — . . .  — . . .  « »  P rze g lą d  «U m o w y „ K . m m "  K U »
C H R O B R E G O  3 -  P o ls ka nad B a l-  G im n a s ty k a . 9.25 K ro n ik a . 10 „ N a  U tw o ry  C . D eb u ss y ’ego. 21 55 Z  o r-
tyk ie -m  p rze d  1 000 la t:  P rz y ro d a  in o - k a ż d y m  k i lo m e t rz e ” . 11.10 M a g a z y n  k ie s trą  n a ty . 22.30 Zespól D z ie w ia t-
irza; U rzą d ze n ia  i m e c h a n izm y  s ta t-  k u ltu ra ln y . 11.55 M is trz o s tw a  ś w ia ta  k a . 23 U tw o ry  A . scnoenD erR a.
k ó w  m o rs k ic h ; G o s po d a rka  m o rs ka  w  g im n a styc e . 12.35 W iad o m o śc i. 23-35 Co s łyc h ac  w sw łe c ie .
n a  P o m o rzu  Z a c h o d n im  1945—1970: 13.05 K u c h m is trz  T V  p o le c a ... 13.35
D a w n a  k u l tu r a  lu d o w a  na P orno - M e lo d ie  d la  c ieb ie . 14.20 „ W  św  i ec ie P R O G R A M  I I I
r z u  z a c h o d n im : K u ltu r a  A f r y k i  Z a -  r y b ” . 14.45 I I I  F e s tiw a l F ilm ó w  R a -
c h o d n ie j;  Z  d z ie jó w  rze m io s ła  i m o - d z ie c k ic h . 15.15 W iad o m o śc i. 15.25 6.45 M u zy c zn a  z e g a ry n k a . 8.05 K ie r -  
n e ty  na P o m o rzu  Z a c h o d n im : P la -  W id o w is k o  d la  d z ie c i. 16.45 F e s ti-  m asz p ły t .  8.30 Z  p a ry s k ie h  d ysko - 
• t y k a  z R o sto ck u  g. 9—15; K L U B  w a i  zespo łów  re g io n a ln y c h . 17.30 te k . 9 „ N o c  a m e ry k a ń s k a ”  9.10 
..13 M U Z ” — w y s ta w a  m a la rs tw a  w ia d o m o ś c i 17.35 S p o rt . 19.15 P o z - S y lw e tk i ja zzo w e  — B u n k  Johnson. 
O le ga B a la k ire w a :  S A L O N  W A G , n l. d ro w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19.25 P ró g -  9.30 N asz ro k  74. 9.45 In te r ra d io .  
H o łd u  P ru s k ie g o  8 —  w y s ta w a  r y -  noz.a pogo d v . k r o n ;k a . 20 F e s tiw a l 10.15 N arc is o  Y epes w  re p e r-  
■ u n k ów  H e n ry k a  W a ń k a . p rz e b o jó w  1974 . 21.30 K ro n ik a . 21.45 tu a rz e  h is zp a ń sk im . 10.40 „S za flro -

F i lm  ż B . B a rd o t „ N o w ic ju s z k a ” . w y  zam ierzch” 11.50 M ik ro re c ita l  
23.10 P ro g ra m  f i lm o w y . 23.40 W ia d o - A lib a b e k . 12.25 Z a  k ie ro w n ic a . 13 
m ości. N a  łó d z k ie j a n te n ie . 15.10 P ios en k i

z  ró ż n y c h  o b ro tó w . 15.30 60 m in u t  
n a  g o d z in ę . 16.30 „ P ia ty  w y m ia r”  
16.45 N asz ro k  74. 17.05 „N o c  am e­
r y k a ń s k a ” . 17.15 K ie rm a s z  p ły t .  17.40 
P ó ł ża r te m , p ó l se rio . 17.50 M u z y ­
k o b ra n ie . 18.30 P o li ty k a  d la  w s zy- 

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W o jc ie c h a  7; P R O G R A M  I  s tk ic h . 18.45 M u z y k a ln y  d e te k ty w .
W E W N . — A r  k o ń s k a : N E U R O L O - 19.15 K s ią ż k ą  ty g o d n ia . 19.35 M u -
G IA  —  A rk o ń s k a ; D E R M A T O L O - W IA D O M O Ś C I:  15. 16, 19. 22. 23. 24. zyc zn a  p o czta  U K F . 20 K o ro w ó d  ta -  
G IA  —  P o m o rz a n y ; C H IR . —  P io -  15.05 L is ty  z P o ls k i. 15.10 R ó żn e  n ec zn y . 20.50 S łu c h o w is k o  „G reps z 
t r a  S k a rg i;  P O Ł O Ż N IC T W O  —  G o -  a r ie ,  ró żn e  g łosy . 16.10 R a d io w a  rę c z n ik ie m ” . 21.15 A k tu a ln o ś c i n ie  
le c in o . k r o n ik a  m u zy c zn a . 16.30 A k tu a ln o ś - ty lk o  m u zyc zn e . 21.50 O o e ra  tyg o d -

c i k u ltu ra ln e . 16.35 B e a t zn ad  D u -  n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 G w ia z d y  
P R Z Y C H O D N IE  n a ju . 17 R a d io -k u r ie r .  17.20 R y tm y  s ie d m iu  w ie c z o ró w . 22.15 „T rze c ia

m ło d y c h . 17.35 P ią tk o w e  s p o tk a n ie  g ra n ic a ” . 22.45 S a m b a d la cieb ie . 
D Z IE C IĘ C A  -  u l. W o jc ie c h a  1 —  z J a n ęm  S e b a s tia n e m , 18.25 N ie  t y l -  23 C h w ila  p o e z ji . 23.05 Z  nag ra ń  
g . 10—7; D O R O S Ł Y C H  —  a l .  W o j -  k o  d la  k ie ro w c ó w . 18.30 N o n  stop  M . Jack so n a .

T A P C Z A N -p ó łk ę . n o w a. 
m a h o ń , d y w a n y :  2.5X  
3,5 m  o o d c ie n iu  beżo ­
w y m  (c h o d n ik o w y ).
3 X 4  m  b o rd o  (ig ło w y )
— sp rze d am , u l. M ie ­
d z ia n a  13 2. po godz. 16.

16530-G
A K O R D E O N . n o w v
W e ltm e is te r , 120 b asow y
— sp rzedam  u l. K o ­
m u n y  P a ry s k ie j 12'2.

16550-G
M A G N E T O F O N  ka se to ­
w y  „ P h il ip s ”  — sp rze ­
d am  te l. 735-45. po 16.

16552-G
A K O R D E O N , m a gn e to ­
fon  sam o ch o d o w y — 
sp rze d a m , te l. 267-96. no 
16. 16SS3-G

R A D IO  „ M e lu z y n ę ”  no ­
w a  z ro czn a  g w a ra n c ja
— sp rze d am , te l. 271-18.
d zw o n ić  17—18j 16564-G

L O K A L E

G D Y N IA ,  w ła sn o ś c io w e  
M 4, z a m ie n ię  n a po ­
dobne w  S zczec in ie . 
O f e r t y  B iu ro  O głoszeń  
S zc zec in  16405.

M A Ł Ż E Ń S T W O  spodzie­
w a ją c e  sie d z ie ck a  po ­
s z u k u je  p o k o ju  su b lo k a  
to rsk ieg o . te l. 62-024.

16555-G
K U P IĘ  poddasze n a d a ­
ją c e  sie na u rzą d ze n ie  
m ie s zk a n ia  jednoosobo­
w ego. O fe r ty  B iu ro  
O głoszeń S zc zec in  16558.

P O K Ó J  z k u c h n ią  ( ła ­
z ie n k a . p rze d p o k ó j
w s p ó ln y ). ś ród m ieś cie , 
za m ie n ię  n a  ró w n o ­
rzę dn e  lu b  p o k ó j. O fe r ­
t y  B iu ro  O głoszeń  
Szczec in  16559.

P R A C U J Ą C Y  m e żezy z-  
p o s zu k u je  p o k o ju  

s u b lo k a to rs k ie g o  n a pó l 
ro k u . O fe r ty  B iu ro
O głoszeń Szczec in  16560.

W R O C Ł A W  —  c e n tru m , 
3 -p o k o jo w e  su p e rk o m -  
fo r to w e  m ie s zk a n ie , 
w ła sn o ś c io w e  (64 m 
k w .)  z te le fo n e m , z a ­
m ie n ię  n a  ró w n o rzę d n e  
lu b  n a d o m e k  w  S zcze­
c in ie . O f e r t y  B iu ro
O głoszeń Szczec in  16561.

O D N A J M Ę  sa m o d zie ln y  
p o k ó j z k u c h n ia , pod­
dasze. e w e n tu a ln ie  z
g ara żem . S z c ze c in -S to ł-  
czy n . te ł. 348-22. 16562-G

F a b ry k a  M e ch an izm ó w  S am ochodow ych  
„P o lm o ”  w  Szczecinie, al. W o js k a  P o lsk ie ­
go 186 z a tru d n i:  p ra c o w n ik a  z w yższym  
lu b  ś re d n im  w y ksz ta łce n ie m  tech n icznym  
w zg l. e ko n o m iczn ym  na  s tan o w isko  K ie ­
ro w n ik a  S e k c ji K o o p e ra c ji, p ra c o w n ik a  z 
w yższym  lu b  ś re d n im  w y ksz ta łce n ie m  
tech n icznym  w zg l. e kon om iczn ym  na  s ta ­
n o w is k o  K ie ro w n ik a  D z ia łu  T ra n s p o rtu , 
R ra c o w n ik ó w  z w yższym  lu b  ś re d n im  w y ­
ksz ta łcen ie m  tech n icznym  z u p ra w n ie n ia ­
m i b u d o w la n y m i na s tan o w iska  in s p e k to ­
ró w  n ad zo ru  ro b ó t b u d o w la n ych , s a n ita r­
n ych, e le k try c z n y c h , in ż y n ie ró w  m e ch an i­
k ó w  lu b  te c h n ik ó w  z d łu g o le tn im  stażem  
za w od o w ym  na s ta n o w is k a  techno logów  i  
k o n s tru k to ró w , p ra c o w n ik a  z w y ksz ta łce ­
n ie m  ś re d n im  na  s tan o w isko  k ie ro w n ik a  
m agazynu, p ra c o w n ik a  z w yższym  w y ­
ksz ta łcen ie m  p ra w n ic z y m , e kon om iczn ym , 
p sycho lo g icznym  Jub  soc jo log iczn ym  z 
p ra k ty k ą  na s tan o w isko  s p e c ja lis ty  do 
sp ra w  p ra cow n iczych , o raz  m ężczyzn i  k o ­
b ie ty  na p rzyuczen ie  do zaw odu  to ka rza , 
fre zera , w ie rta cza . W a ru n k i p ra cy  i  p ła c y  
do o m ó w ie n ia  w  d z ia le  osobow ym  w  godz. 
8— 14 te le fo n  744-01 w e w n . 266. 4646-K

« S Z P IT A L E

Z G U B Y

Z A G IN Ą Ł  p ie«. se ter  
ir la n d z k i ,  b rą z o w y . 2- 
m ie s ie c zn y . U czc iw e g o  
zn a lazc ę  p roszę o z w ro t  
psa za w y n a g ro d ze n ie ip , 
a l. Je dnośc i N a ro d o w e j 
41/6.

17030-G
P R Z Y B Ł Ą K A Ł  s ie  pies 
ra sy  p e k iń c z y k , suczka, 
k o lo ru  c ie m n o b rą zo w e ­
go. D o  o d eb ra n ia  
S zc zec in , u l. K s. P r z y -  
b y s ła w y  1/1. 17015-G

PRZYBŁĄKAŁA sie ma
ła  ż ó łta  suczka (p ra w e  
u cho  z g ie te ). O de brać :  
a l. P ia s tó w  71/14.

16985-G
Z G U B IO N O  p rze p u s tk ę  
sto czn iow a n a n a zw is ­
k o  J ó ze f K a w a le c .

16561-G

23 październ ik* 1974 r. odeszła od 
nas nasza ukochana niezapom niana  

Żona, M a tk a  i  Babcia

Aniela Chyba
z domu Podsadna

Pogrążeni w  sm utku pożegnamy Ją  
w  dniu 26 października 1974 r. o go­
dzinie 12.30 na Cm entarzu C en tra l­
nym  w  Szezecinie, o czym zawiada­

m ia p rzy jac ió ł i  znajomych

W Ł A D Y S Ł A W O W I
B U R N A T O W S K IE M U

w yrazy  głębokiego współczucia  
a powodu śm ierci

Z O N Y
składają:

D yrekc ja , Rada Zakładow a oraz 
w spółpracownicy ze Stoczni R e­

m ontow ej „Parnlca”.

Koleżance Annie
C H R O B R O W S K IE J  - G R O M N IA K

w yrazy  współczucia 
w  zw iązku  ze śm iercią

O fca
składają:
D yrekc ja , Rada Zakładow a, 
koleżanki i koledzy ze Z jed ­
noczenia Gospodarki Rybnej.

W Y D A W C A : R S W  „ P ra s a  —  K s ią ż k a  — R u c h “ . S zc zec iń sk ie  W y d a w n ic tw o  P ra so w e w  Szczec in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  70-550 Szczec in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8* 
s k ry tk a  p o czto w a 70-952. R E D A G U J E  K O L E G IU M . T E L E F O N Y :  c e n tra la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . naczelnego 457-41; s e k re ta rz  re d a k c ji 467-21; s e k re ta r ia t  te c h n ic zn y  430-21 (w e w n . 
83); d z ia ł m ie js k i 462-35; d z ia ł m o rs k i 427-77; d z ia ł s p o rto w y  37-950; d z ia ł łączn o śc i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O głoszeń 466-14; re d a k c ja  p o ra n n a  (po godz. 6) 249-28; d a le k o ­
p is y  240-18. P re n u m e ra tę  n a k r a j  p rz y jm u ją  u rz ę d y  p o cztow e, lis tonosze o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu ry  „R u c h “ . N r  in d ek su  35829. D r u k :  S zc zec iń sk ie  Z a k ła d y  G ra fic z n e  T - l
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W  oczekiwaniu na inwestycje

Lecznictwo miejskie
sięga po rezerwy

Z A N IM  p ow s ta ną  w  Szczecin ie  p rz e w id z ia n e  w  a m b itn y m  p ro ­
g ra m ie  in w e s ty c y jn y m  now e  szp ita le , p rz y c h o d n ie  i  ż ło b k i m i­
n ie  jeszcze n ie je d e n  ro k .  Tym czasem  społeczne w y m a g a n ia  
w z ra s ta ją . S łu żba  z d ro w ia , a by  im  sprostać, m u s i sięgać po 
ro z w ią z a n ia  o rg a n iz a c y jn e . K o n c e n tru ją  s ię  one obecnie  przede 
w s z y s tk im  w  d z ied z in ie  le c z n ic tw a  o tw a rte g o , gdzie  d z ię k i re ­
o rg a n iz a c ji m ożna osiągnąć s tosu n kow o  n a jw ię c e j.

I  T A K  d ocze ka liśm y się p rze ­
dłużeni ia  g odz in  d y ż u ró w  w  
m ie js k ic h  p rzych o d n ia ch , p o w ­
szechnie  o b o w ią z u je  zasada re ­
je s t ra c j i  te le fo n ic z n e j, pac je n c i 
co raz częściej in fo rm o w a n i są 
o  k o n k re tn e j g od z in ie  zam ó­
w io n e j w iz y ty  u  le ka rza .

D ob iega  ko ńca  tz w . re jo n iz a ­
c ja  le c z n ic tw a  o tw a rte g o . M a  
o na  na  ce lu  u tw o rz e n ie  w  ka ż ­
de j z p rz y c h o d n i s ta n o w is k  le ­
k a rz y  re jo n o w y c h , s p ra w u ją ­
cych  pieczę nad  co n a jw y ż e j 5 
tys . m ieszka ńcó w . W  ta k im  
w ła ś n ie  re jo n ie  is tn ie je  m o ż li­
w ość czynnego p o ra d n ic tw a  
ś ro d ow iskow e g o  —  a w ię c  n ie  
ty lk o  p rz y jm o w a n ia  p a c je n tó w  
w  gab inec ie , lecz ró w n ie ż  w y j ­
śc ia  w  te ren , do „s w o ic h ”  pod ­
op iecznych .

O czyw iśc ie  d a le ko  nam  je sz­
cze do ta k ie g o  m o d e lu  fu n k ­
c jo n o w a n ia  s łu żby  zd ro w ia . 
K o n c e p c ja  ta  b o w ie m  w ym ag a  
w  p ie rw s z y m  rzędzie  p e łn e j 
obsady w  tzw . le c z n ic tw ie  p od ­
s ta w o w y m  —  o d p o w ie d n ie j l i ­
czby le k a rz y  o gó ln ych  oraz 
p ie lę g n ia re k . T ym czasem  w  
m ie js k ic h  p rz y c h o d n ia c h  b ra ­
k u je  aż 40 p ie lę g n ia re k  i  30 le ­
k a rz y  o gó ln ych . M im o  to  u d a ­
ło s ię  p rz e p ro w a d z ić  re jo n iz a ­

c ję  w  d w óch  p e ry fe ry jn y c h  
d z ie ln ic a c h  m ia s ta  —  w  D ą b iu  
i  N ad  O drą , a  w k ró tc e  re jo n y  
le k a rs k ie  p ow sta ną  n a  Pogod­
n ie . N a jt ru d n ie j będzie  u po rać  
się ze Ś ródm ieśc iem , gdzie  n a ­
d a l n a  je dn e go  le k a rz a  o gó l­
nego p rz y p a d a  n ie m a l 8 tys. 
m ieszka ńcó w . I  tu  je d n a k , 
zgodnie  z za łoże n ia m i, re jo n i­
zac ja  m a do jść  do s k u tk u  w  
ro k u  p rz y s z ły m .

N a jw ię k s z y m  p ro b le m e m  
szczecińsk ich  p rz y c h o d n i je s t 
(n ie  od dz iś  zresztą) b ra k  le ­
k a rz y  s p e c ja lis tó w , przede  
w s z y s tk im  n eu ro lo gó w , p ed ia ­
t ró w  i  c h iru rg ó w . Te g a b in e ty  
są z re g u ły  oblężone  p rzez pa ­
c je n tó w . Z  w ie lk im  tru d e m  
u d a je  s ię  od czasu do czasu 
śc iągnąć do  Szczecina le ka rza  
spec ja lis tę  z innego  w o je w ó d z ­
tw a . P os ta no w io n o  za tem  u m o ­
ż l iw ić  le k a rz o m  o g ó ln ym  z 
p rz y c h o d n i zd ob yw a n ie  spe­
c ja ln o ś c i w  szp ita la ch  m ie j 
s k ic h  i  k lin ik a c h .  Już obecnie 
p rz y n io s ło  to  e fe k ty  w  p ostac i 
zw ię ksze n ia  s ię  l ic z b y  o k u li­
s tów , la ry n g o lo g ó w  i  p s y c h ia ­
t ró w  w  p rz y c h o d n ia c h  m ie j­
sk ich .

S zczecińskie  p rzych od n ie , 
k tó ry c h  w iększość  m ieśc i się w

b u d y n k a c h  s ta ry c h , a da p to w a ­
n ych , w y m a g a ją  c ią g ły c h  re ­
m o n tó w  i  m o d e rn iz a c ji.  S tąd  
też n ie m a l bez p rz e rw y  p rz y ­
n a jm n ie j je d n a  p la c ó w k a  w  
m ieśc ie  p rzechodz i genera lną  
p rzebudow ę . O s ta tn io  t rw a  za­
k ro jo n y  na szeroką ska lę  re ­
m o n t P rz y c h o d n i R e jo no w e j n r  
12 p rz y  a l. Jedności N a ro d o ­
w e j. (ła w )

CHOĆ w te j chw ili aura 
niezbyt sprzyja imprezom tu ­
rystycznym, jesteśmy dobre j 
myśli. N ie zdarzyło się bo­
wiem, aby w „NIEDZIELĘ Z 
KURIEREM”  nie dop isa ła  
pogoda. Zapraszamy więc 
szczecinian na dwie in tere­
sujące imprezy relaksowe. 
ie dn q  z nich organizuje 
BIURO OBSŁUGI RUCHU 
TURYSTYCZNEGO PTTK. Bę­
dzie to wycieczka po mieś­

cie, połączona ze zwiedza­
niem największego zakładu 
przemysłowego Pomorza Za­
chodniego -  Stoczni Szcze­
cińskiej im . A do lfa  W arskie- 
go. Rozpocznie się o  godzi­
n ie 10. Sprzedaż b ile tów  
prowadzi BORT PTTK przy 
p l. Lotników.

DRUGĄ imprezę przygoto­
w a ła  „POMERANIA” . Szcze­
c in ian ie  będq  m ogli p o je ­
chać d o  Puszczy Goleniow­
skiej, p iec ziemniaki w  og ­
nisku, zwiedzić zabytki G ole­
niowa, obejrzeć 400-letniq l i ­
pę „A n na ”  i zjeść znakomi­
tą  grochówkę w borze 
„G n iew ko” . Początek im pre­
zy o godzin ie 9. B ilety moż­
na kupić w BORT „Pom era­
n ia ”  przy a l. Jedności Naro­
dowej (paw ilon IT).

(jas)

♦  Pokaz makijażu dla pań
♦  Nowe środki czyszczące

Przez tydzień 
z „Celią” i „Inco”

W C Z O R A J  ro zp o czą ł się „ T y d z ie ń  z „ C e lią ”  i  „ In c o ” , z a in ic jo w a n y  
p rz e z  szc zec ińs ki „ A rg e d ” . H a n d lo w c y  z a p ro s ili do naszego m ia s ta  
p rz e d s ta w ic ie li Z je d n o c z o n y c h  Z es p o łó w  G o s po d a rczy ch , k tó ry m  pod­
le g a ją  o b y d w ie  fa b r y k i .  P ie rw s z a  z n ic h  „ C e lia ”  je s t  —  ja k  w ia d o m o  
—  z n a n y m  z a k ła d e m  w y tw a rz a ją c y m  k o s m e ty k i, d ru g a  zaś —  „ In c o ”  
p ro d u k u je  a r ty k u ły  z g ru p y  c h e m ii g o sp o d arc ze j, a w ię c  w s ze lk ie g o  
ro d z a ju  ś ro d k i czyszczące, p io rą c e , d e z y n fe k u ją c e  itp .

P R Z E Z  6 d n i, a w ię c  do  30 b m ., 
w  d w ó c h  d ro g e ria c h : „ U ro d a ” p rzy  
a l .  W o js k a  P o ls k ie g o  i  „ L e c h ia ” 
p rz y  a l. W y z w o le n ia  w y o d rę b n io n e  
będ ą  s p e c ja ln e  sto iska sp rze d a jąc e  
w y łą c z n ie  w y ro b y  „ C e li i”  i  „ In -  
e o ” . Z n a jd z ie m y  ta m  m . in . ta k  
• t r a k c y jn y  i d e f ic y to w y  z w y k le  
a r ty k u ł  ja k  tu s z  do  rzęs w  tu b a c h , 
f a b r y k a ,  n a s w ó j p a tro n a c k i t y ­
d z ie ń  d o s ta rc zy ła  n a m  b o w ie m  do ­
d a tk o w ą , p o za p la n o w ą  p a r t ię  te g o . 
•e n io n e g o  i  p o szu k iw a ne g o  p rzez

Notatnik szczeciński
■  K O Ł O  P T T K  „ P rz e w o d n ic y  

Szczec ińscy”  zap ra sza  c h ę tn y c h  na  
w y c ie c z k ę  na tra s ie  B r y n k i —  W e ł-  
ty ń .  S p o tk a n ie  27 b m .. o godz. 10. 
p r z y  B ra m ie  P o r to w e j.  P o w r ó t  o 
g o d z . 16.

■  28 B M . o godz. 9, w  D o m u  K u l­
t u r y  K o le ja rz a  p rz y  u l.  P a r ty z a n ­
t ó w  2 o d b ę d z ie  się lo s o w a n ie  p re ­
m i i  w  p o stac i sam o ch o d ó w  osobo­
w y c h  n a  p re m io w e  ks ią że c zk i 
o szc zęd n o śc io w e P K O . w y s ta w io n e  
n a  te re n ie  w o j. szczec ińskiego . 
P rz e d m io te m  lo s o w a n ia  b ed a sam o­
c h o d y  osobow e n as tę p u ją c y c h  m a ­
r e k :  F ia t-12 5 , S k o d a  S-100 S ta n ­
d a rd . Z a p o ro że c . S y re n a  105 i  T r a ­
b a n t  L im u z y n a . O soby z a in te re s o ­
w a n e  m o g ą  sp ra w d za ć  sp isy k s ią że ­
c z e k  z a k w a lif ik o w a n y c h  do lo s ow a­
n ia  w  o d d z ia ła c h  P K O  lu b  na sali 
lo s o w a ń , w  c iąg u  g o d z in y  p rze d  lo ­
so w a n ie m .

Komunikat MPK
W  N O C Y  Z 25/26 i 26/27 b m .. W 

*9odz. od 23.40 do  4.30. t r a m w a je  
n o c n e  l in i i  n r  6 k u rs o w a ć  b ęd ą na  
t ra s ie  P o m o rz a n y  —  Z a je z d n ia  G o -  
Jęcino. N a  o d c in k u  od  Z a je z d n i G o -  
lę c in o  do  G o c ła w ia  t r a k c je  t r a m w a ­
jo w a  za s tą p ią  au to b u sy .

P o w o d e m  z m ia n y  sa ro b o ty  k a b ­
lo w e  n a  u l. Ś w ia to w id a . I

s z c z e c in ia n k i k o s m e ty k u . W  o b y d ­
w u  sk le p ac h  zg ro m ad zo n o  bo g aty  
a s o rty m e n t p o m a d e k  do w a rg , p u ­
d ró w , k r e m ó w  itp . Szczegó ln ie  po­
le c a m y  p a n io m  k re m  „ A lb u m in o ­
w y ” ,  z a p o b ie g a ją c y  zm a rszc zko m .

P o n a d to  w  ra m a c h  ty g o d n ia  z  
„ C e lią ” i  „ In c o ” u ru ch o m io n o  
p rz y  a l. W y z w o le n ia  7 k ie rm a s z  
ze ś ro d k a m i do czyszczen ia  i  de­
z y n fe k o w a n ia . M o żna  tu  k u p ić  m . 
in . now ość , p ły n  „ A m e x ” d e zy n ­
f e k u ją c y  lo d ó w k i, z le w o z m y w a k i,  
p ły ty  k u c h e n n e  itp .

A K C J A  m a d w a  ce le : po p ie r ­
w sze ch odzi o  zap o zn a n ie  k l ie n tó w  
z p ro d u k c ją  o b y d w u  fa b ry k , po 
d ru g ie  m a  ona pom óc fa b ry k o m  w  
u z y s k a n iu  in fo rm a c ji  o ty m , k tó re  
to w a ry  cieszą się n a jw ię k s z y m  po ­
p y te m , k tó re  n ie  u z y s k u ją  u zn a n ia  
i  d la cze go . P o z w o li to  n a  lepsze  
dostosow an ie  p ro d u k c ji  do życzeń  
o d b io rc ó w . W y p o w ia d a ć  się m ożna  
n a  te  te m a ty  w  ro z d a w a n y c h  an ­
k ie ta c h . W śró d  u c ze s tn ik ó w  a n ­
k ie ty  ro z lo s ow an e  zostaną u p o m in ­
k i.

J a k  p o in fo rm o w a li nas p ro d u c e n ­
c i, jeszcze w  I V  k w a r ta le  b r . i w  
I  k w . ro k u  p rzys z łe g o  f a b r y k i  w y ­
puszczą n a ry n e k  in te re s u ją c e  no ­
w ości. Z n a jd ą  się one ta k że  w  
szczec iń s k ic h  sk le p a c h . D o  n a jc ie -, 
k a w s zy c h  b o d a j n a le ż y  ś ro d e k  „ R e ­
nes”  do czy szc zen ia  s reb ra . „ E M -3 ” 
— do o d ś w ie ża n ia  m e b li p o litu ro -  
w a n y c h , „ A lp o l”  do m y c ia  nac zyń  
a lu m in io w y c h  p o le ro w a n y c h  o raz  
„ D o m ”  do czyszczen ia  u rząd ze ń  sa­
n ita rn y c h . K ie r o w n ik  D z ia łu  H a n ­
d lo w e g o  Z Z G  m g r Z y g m u n t  S tę ­
p ie ń  o b iec a ł, iż  n ie k tó re  z ty c h  
a r ty k u łó w  d o trą  do  naszego m ia ­
sta w  te m p ie  e k s p re s o w y m , a w ie c  
sp o d z ie w a ć się ic h  n a le ży  ju ż  za  
k ilk a n a ś c ie  d n i.

D z is ia j od g o d z in y  11 do 19 k a ż ­
da ze  s zc ze c in ia n e k  m oże zostać  
p ię k n ie  i  fa c h o w o  w y m a lo w a n a  
k o s m e ty k a m i „ C e l i i”  i  to  n ie o d ­
p ła tn ie . W  s k le p ie  „ L e c h ia ”  p rzy  
a l. W y z w o le n ia  o d b y w a ć  się b ę ­
d z ie  b o w ie m  p o k a z  m a k ija ż u .

iz a a n )

Niedziela, godz. 11.45 -  MDK „Słowianin“

Uroczyste spotkanie
miłośników kwiatów i zieleni

SZCIEUM
W

KWIATACH

O R G A N IZ O W A N E  p rz e z  U rz ą d  
M ie js k i.  T P S , W R Z Z  i  re d a k c je  
„ K u r ie r a  S zczec iń sk ie g o ” , k o n k u r ­
sy p n . „ C A Ł Y  S Z C Z E C IN  W  K W IA -  
T A C H -7 4 ”  d o b ie g ły  k o ń c a . W  n a j­
b liżs za  n ie d z ie le  o godz. 11.45 w  
s a li w id o w is k o w e j M D K  „ S ło w ia ­
n in ” p rz y  u l. K o rze n io w s k ie g o  od ­
b ęd z ie  sie u ro czy ste  z a k o ń c ze n ie  t e j .  
t r w a ją c e j  od w io s n y  a k c j i, po łąc zo ­
n e z w rę c z e n ie m  n a g ró d  i  d y p lo ­
m ó w  la u re a to m  — p rze d s ta w ic ie lo m  
n a jp ię k n ie j ' u k w ie c o n y c h  i w y p os a­
ż o n y c h  w  n a je fe k to w n ie js z e  z ie le ń ­
ce o s ied li m ie s zk a n io w y c h , z a k ła ­
d ó w  p ra c y , szkó ł, p rze d s zk o li o ra z  
w ła ś c ic ie lo m  i a d m in is tra to ro m  n a j­
p ię k n ie j u rzą d zo n y c h  o g ro d ó w  p rz y ­
d o m o w y c h .

P rz y p o m n ijm y , że do teg o ro czn y ch  
k o n k u rs ó w  „ C a ły  S zczecin  w  k w ia ­
ta c h ”  zg ło siło  sie 20 o s ie d li m iesz­
k a n io w y c h . 18 z a k ła d ó w  p ra c y . 36 
szk ó l i in n y c h  p la c ó w e k  w y c h o ­
w a w c zy c h  o ra z  po n ad  150 o g ro d ów . 
P rz e z  w ie le  d n i k o m is ja  ko n k u rs o ­
w a  o d w ie d z a ła  w s z y s tk ie  o b ie k ty .  
P rz y z n a n o  w ie le  n ag ró d  i  w y ró ż ­
n ie ń .

S T A T U E T K I,  N A G R O D Y  
I  D Y P L O M Y  

D L A  N A J L E P S Z Y C H

Z w y c ię zc o m  w rę c zo n e  zostaną  
p ię k n e  s ta tu e tk i w y rz e ź b io n e  spe­
c ja ln ie  n a te n  c e l p rz e z  a r ty s tę -  
p la 3 ty k a  S ła w o m ira  L e w iń s k ie g o .

Z d o b y w c y  trz e c h  p ie rw s z y c h  m ie js c  
w  k a ż d e j k a te g o r ii (o s ie d le , z a k ła d  
p ra c y , szk o ła , p rzed s zko le , ogród  
p rz y d o m o w y ) o tr z y m a ją  n a g ro d y  
p ie n ię żn e  w  w y so k oś ci od 7 do 15 
ty s . z ł. na z a k u p  sp rzę tu  o g ro d n i­
czego. spo rto w e go . tu ry s ty c zn e g o  
lu b  n a  w y p o s a że n ie  ś w ie t lic y . Ł ą c z ­
ną sum a n ag ró d  d la  szk ó ł, p rze d ­
s zk o li i  o s ied li m ie szk an io w yc h , 
u fu n d o w a n a - p rze z  U rz ą d  M ie js k i  
w y n o s i 200 ty s  z ł. a  n a g ró d  d la  za ­
k ła d ó w  p ra c y , k tó ry c h  fu n d a to re m  
je s t  W R Z Z  — 100 tys . z ł. P o n a d to  
d la  w ła ś c ic ie li, a d m in is tra to ró w  i 
d o zo rcó w  o g ro d ów  p rzy d o m o w y c h  
n a g ro d y  rze czo w e u fu n d o w a ły  T P S  
i  r e d a k c ja  „ K u r ie r a  S zc zec iń sk ie  
go” . P rz y z n a n e  te ż  zo s ta ły  n a g ro d y  
sp e c ja ln e  od Z a rz ą d u  O d d z ia łu  M ie j ­
sk iego  L ig i  O c h ro n y  P rz y ro d y  (na  
sum ę 5 tys . z ł)  i szczec ińskiego  od ­
d z ia łu  Z G  Z w . Z a w o d o w e g o  P r a ­
c o w n ik ó w  G o s p o d a rk i K o m u n a ln e j  
i  T e re n o w e j (n a  sum ę 32 tys . z ł).

N A D A N IE  O R D E R O W  
„M IŁ O Ś N IK  K W IA T Ó W ”

J E D N Y M  z n a js y m p a ty c zn ie js zy c h  
m o m e n tó w  n ie d z ie ln e j u roczystośc i 
w  M D K  „ S ło w ia n in ”  b ed z ie  w rę c z e ­
n ie  p ie rw s zy c h  O R D E R Ó W  „ M I ­
Ł O Ś N IK  K W IA T Ó W ” . T o  je d y n e  w  
sw o im  ro d z a ju  o d zn ac zen ie , u sta­
n o w io n e  w  b r ,  p rze z  o rg a n iz a to ró w  
k o n k u rs u  „ C a ły  Szczec in  w  k w ia ­
tac h  —  74” . b e d z ie  o d tą d  corocz­
n ie  w rę c za n e  lu d z io m  i in s ty tu c jo m , 
k tó re  n a jb a rd z ie j z a s łu ż y ły  sie w  
u k w ie c a n iu  i za z ie le n ia n iu  m ia sta , 
u lic y , posesji.

R O Z S T R Z Y G N IĘ C IE
P L E B IS C Y T U

C Z Y T E L N IK Ó W

O D B Ę D Z IE  sie te ż  lo s o w a n ie  n a ­
g ró d  w ś ró d  C z y te ln ik ó w  „ K u r ie r a  
S zc zec iń sk ie g o ” —  u c ze s tn ik ó w  p le ­
b is cy tu  n a n a je fe k to w n ie js z y  k lo m b  
lu b  z ie le n ie c  u rz ą d z o n y  n a te re ­
n ie  m ia s ta  p rz e z  p ra c o w n ik ó w  Z a ­
rz ą d u  Z ie le n i M ie js k ie j .  W  p le b isc y ­
c ie  ty m  z w y c ię ż y ł k lo m b  z fo n ta n ­
n a w  P a r k u  Ż ero m s k ie g o .

D la  la u re a tó w  k o n k u rs ó w  „ C a ły  
Szczec in  w  k w ia ta c h  — 74” o rg a n i­
z a to rz y  p rz y g o to w a li d o d a tk o w a  
a tra k c ję . Im p re z a  f in a ło w a  w  „ S ło ­
w ia n in ie ”  p o ia c /o n a  zos tan ie  ze 
s p e k ta k le m  T e a tr u  R o z ry w k i „ D i-  
sc o ram a” . W y s tą p ią  S. P rz y b y ł k a ,  
J. S te p o w s k i. J . S w ir tu n . Z .  Z a ­
c zy k  i zespół m u z y c z n y  A n d rz e ja  
P łoń c zy ń s k ie g o . (ta w o )

O D  U B IE G Ł E J  ś ro d y  w  o k n ie  w y s ta w o w y m  k w ia c ia rn i Z Z M  „ N le -

„ C a ły  S z c z e c in  w  k w ia ta c h  — 74” . M o ż n a  n a  n ie j  o b e jr z e ć  s ta tu e tk i , 
k tó r e  w rę c z o n e  z o s ta n ą  z d o b y w c o m  I  n a g ró d  o ra z  z d ję c ia  n a g ro d z o n y c h  
o b ie k tó w .  F o t . :  Z.  J o d k o w s k i

. I I„Philipsy*
w sklepie ZURiT-u

B a n k u  P e K a O  i p o w s ta n ia  P rz e d ­
s ię b io rs tw a  E k s p o rtu  W e w n ę trz n e ­
go „ P e w e x ” . szczec iński Z U R iT  
p rz e ją ł n a  s ieb ie  o b o w ią ze k  sp rze ­
d a ży  sp rzę tu  ra d io te c h n ic zn e g o  p ro ­
d u k c ji  za c h o d n ie j. O b e cn ie  m a gn e­
to fo n y  i  ra d io o d b io rn ik i z n a n y c h  
f i r m  (m . in . „ P h il ip s a " )  m ożna k u ­
p ić  za b o n y  P e K a O  n a s p e c ja ln y m  
s to is ku  w  sk le p ie  Z U R iT  p rz y  p l. 
L o tn ik ó w . W  n a jb liż s z y m  czasie  
u ru c h o m io n y  zo s tan ie  s p e c ja ln y  
s k le p  tego  p rze d s ię b io rs tw a  p rz y  u l. 
M a r ia c k ie j.  S »rzedaż p ro w a d zo n a  
je s t  w y łą c z n ie  za b o n y  P e K a O  a 
d o p ie ro  w  n o w e j p la có w c e  — ró w ­
n ie ż  za w a lu ty  obce . (jas )

R adzim y pośpieszyć się

Trwa październikowy
„Konkurs 300”
P O D O B N IE  ja k  w  la ta c h  ub ieg ­

ły c h , w  p a ź d z ie rn ik u , obch o d zo n ym  
ja k o  „ M ie s ią c  oszczędności” , o g ło ­
szony zo sta ł p rze z  P K O  „ K O N K U R S  
300” d o b rze  z n a n y  s te ly m  k lie n to m  
P K O . W  ty m  ro k u  w a rto ś ć  n ag ró d  
rze c zo w y c h  w y n os i 6 m in  276 t y ­
s ięcy z ło ty c h , w  ty m  10 sam ocho­
d ó w  osobow ych , b o n y  to w a ro w e  
o ra z  s re b rn e  100-z ło tow e m o n e ty  
o k o liczn o śc io w e .

P rz y p o m in a m y , że w  k o n k u rs ie  
m oże b ra ć  u d z ia ł k a ż d y , k to  w  c ią ­
gu p a ź d z ie rn ik a  b r. z a d e k la ru je , że  
w p ła c o n y  lu b  p o sia d an y na k s ią ­
żeczce w k ła d  ( lu b  część tego  w k ła ­
d u ) n ie  zo stan ie  p o d ję ty  w  c ią g u  
3. 4 lu b  5 m ie sięc y od d a ty  z ło ­
żen ia  d e k la ra c ji .  D o  u d z ia łu  w  lo ­
so w an iu  nag ró d  u p ra w n ia  z a d e k la ­
ro w a n ie  i  u trz y m a n ie  n a  książeczce  
co n a jm n ie j 300 z ł. W ie lo k ro tn o ś ć  
te j  k w o ty  d a je  o d p o w ie d n io  w ię c e j 
szans w  lo s ow an iu  nag ró d .

U C Z E S T N IC Y , k tó rz y  u t r z y m a ją  
z a d e k la ro w a n y  w k ła d  p rz e z . 3 m ie ­
siące w e zm ą  u d z ia ł w  lo s o w a n iu  
(6 lu teg o  1975 r .)  b o nów  to w a ro ­
w y c h . C i k tó rz y  u t r z y m a ła  w ła d  
p rze z  4 m ie siąc e m a ja  szanse na  
w y lo s o w a n ie  s re b rn y c h  100-zlo to - 
w y c h  m o n e t. N a jw y t r w a ls ł .  c i k tó ­
rz y  n ie  póde.im a za d e k la ro w a n e g o  
w k ła d u  p rze z  5 m ie s ięc y , m a ja  t r z e ­
c ią  szansę, ty m  ra ze m  na w y g ra ­
n ie  je d n e g o  z 10 sam ochodów  oso­
b o w y c h . L o s o w a n ie  o d b ęd z ie  sie 7 
k w ie tn ia  1975 r .  w  W a rs za w ie .

D e k la r a c je  k o n k u rs o w e  w y d a ia  1 
no w y p e łn ie n iu  p rzy .im u .ia  w szyst­
k ie  o d d z ia ły  P K O . a.’ e n c je  P K O  
o ra z  u rz ę d y  p o cztow e. Czasu zosta­
ło  ju ż  n ie w ie le , ra d z im y  n ie  z w le ­
ka ć  ze zg łoszen iem  się do k o n k u c *

„Drogówka“ 
prosi świadków

11 B M . o k o ło  godz. 14.45 n a d l. 
T ra u g u tta  p rz y  s k rz y ż o w a n iu  z u l. 
L in d e g o  a u to b u s  M P K  p o trą c ił ja ­
dącego ro w e re m  m ę żczy znę  w  w ie ­
k u  o k . 60 la t . 16 bm . o godz. 17 25 
na u l. 5 L ip c a  — róg  u l.  Ś m ia łe g o , 
ja d ą c y  od p l. L e n in a  sa m ochód  
„W a rs z a w a ”  p o trą c ił 6 6 -le tn ią  k o ­
b ie tę , k tó ra  d o zn a ła  p o w a żn y c h  o -  
b ra że ń . K ie ro w c a  po sp o w o d o w a n iu  
w y p a d k u  o d je c h a ł. T ego  sam ego  
d n ia  m ię d z y  godz. 17 a 18 na u l. 
K o p e rn ik a  p rz y  p l. Z w y c ię s tw a  sa­
m ochód  „ S y re n a ”  p o trą c ił n a  p rz e j­
śc iu  d la  p ieszych  2 d z ie w c z y n y  w  
w ie k u  o k 16 la t .  K ie ro w c a  z a b ra ł  
Fanne do sam ochodu  i po p rz e je ­
c h a n iu  k i lk u s e t  m e tró w  w y s a d z ił  
je  n a c h o d n ik .

„ D ro g ó w k a ”  prosi ś w ia d k ó w  w y ­
ż e j op isa n yc h  w y d a rz e ń  o zg łosze­
n ie  sie w  K M  M O -S zc ze c in , u l.  K a ­
szubska 35, p o k . 7, t e l .  307-245 w  
godz. 8—16. S zczegó ln ie  p ro szo n y  
je s t  o s k o n ta k to w a n ie  się z M O  
m ę żczy zna , k t ó r y  b y ł ś w ia d k ie m  
p o trą c e n ia  d z ie w c z y n  p rze z  „ S y re ­
n ę ”  i  z a w ia d o m ił o ty m  pogoto­
w ie .


